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Polityka partyltw
aa mewłaściwśm

- miejscy.

W ośtatnim czasie pisma Związku
Ludowo-Narodowego (endecji) coraz

częściej występują przeciwko mnie z

zarzutami,. jakobym nosił się z za­
miarem użycia organizacji Powstań­
ców i Wojaków -do celów politycz­
nych. Zarazem .,ostrzegają" tę orga­
nizację tak przedemną jak również
przed innymi działaczami, których
posądzają o specjalne sympatje dla
mnie, aby się miała na baczności.
Nadto zarzuca mi się, że sprzyjam
,,Strzelcowi", a tylko dla pozoru go
zwalczam.

W szczegółową dyskusję na ten te­
mat nie wdaję się, ponieważ władze
organizacyjne, zupełnie słusznie, nie

życzą sobie polemiki w prasie i wcią­
gania ich do walk partyjnych, coby
tylko organizacji zaszkodzić mogło,
bo wniosłoby ferment w szeregi człon­
ków. Oświadczani tylko z całą sta­
nowczością, że w Związku Towa­
rzystw Powstańców i Wojaków poli­
tyki partyjnej nie uprawiałem i upra­
wiać nie myślę. Wszelkie inne twier­
dzenia n"ezgo?tee są z ,prawdą. Jeżeli
pracowałem i nadal pracować pra­
gnę nad rozwojem Związku, to kie­
ruję się wyłącznie względem na do­
bro i ’

bezpieczeństwo kraju. Innych
względów w mej pracy nie uznaje.

Zarzut spotkać mnie jedynie może
z tego powodu, że sprzeciwiam się
wnoszeniu polityki partyjnej do
Związku T. P. i W,, co organizatorom
Obozu Wielkiej Polski, a więc orga­
nizacji endeckie}, nie jest na rękę.
Czynię to dlatego, poniew’aż uważam,
że jedynie absolutna hezpartyjność
gwarantuje pomyślny rozwój tak po­
żytecznej i dla kraju niezbędnej orga­
nizacji. A to dlatego, że znajdują się
w niej ludzie najrozmaitszych prze­
konań politycznych, których łączy
wspólna miłość Ojczyzny. Tego
wspólnego węzła nikomu rozrywać
nie wolno, coby się niezawodnie sta­
ło, gdyby polityka partyjna w jakiej­
kolwiek formie wtargnęła do życia
organizacyjnego.

Zupełnie podobnie ma się rzecz z

Sokołem, któremu zawsze w miarę
sił swoich służyłem.

W sprawie ,,Strzelca" stanowisko
moje było i jest jasne. Uważam, że

kardynalną; wadą jego jest zabarwie­
nie polityczne. Jak armja czynna nie
może ]JSwie się w politykę partyjną,
tak również armja rezerwowa musi

być bezpartyjną. Mam przytem na

myśli ,,Strzelca" w Kongresówce i

Małopolsce, bo w,b. dzielnicy pru­
skiej jest tak słaby, że w rachubę nie
wchodzi, a do tego składa się przewa
żnie z żywiołów wątpliwej wartości.
W tamtych dzielnicach zaś jest pra­
wie jedyną organizacją przysposobie­
nia wojskowego, bo ,,Sokół" jest za

słaby, a inne albo są bardzo wątłe,
albo wcale się nie liczą. Przy dosko­
nałym rozwoju organizacyj przyspo­
sobienia wojskowego w b. dzielnicy
pi’ńskiej uważam zakładanie tutaj
,,Strzelca" za robotę zbyteczną S
wręcz szkodliwą, zwłaszcza dlatego,
że znajdują w nim przytułek ludzie

niepewni pod względem państwo­
wym. W pozostałych dzielnicach
snrawa przedstawia się inaczej, a na­
si ,,narodowcy" zamiast ’wymyślać
,,Strzelcowi", niech postarają się o to,
aby albo szeregi jegó zasilić sw’oimi
ludźmi, albo też stworzyć równie sil-,

ne i bezpartyjne organizacje, jak są
nasze. Nie wyklucza to bynajmniej
krytyki ,,Strzelca", którego działal­
ność budzi poważne wątpliwości z

wielu względów’, ale nie mogę oprzeć
się wrażeniu, że w tej sprawie lepsze
owoce wydałaby robota pozytywna,
niż sama krytyka.

Sądzę, że w’yjaśnienie pow_yższe
wystarczy ludziom rozumnym i nie-

uprzedzonym i dlatego na dalsze za­
rzuty w tej ,materji odpowiadać nie
foede,

JAN TE SKA.

Komu to wyjdzie na zdrowie?
Warszawa, 9. 4 . ’(AW.) Prokuratura

skierowała do sądu śledczego sprawę
Bolesława Limanowskiego, Stanisława
Posnera, Stanisław’a Thugutta i in. o

podpisanie odezwy Ligi Obrony Praw
Człowieka i Obywatela.

Zamach stanu w Chile.

Londyn, 8. 4. (PAT) -Dzienniki do­
noszą, że w Chile dokonany został za­
mach stanu. Minister wojny ogłosił
dyktaturę, składając prezydenta re­
publiki z urzędu,

A zatem dostaniemy 78 milionów

dolarów i
Nad użyciem pożyczki czuwać feędą ,,obserwatorowie"

z ramienia konsorcjum ameryka,ńskiego.

Warszawa, 9. 4. (Teł,, wł.) Plan fi­
nansowy rządu polskiego zawiózł
wczoraj do Paryża p. Młynarski. Za­
sadnicze postulaty pożyczki uzgod­
niono już w Warszawie z p. Monne-

y’em, przedstawicielem Domu Ban­
kowego ,,Blair and Gompagny". Ame­
rykańskie konsorcjum, jak twierdzi
,,Ekspress Poranny", proponowało 80

miljonów dolarów. Sumę tę jednak
zredukow’ano do 70 miljonów na ży­
czenie ’

naszych czynników skarbo­
wych. Pożyczka będzie wypłacona
jednorazow’o. Około 40 miljonów bę­
dzie użyte na wykupienie bilonu pa­
pierowego, 10 miljon. na powiększe­
nie kapitału zakładowego Banku Pol­
skiego. - Pozostałe kilkanaście miljo­
nów pójdą na ożywienie życia gospo­
darczego drogą inwestycyj i kredy­
tów. Plan finansowy uw’zględnia roz­
budowę sieci kolejowej, ale na ten

cel ma być zaciągnięta później druga
pożyczka. Umowa przewiduje stano­
wisko obserwatorów z ramienia kon­
sorcjum. Ilość ich nie jest jeszcze u-

staloną. Prawdopodobnie będzie je­
den stały i dwóch niestałych, dojeż­
dżających w momentach ważniej­

szych. Bank Polski będzie sprawo­
wał kontrolę nad zużyciem pożyczki
przez jedną ze swoich komisyj i w tej
właśnie zasiadać będzie obserwator

zagraniczny.
,,Głos Praw-dyif przestrzega przed

różnemi pogłoskami. Dopiero po po­
wrocie p, Młynarskiego z Paryża bę­
dzie można otrzymać informacje o

właściwym stanie rzeczy. Nie należy
też wykluczać możliwości komplika-
cyj...,

Warszawa, 9. 4. (AW) Dzisiejszy
,,Kurjer Polski" informuje, iż według
porozumienia pomiędzy przedstawi­
cielem banków amerykańskich, p.
Monnetem a przedstawicielem Pol­
ski, Polska otrzymałaby 80 miljonów
dolarów, z czego 20 milj. dolarów
przeznaczonoby ’na stabilizację walu­
ty polskiej, pozostałych 60, na oży­
wienie ; życia gospodarczego.. We­
dług tego pisma zamiast 4 kotrole-
rów, który.ch ustanowienia domaga­
ło się konsorcjum-banków amerykań­
skich, do każdej z obu części pożycz­
ki przeznaczony będzie jeden obser­
wator, który by badał sposób użycia
zaciągniętego długu.

Spowiedź szpiega przed śmiercią
Torań, 9. 4. (AW) Okazało się, iż

rozstrzelany niedawno w Toruniu

szpieg niemiecki, por. Piątek, na kil­
ka dni przed rozstrzelaniem wysłał
do dowódzcy O. K . Toruń gen. Ber-

beckiego list, w którym przyznaje się
do faktu udzielania informacyj ge-

J neralnemu sztabowi niemieckiemu,
oraz szczegółowo komunikuje, jakie
informacje zostały przez niego udzie­
lone. Jak wiadomo, na rozprawie są­
dowej Piątek nie chciał się przyznać
do inkryminowanych mu czynów.

Piast grawituje do Chadecji -

iN.P.R’u.
Warszawa, 9. 4, (AW) Z kół par­

lamentarny ch informują, iż w PSL.
Piaście przeważają tendencje do
zblokowania się przy zbliżających się
wyborach sejmowych z Ch. D . i NPR.
Żadne decyzje w tym kierunku jesz­
cze nie zapadły, w każdym razie w

prowincjach zagrożonych pod wzglę­
dem narodowościowym, jak na tere­
nie Kresów Wschodnich, Wschodniej
Małopolski i Górnego Śląska projek­
towane jest znaczne rozszerzenia pra­
wa bloku centrowego.

Oddać Kościołowi co iest kościelne!
Warszawa, 9. 4 . (Tel. wł.) Episko­

pat przedłożył rządowi wykaz dóbr

nieruchomych, które na skutek kon­
fiskat rządów zaborczych były ongiś
odebrane duchowieństwu świeckie­

mu i zakonnemu, a teraz, na zasadzie
konkordatu mają być zwrócone. kle­
rowi. Majątki te od. chwili odzyska­
nia niepodległości znajdują się w rę­
kach państwa.

Semgals
prezydentem Łotwy.

Ryga, 8. 4. (Pat.’) Na dzisiej^em po­
siedzeniu sejmu dokonano wyboru
prezydenta republiki. Prezydentem re­
publiki obrany został Gustaw Semgals,
otrzymując 73 głosy przeciw 23. Nowo­
obrany prezydent piastował poprzednio
stanow’isko wiceprzewodniczącego rady
narodowej, a następnie by} ministrem,
wojny. Kandydatura Semgalsa została

postanowiona przez ugrupowania cen­
trowe i pozyskała głosy socjalistów i
bJoku włościańskiego.

’t-

Semgais, urodził się w Moskwie w roku
1871. Wydział prawny ukończył w Moskwie,
następnie jako adwokat w Rydze brał czyn­
ny udział w życiu połitycznem. Jako czło­
nek łotewskiej rady narodowej wybrany był
do konstytuanty łotewskiej, poczem zizekł

się mandatu i otrzymał tekę ministra spraw
wojskowych, którą piastował przez 2 lata
od roku 1921 — 1923. Jako działacz poli­
tyczny, dążył do utworzenia rządu naro­
dowego. Ostatnio był notarjuszem. Fakt, że

nowoobrany prezydent otrzymał aż ”3 glo­
sy, jest wyjaśniany w ten sposób, że gloso--
wał na niego również i związek włościański.

Propaganda bolszewicka

w Anglji.
Przemówienie Chamberlaina.

Londyn, 8. 4 . (Pat,) Chamberlain wy­
głosił wczoraj w swoim, okręgu wybor­
czym w Birmingham przemówienie, w

którem oświadczył, że stosunki Wiel­
kiej Brytanji z rządem sowieckim są w

dalszym ciągu trudne. Sowiety nie u-

krywają bynajmniej chęci wywołania-
rewolucji światowej, która jest głów’­
nym celem ich polityki. Ze szczególną
zazdrością spoglądają sow’iety na im-,’
perjum brytyjskie, będące przeciwsta­
wieniem tyranji, stosow’anej w Rosji i
trwałą zaporą przeciwko akcji wywro­
towej, którą sow’iety usiłują przenieść
na teren państwa brytyjskiego. Rząd
sowiecki wznow’ił wrogą państwu bry­
tyjskiemu propagandę za pośrednic­
twem międzynarodów’ki komunistycz­
nej i innych organizacji rzekomo nie

mających nic wspólnego z rządem tego
kraju.

Rząd bryty.jski nie zerwał stosunków
dyplomatycznych z Rosją, licząc śię.
jedynie z ewentuslńemi. ujemnemi
skutkami dla pokoju św/iatowego, Nie

życząc sobie zakłócenia stosunków w

Europie, Wielka Brytanja nie przedsię­
wzięła ostrzejszych kroków wobec so­
wietów, chociaż mogłaby je przedsię­
wziąć, nie narażając interesów w’łasne­
go kraju.

Kompromitacja szefa

kancelarji cywilnej.
Warszawa, 9. 4. (teł, wł.) Wskutek niedo­

patrzenia przez kancelarję cywilną i przyję­
cie przez p. Prezydentowa Mościcką prote­
ktoratu nad zbiórką na rzecz polskiej ,,!mci",
na,stąpi zmiana na stanowisku szefa kan­
celarji cywilnej. Dotychczasowy . szef kan­
celarji p. Dzięciolowski, ma przejść do mi­
nisterstwa reform rolnych Kto będzie jego
następca,, nie jest jeszcze zdecydowa.ne.
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Kolejarze u ministra Romockiego.
Cokolwiekbądź stanie się z naszemi kolejami prawa współpra­

cowników kolejowych nie zostaną uszczuplone.
Warszawa, 8. 4 . PAT. W dniu dzisiejszym

p. min, komunikacji inż. Romocki przyjął przed­
stawicieli kolejarzy zrzeszonych w t, zw, bloku

komunikacyjnym, a mianowicie: przedstawicieli
Związku Zawodowego Kolejarzy, Związku Za­
wodowego Maszynistów i Związku Urzędników
Kolejowych ,z posłem Kuryłowiczem na czele.

Głównym celem posłuchania był zamiar po­
informowania się zc strony związków o stanie

prac około przekształcenia Polskich Kolei Pań­
stwowych na przedsiębiorstwo i związanej z

tem kwestji personalnej.
Na zapytanie przedstawicieli p. min, Ro­

mocki oświadczył, że w sprawie przekształce­
nia P. K. P, na przedsiębiorstwo przygotował
projekt rozporządzenia Prezydenta Rzplitej,
który jednak nie wyszedł jeszcze poza obręb
Ministerstwa Komunikacji. Projekt ten przewi­
duje utworzenie przedsiębiorstwa państwowe­
go dla eksploatacji kolei polskich. Natomiast

sprawa stworzenia spółki prywatnej z możłi-

wością udziału kapitału zagranicznego jest dziś

nieaktualńa, jakkolwiek projekt liczy się z

możliwością przejścia w przyszłości na ten spo­
sób eksploatacji. Projekt opiera się na zasadzie

nieuszczuplania praw personelu zatrudnionego
obecnie na polskich kolejach państwowych.

W dalszym ciągu p, minister oświadczył, że

Ministerstwo Komunikacji opracowuje przepi­
sy, dotyczące praw i obowiązków personelu,
uposażeń, uprawnień emerytalnych, ubezpie­
czeń w razie choroby i od wypadków. Odnośny
projekt zamierza p, minister po gruntownem
zapoznaniu się z nim przesłać kolejowym zwią­
zkom zawodowym celem wypowiedzenia opinji,
W końcu p, minister poinformował związki o

sposobie załatwienia szeregu postulatów, wy­
suniętych w ostatnim czasie przez kolejarzy,
a dotyczących spraw bieżących.

Poprawa płac dla maszynistów
i konduktorów kolejowych.

Warszawa, 8. 4, PAT. Rada Ministrów za­
twierdziła rozporządzenie Prezydenta Rzplitej
o należnościach za sporządzanie protestów, roz­
porządzenie Prezydenta Rzplitej w sprawie wy­
nagrodzenia za nieruchomości ziemskie, prze­
jęte w swoim czasie na własność państwa w

niektórych powiatach oraz projekt rozporzą­
dzenia Prezydenta Rzplitej, o dostarczaniu
środków przewozowych dla wykonywania bu­
dowy ś utrzymania dróg publicznych i mostów,

Pozatem Rada Ministrów na wniosek mini­
stra przemysłu i handlu postanowiła wydzielić
z ogólnej administracji państwowej przedsię­
biorstwo ,,Polmin" (Państwowa Fabryka Ole­
jów Mineralnych),

W końcu Rada Ministrów zatwierdziła wnio­
sek ministra komunikacji w sprawie podwyż­
szenia dodatków dla drużyn parowozowych za

czas, spędzony w służbie na parowozie oraz dla

palaczy, obsługujących wagony z samodzielnem

ogrzewaniem. Rada Ministrów postanowiła
wprowadzić do obowiązującego w tej mierze

rozporządzenia niektóre zmiany, zmierzające
do podwyższenia mnożnej, stosowanej do tych-
czas przy obliczaniu tych dodatków o 2 %,
Jednocześnie Rada Ministrów powzięła analo­
giczną uchwałę odnośnie do drużyn konduktor-

skich, których dodatki za czas spędzony w

służbie na pociągu podniesione mają być z 41

i na 43 grosze.

Warszawa, 9. 4 (tel. wł.) Major Aleksan­
der Rutkowski mianowany został naczelni­
kiem wydziału bezpieczeństwa w wojewódz­
twie lwówśkiem. Rutkowski był szefem kan­
celarji wojskowej marszałka Piłsudskie,go,
gdy ten był jeszcze Naczelnikiem Państwa.

i A
ł, - -

Warszawa, tk 4 (teł, wł.)-, Połski; kit’i’

,Literacki ,,Penkłub" .ogłosił ucbwalę, yy .kfó-
rej domaga,, się, pochowania śmiertelny c:i

szczątek Słowackiego w Warszawie.

ł WTfr

Warszawa, 9. 4. (teł, wł.) Na posiedzeniu
komisji nagrody literackiej w Warszawie

przyznano 15.000 zł. Wa-cławowi Sieroszew­
skiemu.

Warszawa, 9. 4. (tel. wł.) B/y minister
reform rolnych Józef fRadwan,, mianowa­
ny został podsekretarzem stanu w minisfer-

stwie rolnictwa,

Warszawa, 9. 4. (tel. wł.) , Wicekurator

lwowskiego okręgu szkolnego dr. Janetti

przeniesiono z polecenia władz w stan nie­
czynny. Dr. Janetti był ostatnio zawieszo­
ny w urzędowaniu. Jako powód wymienia­
j, iż tolerował on akcję nauczycielstwa na

rzecz Obozu Wielkiej Połski.

ó’Warszawad’8. 4 . (Pat.) Dnia 7. bm. min
rćforńi rolnych, prof. dr. Staniewicz prźybył.
do Łucka, gdZiólzldStrpwa;ł oddzia,ł Państwo­
wego Banku Rolnego, poczem udał się do

Okręgowego Urzędu Ziemskiego, gdzie (:­
,nów ił szereg spraw organizacyjnych i per­
sonalnych.

.’ł’. ,

Warszawa, 9. 4 . (tel. wł.) . W Łodzi wykryto
wielką aferę wekslową. B. urzędnik Banku
Ziem kresow’ych kot!ar puścił w obieg szereg
weksli fi!kcyjnych, wystawionych ze śfałszowa-
nemi. żyrami takich firm jak Scheibler łub

Grohmann. Weksle zdyskontowały chętnie róż-

Ine banki. Wczoraj zarzęły napływać pierwsze
protesty. Kot!ar uciekł.

Przysposobienie wojskowe
w obwodzie Sicienko.

Trzy strzelnice i boiska

w każdej gminie!
Na zaproszenie komisarza obwodowego

z Sicienka, p. Kazubowskiego, jednego z

najenergiczniejszych krzewicieli przysposo­
bienia wojskowego w powie,cie bydgoskim,
zgromadzili się dnia 8. kwietnia w lokalu p.
Rosy w Ślesinie, sołtysi oraz prezesi To­
warzystw Pow:stańców i Wojaków, oraa

Młodzieży z całego obwodu, obejmujcygo 16

gmin i 17 obszarów dworskich.
Po w’ysłuchaniu referatu oficera tnstruk-

cyjnego por. Splitta z Bydgoszczy, który
wyjaśnił, jak należy urządzić strzelnice i
boiska do ćwiczeń, i przyjęciu do wiadomo­
ści zapewnień star’szego sekretarza powiato­
wego, p. Parzysza, że Wydział Powiatowy
zamierza poprzeć akcję przysposobienia
wojskowego, zakupując sprzęty i przybory
sportowe dla towarzystw i dając zasiłek pie­
niężny (500 zl. na budowę każdej strzelnicy i
1000 zł’ na założenia większego, t, zw. repre­
zentacyjnego boiska) rozprawiano nad tein,
gdzie takowe urządzić.

Wobec oświadczenia dyrektora dóbr p.
hr. Potulickiej. p . Radzimińskiego, że wła­
snym kosztem urządzi dwie strzelnice, ’’w
Ślesinie i Samsiecznie), nie żądając zasiłku

żadnego, jedynie z tem zastrzeżeniem, że
strzelnice oddane zostaną wyłącznie d!aFow-
stańców i Wojaków, pozostałoby tytko je­
dno zadanie: urządzić trzecią strzelnicę w

obwodzie - w Nowej Dąbrówce.
Boisko większych rozmiarów postano­

wiono urządzić w Wojnowie.
Mniejsze boiska urządzone być powin­

ny w każdej gminie.
Przykładem świeci znowu Majętność

Potułicka, ofiarującma ten ceł 4 morgi łąk
’

.

Wysłannik zarządu okręgowego Pow­
stańców i Wojaków red. Nowakowski z

Bydgoszczy zakończył konferencję apelem
do podjęcia intensywnej pracy w obwodzie
sicieńskim, gdzie - jak widać - jest zapał
i ofiarność wielka.

Jnfa-Maltyna”

Ekstrakt s/odowy zneutra^ .

hzowarw d!a memovlgt
soorzqdzony2e soecid!neqo s!odu órżez
Krakowsktpiowar . JBN Pana br. ;GStzą,
Ekstrakt s’odowy ,,!NFA-MAl/fyNA"
został wypróbowany i zostaic pod
statc kontro(% Szoitała -św. Ludwika
dla dzieci (Prymarjusz Dr. Wiad. Bujak)

CENA ZŁ. ó,--
Wyłączne zastępstwo i sprzedaż burtowa

na caiy obszar Rzeczyoospolitej
POLSKA SP. AKC.

,,PHARMA"
Maq. B. JAWORNICKI w Krakowie
Do nabycia w aptekach i drogeriach g

-------------------------- --- 1\
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PROGRAM W KINACH.

_ ,,Cyrk Beelcgo", dramat w 12 aktach

wyświetlony wczoraj w kinie ,,Kristal poraź
pierwszy, okazała się filmem wykonanym przy
pomocy najnowszych środków technicznych,
jakiemi rozporządza w ostatniej dobie sztuka
kinowa. Stronę artystyczną zaś obrazu pod­
trzymał grą swoją i pomysłami Harry Piel,
znany wszystkim aktor. Miłą niespodzianką dla

bywalców .,Kristalu" są popisy solowe ksylo-
fonisty z towarzyszeniem orkiestry.

— Grobowiec miłości. Wspaniała epopea
miłości i występku podług powieści W. Scheffa

,,Dagfin", w obecnym roku zrealizowana przez
znanego reżysera takich filmów jak ,,Indyjski
grobowiec", ,,Hrabina Paryża — na życzenie
publiczności zostaje na ekranie kina ,,Mary­
sieńka" jeszcze do niedzieli włącznie. Przytem
celem udostępnienia w zapoznaniu się najszer­
szych warstw publiczności z tak potężnym
filmem, jakim bezwzględnie jest ,,Grobowiec
miłości", dyrekcja kina obniżyła ceny biletów

do stopy normalnej.
- ,,Ben-Hur", wspaniałą i wzruszającą tra-

gedję kino ,Nowości" będzie wyświetlać osta­
tnie dni. Entuzjastyczne przyjęcie ,,Ben-Hura
zmusza dyrekcję do wstrzymania premjery
,,Szatan w jedwabiach" i wyświetlania ostatnie
kilka dni obrazu ,,Ben-Hur" po cenach zniżo- --

nych, aby dać możnaść wszystkim ujrzeć prze­
piękny utwór filmowy.

- ,,Corso" wyświetla w dalszym ciągu film

pt: ,,Przeklęstwo miljonów",. w którym boha­
terem jest znany w świeeie sportowym bokser
Milton Silłs. Nad program farsa pt: ,,Klub
zdechlaków".

KRONIKA POLICYJNA.
— Wszyscy poszkodowani przez handlarza

Franciszka Putza, zamieszkałego przy ulicy
Łokietka, czy to przez powierzenie mu jakich­
kolwiek towarów do sprzedaży, czy też przez
udzieloną mu pożyczkę, proszeni są, by zgła­
szali swe pretensje w I komisarjacie P, P., No­
wy Rynek nr. 1.

— Czyje futro? W tutejszym urzędzie śled­
czym (Jagiellońska 21) pokój 35a znajduje się
futro męskie czarne, na baranach, kołnierz z

wydry,’ ćżęścibwó"l feztukowńhy prawdziwemi
bobrami: :.mankie.ty’,ofezyttrrwyfeą, ,-ftsh

- ,Czyje .;rzeczy?; :Kpmi^łfąt Vl P.-B . przy
ul. Toruńskiej przytrzymał niejakiego Gonia
Franciszka, któremu odebrano dwa rowery po
chodzące z kradzieży. Poszkodowani zechcą się

’

zgłosić po odbiór. Zaznacza się równocześnie, że

według podania Gonia, jeden rower skradziony
został na ul. Dworcowej, drugi zaś z przed
kasy chorych.

— Podał fałszywe nazwis,ko. Romuald

Hedlof, o którym donosiliśmy, że w pociągu
grał w karty i przegrał pieniądze nie jest Ro­
mualdem Hedioffem, kupcem z Gniezna, Był
to jakiś inny osobnik, który podał to nazwisko
z obawy przed odpowiedzialnością,

Felieton tygodniowy.
(Rejestr ostatniej doby. - Pożyczka i

składki, Czego jeszcze życzyć Złotej
Cioci? - Warunek. - Białogłowy gó-
yął — Obrażona prawniczka. -— Konser­

watyzm w poliiyce i wąsy.)

Żyje jeszcze w tradycji u Węgrów
pamięć króla Władysława Jagielloń­
czyka, który na wszystko mówił: ,,Do­
brze!" Takowy brak silnej woli i wła­
snego ,:ja" objawia się u ludzi zaka­
tarzonych; im także wszystko jedno.

Wyciąga Chińczyk łapę na zgodę an-

tysowiecką — dobrze! Podajemy mu

dłoń! Co nas to kosztuje? Nic, a zy­
skać możemy na cenach ryżu i herbaty,
mięsko szczurze żółtym sprzymierzeń­
com zostawując.

Makuszyńskiemu sypnęli nagrodę li­
teracką — niech się cieszy. Rodziewi­
czówna ma zato swój wieniec jubileu­
szowy, Sienkiewicz ma zapewniony w

Bydgoszczy, a obiecany w Warszawie
pomnik, Kraszewski czterdziestoletnie

wspomnienie. Słowacki jest przy na­
dziei, że go nareszcie ziomkowie przyj-
mą. a reszta talentów, że się doczekają
bodaj przeróbki na scenariusz kinowy,
Tub żc ich zaproszą do radjofonu._

Żywi i umarli powinni się cieszyć.
Polska jest bogata i daje na wszo stro­
ny, tak, że można się zgodzić nawet z

Grabskim, iż nam zagranicznej pożycz­
ki nie potrzeba; oc.zywiście pod warun­
kiem, że ci, co się obłowili, pożyczą rzą.
dowi, Niech to zostanie we familji.

Ach— prawda! Grabszczycy zapew­
ne liczą na składki. Owszem, owszem!
Pomysł" znakomity, Wprawdzie pierw­
sze. ofiary w zlocie i srebrze gdzieś
wsiąkły, atoli nic w wszechświecie nie

zginie, nawet akcje Kabla.
Ze składek teoretycznie powstają poka­

źne sumy. Gdyby każda dusza w naszej
Ojczyźnie opodatkowała się na jeden
grosz jednorazowo, możnaby naszej ju­
bilatce p. Morozowiczce wystawić na

Sielance piękną wille z ogrodem i z an­
teną.

Jedno tylko małe zastrzeżenie dla

Złotej Cioci: dla Dziedzickiego zobo­
wiązuje się dostarczać p. Natalja, 2 ko­
py jaj miesięcznie, ażeby żółtkami

mógł ochdśniać krtań, zasługującą na

taki delikatny przysmak.
Złota Ciocia nie odmówi; zatem in­

teres zrobiony. Cegły już leżą, wapno
w drodze.

- Willa przychodzi na myśl, bo rzeczy­
wiście zaczyna się rozbudowa na do­
bre. Warszawa grozi kamienicznikom
budową ta,nich mieszkań, a inne mia­
sta też starają się o pożyczkę na ten

cel, który powstrzyma także wzrost bez
robocia. W to zaś niepodobna wątpić,
skoro i kobiety wiążą się w ligę pracy
społecznej, a nawet za panią Bolbec u-

ganiają się za togami adwokackiemi.
Młode, postępowe pokolenie zgodzi

się, ?ub raczej skapituluje; bo i cóż ma

począć? Gorzej będzie z zacofanym
światem, dzierżącym powagę naukową
i uprzedzenie do kobiet-prawników.

Taki przycinek, jaki zdarzył się pew­
nej prawniczce, może odstręczyć rzesze

słuchaczek od zajmowania się paragra­

fami, a rzuci je w objęcia spowszednia-
fego hymenu.

A było tak: ,
-

Profesor Wrogbab, ilekro.ć zauważył
na swoim wykładzie — a wykładał
prawo —- słuchaczkę, rzucał ironiczne

dowcipy w stronę niewiast. W ten spo­
sób pozbył się płci pięknej z wyjątkiem
,jednej upartej, a może wytrwałej aka-
. łemiezki. Ale i ta dała za wygraną,
kiedy Wrógbab, wymieniając jakowyś
szczep murzyński, dowodził, że posiada
on znacznie mniejszy procent kobiet;
w’obec tego profesor radzi starszym
pannom tam szukać szczęścia matry­
monialnego.

Wtedy to właśnie rzeczona słuchacz­
ka ostentacyjnie opuszcza salę wykła­
dową, a złośliwy profesor spojrzał na

zegarek i woła zą odchodzącą:
-- Nie potrzebuje się pani tak śpie­

szyć. Pociąg w tamtą stronę odchodzi

dopiero o g. 11 w nocy.
Zdaje się, że takie typy już na wy­

marciu;, chyba w, innych dziedzinach j

jeszcze się konserwują, np. w polityce.
W polityce jednak jest to rzecz zrozu­
miała: tu odgrywa rolę pewna ambicja
partyjna, każda zaś partja ma swój
utarty program, z którego bez naraże­
nia honoru zbaczać nie wolno, boby
przeciwnicy podnieś ii W’rzask tryumfal­
ny, że w partji następuje rozłam. Cza­
sem drobiazg’ dla wrogów staje się pod­
stawą do podejrzeń, f tak w redaktora
Teskę wmawiają miejscow’i przeciwni­
cy, że zmienia zapatrywania politycz-/r
ne, a wnioskują to z tego, że zapuścił
wąsy.

Istotna jednak przyczyna długich wą-
sów tkwi w wielkopostnem umartwie­
niu. Wiadomo bowiem, że red. Teska
w poście powstrzymuje się od spoży­
wania zupy, przeto długi wąs mu nie

przeszkadza, a że kogoś w oczy kłuje,
mniejsza o to.

Bydgoszez, dnia 9 kwietnia 1927 r.

Kr. Stąslcki.
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U źródeł po^gi polskie].
Chorzów. - Skarboferm. - Król. Huta.

I.

Było nas dwudziestu kilku dzienni­
karzy, którzy korzystając z zaproszenia
władz górnośląskich, zechcieli zapo­
znać się bliżej z tem, co tworzy potęgę
nietylko Śląska, a)e Polski całej.

A brać dziennikarska nie była tylko
polska. Byli Francuzi, była przedsta­
wicielka, jedyna dziennikarka - pism
włoskich i byli Amerykanie, z których
jeden przyjechał nie z Warszawy, ale
z Berlina, gdzie stale przebywa jako
przedstawiciel szeregu pism amerykań­
skich.

Wycieczkę prowadził radca ministe­
rjum spraw zagranicznych p. Olecho-
wicz, a miłym i opiekuńczym gospo­
darzem byl uczynny naczelnik woje­
wódzkiego wydziału prasowego p.
Przybyła.

Pokazano nam trzy zakłady. Zakład
- to wyraz nieścisły. Pokazano ol­
brzymy, w których wre praca. Poka

ząno zakłady, w których dziś ster trzy­
mają polscy inżynierowie, polscy che­
micy, wykazując światu swą umiejęt­
ność i przeczą intrygom i głosom nie­
mieckim, że Polacy zmarnują skarby,
które dostały im się dzięki wysiłkom
plebiscytu ludu górnośląskiego.

I widzieliśmy pracę tego ludu — wi­
dzieliśmy ich pod ziemią przy mgłych
światełkach lampek karbidowych, gdz.ie
ciszę mroczną przerywa huk wystrzału,
rozbijającego podziemny wal czarnych
djamentów. Widzieliśmy twarde ude­
rzenia kilofa roboczego i przejeżdżają­
ce kolejki elektryczne, zwożące do

punktów zbornych węgiel. Widzieliś­
my Górnoślązaka wśród pracy znojnej,
przy piecach o 2000 do 3000 stopni
gorąca.

Wydajność pracy robotnika śląskiego
mimo obniżenia godzin pracy z 10 na 3,
zwiększyła się, produkcja we wszyst­
kich zakładach się zwiększa, a w ta­
kim Chorzowie, mającem coprawda
szczególne warunki rozwoju, doszło do
maksimum wydajności.

Wszędzie myśl polska pracuje, urzą­
dza, ulepsza, modernizuje, by stawić
czoło wszelkiej konkurencji i by z tego
biegu o pierwszeństwo na rynku mię­
dzynarodowym i wewnętrznym wyjść
zwycięsko.

Patrząc na to, zapominamy o tar­
ciach, sporach politycznych. Widzi się
pracę celową, systematyczną, żmudną,
a!e chętną i widzi się kierowników o

szerokim rozmachu, zdających sobie

sprawę z tego, czego chcą i co zdziałać
mógą.

Z polityki bieżące].

Wieepremjer BarteS postanowił Sejmowi żywot
tio przyszłego roku.

I d!a. tego praca polska zwycięża
wszelkie trudności. I dlatego praca ta

zatryumfuje z czasem w zupełności. By­
leby tył?;o warszawskie czynniki mia­
rodajne w całej pełni doceniały skarby,
które Bóg Polsce dal przez Śląsk.

Obecny wojewoda jest dobrym orę­
downikiem śląskich pot.rzeb i śląskich
żądań. Ostatnio p. Prezydent l’zeczy-
pospolitej powiedział do delegacji ko­
lejarzy śląskich te znamienne słowa, że
Śląsk sercu jego jest drogim i że o tę
ziemię drogą dbać będzie.

Słowa p. Prezydenta mają w tym wy­
padku podwójne znaczenie. Są one

słowami nietylki Prezydenta państwa,
ale i człowieka, który w pracy swej za.

’,rodowej pozna,! ;Śląsk i jego potrzeby,
który od warsztatu pracy wśród l-udu

śląskieg-o został powołany na objęcie
gódnóśfi Strażnika Polski.

Tych kilka uwag ogólnych wysuwając
na czoło opisu naszej wędrówki po ślą­
skich warsztatach pracy, chcemy i na

tej drodze ich kierownikom i pracow­
nikom raz jeszcze przesłać tak proste, a

szczere — a w kopalniach podziemnych
tak mistycznie działające — szczęść
Boże Waszej pracy dla dobra Śląska, a

przez dobro Śląska d!a dobra całej Oj­
czyzny, całeco państwa pó!skiegi.

Zwiedzaliśmy Chorzów, kopalnie
,,Król"’, należące do Skarbofęrmu i w

końcu olbrzymie zakłady Król. Huta.
Zwiedzanie to było istotnie lekcją po­

glądową, dla wielu z nas tem bardziej
pouczającą, że po raz pierwszy stanę­
liśmy wobec tak olbrzymich warszta­
tów pracy.

Chorzów -- znany w całej Polsce raz,
że naczelnym dyrektorem zakładów
chorzowskich był P. Prezydent Mościc­
ki, a powtóre znany mze sporu, który o

Chorzow prowadzą Niemcy.
Zakłady chorzowskie tworzą wła­

sność państwową. Niemcom solą w oku

jest gospodarcze znaczenie chorzow­
skich zakładów, mających szczególne
znaczenie dla naszego przemysłu woj­
skowego i dla naszego rolnictwa. Cho­
rzów jest jednym z tych czynników,
który Polskę w ważnych dziedzinach

produkcji chemicznej nie tylko ;unieza­
leżnia od zagranicy, ale przyczynia się
do poważnego wzmocnienia naszego
czynnego bilansu handlowego.

W zakładach chorzowskich wytwarza
się karbid, azotniak. amonjak i saletrę
Wogóle zakłady, składające się z szere­
gu gmachów fabrycznych - są w isto­
cie swej jednem wie!kiem laborato­
rium, mającem oczywiście jeszcze swe

osobne laboratorjum, w którem podle­
ga każdy proces wykonywany w za­
kładach specjalnym badaniom i kon­
troli.

Nie będę Was, Czytelnicy, trudzić ani
formułkami chemicznemi, które, skła­
dają się na całość wytwórczości, ani

szczegółami opisu poszczególnych pro­
cesów chemicznych, na tle których po-
wstaje karbid, amonjak, azotniak i sa­
letra amonowa.

Nas w tej chwili interesuje bard.ziej
gospodarczy i ekonomiczny efekt wy­
twórczości zakładów chorzowskich.

I tu niech liczby mówią.
Zakłady chorzowskie Śpotrzebowują

miesięcznie 41 000 ton węgla, 6000 ton
koksu i 7 800 ton wapna, które, sprowa­
dzane z własnych małopolskich kopalń
wapiennych, w-ypala się w osobnym
piecu i specjalnej konstrukcji.

Produkcja obecna przew’yższyła wy­
twórczość z czasów niemieckich o 50%.
1 gdy w r. 1924 sprzedano naw’ozów
6.580 000 ,kg —to już w następnym roku

podniosła się sprzedaż do 15 454 000 kg,
a- w r. 1926 do 23 028 000 kg czyli urosła

prawie poczwórnie i to tak dalece, że

tego roku zabrakło na potrzebj’ rolni­
cze około 20 000 ton.

Z tych przycz.yn zakłady chorzowskie

powiększają sw’ą produkcję na razie o

25%, lecz w następnym roku chcą
podnieść ją o dalsze 25%. Dyrekcja za­
kładów oblicza, że zw’iększona wy-

Słcfan Zembrznski. (42

Czerwone PająRi.
(Ciąg dalszy)

- Nie, ja już ciebie nie puszczę...
Pójdę z tobą, a później tu wrócę —

odpowiedział Ludwik, przeczuwając
może jej zamiary.

— Doskonale, mój chłopcze. Wi­
dzę. że mi nie dowierzasz, ale to nic
nie szkodzi... jestem gotowa, zaraz

z tobą wychodzę — pow’iedziała, a

w głębi duszy postanowiła pozbyć
się go tak, jak wczoraj pozbyła się
szpiegującego ją żydziaka.

Ponieważ po uwolnieniu się Lud­
wika, zamierzała udać się wprost
pod opiekę Witczaka, a do domu
więcej nie wracać, zabrała ze sobą
ręczną torbę z drobiazgami pamiąt­
kowemu oraz pamiętnik.

W najlepszej harmonji doszli do

Marszałkowskiej.
— Dokąd chcesz iść? — zapytał

ją.
— Do pierwszego lepszego magazy­

nu konfekcyjnego, — odpowiedziała,
oglądając się, czy gdzie nie w’idać
tramwaju, bo właśnie zbliżali się
do przystanku.

Jakiś elektrowóz się zbliżał, Mary­
nia trochę zwolniła kroku i coś z o-

żywieniem poczęła mówić. Gdy wa­
gon ruszał, zdecydowanym ruchem
rzuciła się naprzód i chciała do niego
skoczyć.

Tymczasem Ludwik bacznie śle­
dził jej ruchy. j

-- Ach, ty gadzino! - zawołał,
chwytając ją mocno za rękę, jedno­
cześnie opanowywać go zaczęła lu­
na szału. — Dokąd to tak sie spie­
szysz? Do lubego?...

— Puszczaj! — zawołała rozgnie­
wana Marynia, która tu pomiędzy
ludźmi, czuła się pewniejszą. Wyr­
wanie się z rąk fizycznie słabego Lu­
dwika nie przedstaw’iało dla niej ża­
dnej trudności.

To szamotanie jeszcze więcej wzbu­
rzyło jego nerwy.

— Masz, niegodziwa! — zawołał

wyjmując z bocznej kieszeni mary­
narki sztylet i uderzając nim parę
razy Marynię w piersi.

Ta zachwiała się, upadła na bruk,
z jednej rany trysnęła fontanna krwi.

Szeroko rozwartemi oczami patrzał
na to Ludwik, niezupełnie zdając
sobie sprawę z tego, co uczynił. Do­
piero, gdy w koło nich zebrał się
tłum, ktoś zawołał policjanta, o-

trząsnął się, oprzytomniał i ryknąw’­
szy przejmującym głosem:

-— Maryniu! Co ja zrobiłem! —-

padł na kolana przy leżącej.
Policjant pochylił się nad nim i

chciał mu odebrać skrawiony sztylet.
Znów poczuł przystęp szału i zry­
w’ając się na nogi krzyknął:

— Nie dam! I ja muszę iść za nią.
Tu pchnął się w piersi i osłabiony
wzruszeniem oraz upływem krwi
zemdlał.

Przywołane pogotowie ratunkowe
jjdwiozło obie ofiary do szpitala
Dzieciątka Jezus.

XI.

Pan inspektor Skowron był dziś od
rana w złym humorze. Wczoraj do
późna w noc i dziś przez cały ranek

studjował uważnie akta, odnoszące
się do zbrodni przy ulicy Moko­
towskiej. Przejrzał dokładnie wszyst­
kie papiery, dostarczone mu przez
Witczaka ze skrytki biurka zamor­
dowanego i, niestety, w nich nic mógł
znaleźć żadnego dowodu niewinno­
ści Janusza Gromnickiego. Wpra­
wdzie nie ulega najmniejszej wątpli­
wości, że zabity z dziw’ną zaciekło­
ścią zajmował się tropieniem organi­
zacji bolszew’ickich, że ze sw’ej stro­
ny bolszewicy śledzili każdy krok
jego i nawet planowali na niego za­
machy, nie raa jednak żadnego do­
wodu tego, że oni to w’łaśnie morder­
stwa dokonali, a zatem jedynym po­
sądzonym pozostaje nadał Janusz
Gromnicki.

W rzeczy sanjej w tej sprawie po-
zostają niewyjaśnione dw’ie rzeczy,
o ileby przypuścić, że ten posądzony
jest niewinny, a mianowicie: w ja­
ki sposób taki nasłany przez bol­
szewików’ morderca dostał się do
mieszkania i skąd u Gromickiego
znalazł się w kieszeni futra pugilares
zamordowanego.

Dopóki nie znajdę odpowiedzi na

te dwa pytania, będę uważał Grom­
nickiego za sprawcę zbrodni — po­
wtarzał sobie inspektor.

Coś jednak, jakiś wrodzony każ­
demu wytrawnemu urzędnikowi po­
licyjnemu instynkt, szeptał mu, że
na mylnej jest drodze Wskutek i

)tego
w sercu jego odezw’ało się

w’spółczucie dla tego człow’ieka, —

który przeżyte wstrząśnienia prze­
płacił ciężką chorobą.

W7 rzeczy samej, dawno już nie
miałem o nim relacji z w-ięzienia.
Trzeba posłać kogo! — pomyślał i
zawołał: — W’itczak!

— Pana W’itczaka niema, wyszedł
tylko co — pow’iedział woźny.

Wobec tego kazał innemu funkcjo­
nariuszowi udać się na Pawiak i
zdać sobie raport o zdrowiu Grom-

nickego.
W tej w’łaśnie chwili Witczak ca­

łą siłą motoru samochodowego pę­
dził do szpitala Dzieciątka Jezus. —

Siedział w’łaśnie w biurze i przygo­
towywał raport pisemny o dokona­
nych w nocy obserw’acjach nad gra­
sującą w mieście bandą kasiarzy —

gdy wpadł jeden z młodszych aspi­
rantów i zobaczywszy go, powie­
dział:

— O, pan tu, panie Witczak, o ni­
czem pan nie wie?!...

— O czemże mam wiedzieć...
- Pańską pannę, tę ładną blon­

dynkę, co to parę razy z nią pana wi­
działem, na ulicy, pożgaii nożami.

W itczak zerwał się na równe nogi
i krzyknął nieludzkim głosem:

- Nie może być!
- Niech pan nie krzyczy, tylko le­

piej niech pan jedzie do Dzieciątka
Jezus, tam ją zaw’ieźli... Tylko co

przechodziłem przez Marszałkowską
i widziałem całą chryję. ...Masa lu­
dzi zebrała się koło ich.

Ciąg dalszy nastąpi).



Str. 4. ,,DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 10 kwietnia 1927 r., Nr. 83.

twórczość wpłynie na rolnictwo tak do­
datnie, że zwiększy jego wydajność o

125000 ton zł)oża rocznie, przedstawia­
jącego wartość 65 mil. zł. Dochodzi do

tego zmniejszenie się dowozu saletry
chilijskiej, którą zastąpi chorzowska
saletra amonowa, co w liczbach obli­
cza się na dalsze 30 000 000 zł. Tak
więc na przyszły rok wpływ reorgani­
zacji i zwiększenie wytwórczości cho­
rzowskiej podnieść może handlowy nasz

bilans o 65 milj. zł zwiększonej wydaj­
ności w rolnictwie i 30 milj. zaoszczę­
dzonego wydatku na saletrę chilijską
czyli innemi słowy bilans nasz handlo­
wy zyska 95 000 000 zł!

Jest to dopiero jedna strona przewi­
dzianych reform. Dyrekcja zakładów
chorzowskich nosi się z zamiarem a-

monjak. wytwarzany dziś z azotniaku

drogą procesów chemicznych, zastąpić
syntetycznym amonjakiem, wobec cze­
go znów zyskałoby rolnictwo nowe za­
pasy sztucznych nawozów.

Największe zapotrzebowanie na na­
wozy sztuczne okazały ziemie Polski
zachodniej, które wybrały w ostatnich
trzech latach przeciętnie 78% całej pro­
dukcji. Jaki z tego wniosek ? Otóż ten,
że zapotrzebowanie na produkty cho­
rzowskich związków azotow’ych zwięk­
szać się jeszcze będą i to w miarę wzro­
stu zapotrzebowania w Małopolsce i b.

Kongresówce łącznie z ziemiami
wschodniemi.

To też w tych warunkach zrozumie­
my, dlaczego sejm uchw’alił fundusze
na budowę nowej fabryki związków a,­

zoto’wych pod Tarnowem. Będzie ona

miała za zadanie pokrywać zwiększone
zapotrzebowanie rolnictwa, ale i pokry­
wać będzie zapotrzebowanie naszego
przemysłu wojennego.

Rozpisaliśmy się szerzej o Chorzowie
i jego znaczeniu dla naszego nietylko
życia gospodarczego, ale i państw’owe­
go. W jego rozwoju i rozwoju nowo

powstającej fabryki tarnowskiej jesteś­
my wszyscy zainteresowani. Dobrze się
tedy stało, że pokazano prasie naocznie
znaczenie i wartość Chorzowa.

Nowa opera polska.
Ludwik Ramułt, mieszkający ostat-

niemi laty zagranicą, muzyk, autor

dzieł symfonicznych napisał operę ,,Za­
czarowany pierścień", która praw’dopo­
dobnie w najbliższym czasie będzie wy­
staw’iona w operze w’iedeńskiej. Nie­
mieckie sfery muzyczne zainteresowa­
ły się żywo tem dziełem. Świadczy o

tem fakt, że tom trzeci wydawnictwa
berlińskiego ,,Żur Zeitmusik" został w

całości poświęcony omówieniu dotych­
czasowej twórczości Ludwika Ramułta
oraz szczegółowej analizie wzmianko­
w’anej opery.

Zjazd robotników polskich
we Francji.

W Douai odbył się w ratuszu dorocz­
ny zjazd związku robotników polskich
we Francji. Uczestniczyło w zjeżdzie o-

koło 500 delegatów z różnych części
Francji. Sprawozdanie zarządu o zło­
żeniu deklaracji w spraw’ie przystąpie­
nia zw’iązku jako całości do generalnej
konferencji pracy, spotkało się z entu-

zjastycznem przyjęciem. Zjazd postano­
wił wysłać depeszę z wyrażeniem lojal­
ności i hołdu do Prezydenta Mościckie­
go i prezydenta Doumerguea.

Pierwszy zjazd młodzieży polskiej
Wesifaljl i Nadrenji.

W Wannę - Eickel odbył się dnia 3
kwietnia I-szy zjazd młodzieży polskiej
Westfaiji i Nadrenji. Sala Muellera

przy Gelsenkirchener Strasse przepeł­
niona była młodzieżą. Program zjazdu
był obfity i urozmaicony. Młoda orga­
nizacja mająca za zadanie zachowanie
mowy ojców i ducha narodowego dała
dowód swej żyw’otności.

Maszynr do pisan!a
używane w dobrym stanie poleca (7574

Stanistan? Skóra I S-ka

Bydgoszcz, Hotel ,,Pod Orłem". Tel. 1175

Straszny wynik wyborów w Pińska.

Rząd rozpisał w Pińsku wybory do
Rad miejskich. Wynik jest przerażają­
cy. Wybrano 5 Polaków, w tej liczbie
dwóch socjalistów, oraz 19 żydów, Bia­
łorusinów i komunistów. Jeżeli się
zważy, że Polacy szli w jednym szere­
gu, głosowali na jedną zblokowaną li­
stę nawet z 15 socjalistami — to wynik
ten jest tem straszniejszy.

Muraszko nadal w więzieniu.
Wiadomość, iż Muraszko, zabójca

Wieczorkiewicza i Bagińskiego pozo­
staje na wolności okazała się niepraw­
dziwą. Pozostaje on w więzieniu aż do

całkowitego odcierpienia kary.

G!odne dzieci zjadały kawałki bułek,
nasycone trucizną na myszy.

Na Ochocie, przedmieściu Warszawy
rozegrała się wstrząsająca tragedja.
Troje dzieci robotnika Gacko nagle za­
chorowało, wśród objawów zatrucia. O -

kazało się, że głodne dzieci błąkały s,ię
około piwnic, gdzie były podrzucone ka
wałki bułek, nasycone trucizną na my­
szy. Dzieci nie przeczuwając nic złego
zjadały bułki. Dwie dziewczynki już
zmarły.

W szponach handlarzy żywym towarem

W Warszawie zaginęła 15-letnia Wła­
dysława Cieślewska. Poszukiwania na-

l-azie nie odniosły skutku. W czasie
śledztwa okazało się, iż młodziutką
dziewczynę uprowadziła z domu rodzi­
ców i wywiozła do Łodzi handlarka ży­
wym towarem Eugenja Bednarska,
warszawianka, zamieszkała przy ul.

Krochmalnej nr. 11 . Zbrodniarkę aresz­
towano i osadzono w więzieniu.

Świętokradztwo w Grodnie.

Dnia 2 bm. w kościele OO. Francisz­
kanów w Grodnie świętokradcy skradli
kilka drogocennych relikwiarzy, dwie
monstrancję, 5 złotych kielichów, 3
lichtarze itp. Złoczyńców nie przy­
chwycona

Katowice krzątają się około pożyczki
inwestycyjnej.

Gmina m. Katowic zamierza ogłosić
pożyczkę wewnętrzną na wzór m. Po­
znania. Pożyczka ma być przeznaczona
na cele inwestycyjne i zabezpieczona na

majątku miejskim wynoszącym kilka­
dziesiąt miljonów złotych.

Chciał, aby go pochowano razem

z narzeczoną.
We wsi Potok Wielki pow. janow­

skiego niejaki Henryk Gajewski, po­
mocnik pisarza gminnego pozbawił dziś

życia swą 19-Ietnią narzeczoną Marję
Dębicką, a następnie sam popełnił sa­
mobójstwo. Pozostawił on kartkę, z

prośbą o pochowanie go z narzeczoną
w jednym grobie,

Zemsta odtrąconej studentki.

Słuchacz uniwersytetu warsz. niej
Birowski zaznajomił się z koleżanką
niej. Płocką. Przyjaźń zamieniła się w

gorące uczucie. Dla młodzieńca był to

tylko flirt. Mszcząc zawiedzioną miłość

swoją, oblała go kwasem siarczanym.

Siennik z dolarami padł ofiarą
złodziei.

Z Warszawy donoszą: Emerytka Pac
lina Pilcowa zbierała drobne oszczę
dności i lokowała je... w sienniku, bę
dąc pewna, że jest to najbezpieczniejszt
miejsce przed kradzieżą.

Ub. czwartku, gdy Pilcowa powrócił?
do swego mieszkania stwierdziła, że vi
czasie jej nieobecności dostał się zło

dziej i skradł cały jej skarb w sumie o

gólnej 1 500 zł.

Nie chciał być ciężarem dla rodziców

Rodzina Beredów w Warszawie żyli

w niedostatku. Ojciec rodziny zarabia
nie wiele a do wyżywienia było 6 osób

Ośmnastoietni syn Stanisław stara

się o jakąkolwiek pracę, lecz bezsku
tecznie. W końcu popadł w rozpacz
nie chcąc być dalej ciężarem dla rodzi
ców powiesił się w lasku pod .Warsza

wą.

Marian bindę, brat ś. p. Huberta
oraz Wilhelm Ban przed sądem.

Druga dzień rozpraw.

Drugi dzień rozpraw rozpoczął się od

irawdziwej sensacji. Oto przedstawiciel
rokuratorji generalnej radca Weber

rystąpił do sądu z oświadczeniem, iż

yłko co otrzymał upoważnienie od za-

ządu Pocztowej Kasy Oszczędności, —

ty zameldować sądowi, że ód dłuższego
;zasu znajduje się w P. K. O . kasetka o-

karźonego Eau’a, opieczętowana od
utego 1926 roku (przez kogo?) i że za-

hodzi prawdopodobieństwo, iż w ka-
etce tej spoczywa zaginiony list gwa-
ancyjny ś. p. Huberta Linde.

Oświadczenie to zrobiło piorunujące
rrażenie. Sąd po krótkiej naradzie po-
tanowił delegować sędziego śledczego
lo spraw szczególnej wagi p. Skoczyń-
kiego, celem odpieczętowania kasetki

sprawdzenia jej zawartości o którą
)oprzez tak długi czas jej właściciel
vcale się nie zatroszczył.

Plenipotent Marjana Lindego św. T,
dadejski składa coraz to inne zezna-

lia, które okazały się rażąco sprzeczne
: zeznaniami, które złożył świadek
)rzed sędzią śledczym. Raz oświadcza
dę, źe listu gwarancyjnego na 80 tys.
:ł nikomu nie wydawał i takiego nie-
na, drugi raz, źe listu niema i być nie
noże, ponieważ został zniszczony. Na

)ardzo wiele pytań, które zadaje mu

arzewodniczący, świadek odpowiada
W’ymijająco, łub zasłania się niepamię-
:ią.

Św. Hilarskf zeznaje, że ś. p. Hubert
Linde na dwa dni przed swoją tragicz-
lą śmiercią mówił mu o jakiś listach
gwarancyjnych, o których podpisywa­
niu nic nie wie. Wspominał również,
iż przed sędzią śledczym oświadczył,
śe o żadnych gwarancjach pojęcia nie
ma. Św. Hilarski dodał jeszcze, że sto­
sunki między ś. p. Hubertem Linde, a

l)ratem Marjanem Linde początkowo
ndznaczały się serdecznością, w miarę
jednak, jak ,,tamta" sprawa ś. p . Hu
!)eid,a wikłać się zaczęła — całkiem o-

ziębły, a w końcu uległy zupełnemu
zerwaniu.

Nawiązując do zeznań niezaprzysię-
żonego świadka Korntaiera z dnia po­
przedniego oskarżony Bau złożył nast.

charakterystyczne oświadczenie: Otrzy­
małem dokument P. K. O . na 80 000 zł
od ś. p. II . Lindego w obecności jego
brata, Marjana. Dokumentu tego nigdy
Kosntajerowi nie wydawałem; dałem
mu tylko jego odpis, oświadczając, że

oryginał zatrzymuję u siebie. Korntaje.
rowi postawiłem szereg warunków, od

których spełnienia zależało, czy trauz-

akcja z nim dojdzie do skutku. A więc,
między innemi miałem otrzymać 130

tys. z} za sumę zahipotekowaną, a przy­
tem Korntajer miał pożyczyć p. M. Lin-
demu 80 000 zł.

Ponieważ ten interes — ciągnie dalej
Bau — nie doszedł do skutku, a ś. p.
H. Linde zażądał zwrotu tego zobowią­
zania P. K . O,, więc mu je oddałem.
Wiem, że potem dokument ten uległ
spaleniu. Gwarancja ta była napisana
w biurze przepisywania na maszynie,
ale tekst jej był przedtem ułożony i to
nie przeze mnie. Ja na całym tym inte­
resie nic nie zarobiłem, a jeżeli się do

tego mieszałem, to tylko przez życzli­
wość dla ś. p. H . Lindego i P- Marjana
Lindego, którego znam już od 28 lat.

Gdy ,,tamta" sprawa stała się głośną,
ś. p. Hubert dzwonił i prosił o zwrot do­
kumentu, Gdy zwróciłem dokument na

ręce Marjana, ś. p . Hubert Linde dzię­
kował mi, dodając, że ,,już nie istnieje,
bo uległ spaleniu".

Siedząc na ławie oskarżonych w

,,tamtej sprawie", zapytywałem ś. p.
Huberta, czy prawdą jest, iż obecnie za­
przecza podpisaniu przez się listu gwa­
rancyjnego. Linde odrzekł: ,,nie rozu­
miem wcale tej całej historji. Wszak

gdy dowód został zniszczony, to jasne
jest, że nie istnieje..."

— Oświadczam - mówi Bau — że
ś. p. Hubert L. podpisał u siebie w po-
poju dokument w mojej i Marjana Lin­
dego obecności. Tekst również sam u-

kładał ś. p . Hubert Linde, ,który... miał

już gotowe szematy do tego rodzaju zo­
bowiązań.

Skonfrontowany św. Korntajer za­
przecza zupełnie zeznaniom osk. Baua
i stwierdza z całą stanowczością, że
list gwarancyjny miał przez dwa dni w

swojem ręku.
Zeznania św. Pomerskiego, szwagra

Baua wogółe są mętne. Świadek ten

przyznaje, że uległ Bauowi nietylko ja­
ko szwagrowi, który był zarazem jego
zwierzchnikiem, jako właściciel kina
,,Spłendid", ale ufał mu, jako człowie­
kowi zamożnemu.

Z dalszych jego słów wynika, iż był
on ślepem narzędziem w ręku Baua.

Św. Musieniewiczowa u sędziego
śledczego ustaliła, że ś. p . Hubert Lin­
de mówił jej, iż żadnego listu gwaran­
cyjnego nie podpisał — wczoraj zaś nie
wahała się zeznać, że ś. p . Hubert L,
miał jej powiedzieć ,,a może jednak
podpisałem".

Tę wyraźną sprzeczność sąd stwier­
dza dwukrotnie.

Dał sze zeznania świadków nie przy­
niosły do sprawy nic nowego. Badanie
świadków ukończono. W trzecim dniu

rozpraw przeprowadzona będzie eks­
pertyza ksiąg, oraz przemówienia
stron.

Trzeci dzień rozpraw.
Po orzeczeniu rzeczoznawców, opar­

łem na metodzie porównawczej cha­
rakteru pisma, podanie do PKO sporzą­
dzone i podpisane przez szwagra Bau’a
Stanisława Pomerskiego — owego nic
nie wiedzącego, a działającego, niby
ślepe narzędzie, w rekach szefa swego
podanie w sprawie sprzedaży papierów
wartościowych — jest dziełem delikat­
nych rąk pani... L . Bauowej, żony o-

skarżonego (??!).
Biegły stwierdza to jaknajkatego-

ryczniej, gdyż w wyniku ogiędzin ta­
jemniczej kasetki okazało się, że nie
zawiera ona nietylko corpus delicti —

czyli duszy tej sprawy w postaci pisma
śp. H. Lindego, ale wogóle... jest pusta...

Wynik tem tembacdzjei, zadziwił, J;e, -i
oskarżony Bau — gdy wyłonił się oneg-1
daj wniosek co do kasetki — żadnych
oświadczeń w tej mierze nie , składał
sądowi. Milczał jak grób.

Po przemówieniu radcy Wernera,
który im generalnej prokuratorji wyka­
zywał winę oskarżonych, zabrał głos
prokurator Jerzy Ninsen, który powo­
ływał się, dowodząc oszustwa, na zezna­
nie śp. H. Lindego złożone u sędziego
śledczego.

Mówi! on: ,,Hubert Linde zaiste ta­
kiego dokumentu gwarancyjnego wy­
dać nie mógł, bo to nie była gwarancja,
io był jeno fałsz, który mógł być doko­
nany tylko przez zdeklarowanego ban­
kruta moralnego, a Hubert Linde, bądź
co bądź takim nie był.

A jeśli on taki dokument podpisał -

dlaczego dowodu tego niema w aktach

sprawy, niema w kasetce Bau’a w PKO.
Przechodząc do samej znamiennej

tranzakcji handlowej i do innych po­
szczególnych dowodów oskarżenia,
(których nie sposób w całości przyto­
czyć) prokurator zwraca uwagę na wy­
jątkową w tej sprawie rażącą sprzecz­
ność zeznań oskarżonych tak podczas
śledztwa pierwiastkowego, jakina
przewodzie sądowym i wykazuje, że o-

skąrżeni mówią nieprawdę.
Po przemów’ieniu obrońców i replice

prokuratora sąd po długiej naradzie

ogłosił
w k:

Oskarżony Marjan Linde

zostaje skazany na 1 rok więzienia,
a oskarżony Wilhelm Ban na półtora

roku więzienia,

650 dolarów za fałszywy paszport.
W Białymstoku banda fałszerzy

sprzedawała od dłuższego czasu fałszy­
we paszporty po 650 dolarów za sztukę.
Bandę unieszkodliwiła policja.

Ciekawa w swoim rodzaju spółka.
W Warszawie policja zdemaskowała

ciekawą spółkę, złożoną z urzędników
pocztowych, która zajmowała się pu­
szczaniem w obieg zużytych znaczków
i stempli,
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Chrystus - Król
w liturgji Palmowej Niedzieli.

I otóż już znowu Wielki Tydzień!

Wstępem do niego — to wspaniałe obrzędy
Niedzieli Palmowej.

Jest to — jak pisze H. Lutostańska w swej
cennej rozprawie o królewskiej godności Je­
zusa — jeden z tych dni w roku liturgicznym,
w których Kościół w szczególny sposób wy-
znaje i czci Chrystusa jako Króla. Prorok
Pański przepowiedział był tę owację, przygo­
towaną od wieków w myśli Bożej dla Syna
człowieczego, w przeddzień Jego hańby i upo­
korzeń bez miary, w pośrodku tego miasta,
które niebawem domagać się miało krwi Me-

sjasza-Króla: ,,Raduj się wielce, córko Syjon!
Oto Król twój przyjdzie, ubogi a wsiadający
na oślicę i na źrebię, syna oślicy". Kościół
chce co rok stawiać nam przed oczy ten dzień

chwały i odnawiać pamiątkę tego wywyższe­
nia Boga-Człowieką przed przybiciem Go do

krzyża.
Na tydzień przed męką podąża Jezus w

towarzystwie uczniów z Betanji do Jeruza­
lem... Należało się, by Mesjasz ogłoszony był
przed ukrzyżowaniem Królem i by wobec or­
łów rzymskich, przed oczyma kapłanów i fa­
ryzeuszów, niemych z wściekłości i zdumie­
nia, glos dzieci wespół z okrzykami mieszkań­
ców rozbrzmiewał ku chwale Syna Dawido­
wego: ,,Błogosławiony, który idzie w imię
Pańskie".

Po narodzinach Emanuela mędrcy, przyby­
wający ze Wschodu, dopytują się o Króla ży­
dowskiego, by Mu złożyć hołdy i ofiarować

dary; w dniu zaś wjazdu do Jerozolimy całe

miasto, jak jeden człowiek, wybiega naprzeciw
Niego. Oba te fakty odnoszą się do jednego
celu. Są one uznaniem królewskości Jezusa

Chrystusa: pierwszy przez pogan, drugi przez
Żydów.

Kościół odtwarza fen moment w liturgji
z dnia tego, zaczynając obrzęd poświęcenia
palm przed sumą, powitaniem Chrystusa, jako
Króla w antyfonach: ,,Hosanna Synowi Dawi­
dowemu; o Królu izraelski! Hosanna na wyso­
kości!" W ustępie z ewangelji, według św.
Mateusza (rozdz. 21) ukazuje nam Kościół

Chrystusa Króla, wjeżdżającego do miasta

świętego na oślicy i mnogie rzesze, ścielące
szaty na drodze i rzucające Mu pod nogi ga­
łązki z drzew wśród okrzyków: ,,Hosanna itd."
O tem samem śpiewa też chór w antyfonach
przy rozdawaniu palm. Prefacja zaś zaznacza

między innemi, że ,,wszystkie stworzenia i

Święci wielkie Imię Jego prżed królami tego
świata wyznawaj ą".

Procesja z palmami jest tryumfalnym po­
chodem Chrystusa-Króla. Odbywa się ona

wśród śpiewu odnośnych antyfon, w których
czytamy te piękne słowa: ,,Co za potężny jest
Ten, któremu Trony i Panowania drogę zabie­
gają? Nie bój się, córko Syjonu! Oto Król

Twój przychodzi do Ciebie, siedząc na oślątku,
jako napisano: Witaj Królu, Twórco świata,
Któryś przyszedł, abyś nas zbawił... Tłumy
ludu.. Zwycięscy tryumfującemu winne hoł­
dy składają". Pięgny hymn pochwalny śpiewa-

Czy główka blond, czy czarna

SHAIHPOO

ELIDA

pielęgnuje Ją najlepiej: włosy stają

się miękkie i Jedwabis’e!

Nawet miłość

daje się wyleczyć.
Brakuje tylko lekarzy, którzyby wyratowali

ludzi od śmierci.
Jednym z najbardziej wziętych lekarzy

w Paryżu jest dr. Laforgue, uczeń słynnego

psychoanalityka i profesora Sorbony dr.

Vacheta. Klientela jego rekrutuje się z lu­

dzi, którzy przeżywali katastrofę miłosną

i cbcą znaleźć zapomnienie. Miłość, zda­

niem uczonego Francuza, jest objawem pa-

talogicznym, podobnie jak złośliwy nowo­

twór łub wrzód w ciele. Ludzi zakócha-

nych trzeba więc leczyć, a terapja jest bar­

dzo trudna i wymaga wielkiej delikatności.

Podwójne zabiegi muszą, być stosowane

do chorych ,,na miłość": oddziaływać trze­

ba na ciało i na duszę. Wskazane są zimne

karpiele, elektryzacja, masaże, przebywanie

na świeżem powietrzu, a zachowanie djety

jest warunkiem odzyskania równowagi.

Djeta dla chorych na miłość jest bar­

dzo skomplikowana; Nie wolno im używać

alkoholu, jada.ć wołowego mięsa i potraw

korzennych, natomiast wielką moc leczni­

czą posiadają owoce, sałaty i nabiał. Cho­

rzy muszą unikać wszelkich drażniących

zapachów, używa,nie perfum jest niedozwo­

lone, woń kwiatów oddziaływa również

niedobrze na. chorych na miłość.

Dr. Laforgue urządza dwa razy dzien­

nie wykłady dla swych pacjentów, które

wywierają zbawienny wpływ na ich dusze

i po miesiącu takiej kuracji czują się od­

rodzeni i zdolni — do nowej miłości.

Rozstrzelani za szpiegostwo.

Urbaniak Kazimierz

ny na zakończenie procesji, poczyna się od
słów: ,,Niech Ci będzie cześć i chwała, Królu-

Chryste, któremu dzieci grono Hosanna śpie­
wało! Błogosławionyś Król, który idziesz w

Imię Pana!" Pod koniec hymnu zaznacza Ko­
ściół, że lud izraelski oddawał chwałę Temu,
który miał cierpieć, my zaś królującemu śpie­
wamy:

Nos Tibi regnanti pangimus...
,,Królu dobry, Królu łaskawy, Któremu po­

doba się wszystko, co jest dobrem".

X. z.

Przygnębiający nastrój panował w

Toruniu tego dnia, gdy na tych, którzy
za dolary sprzedali Ojczyznę wrogowi,
zapad! wyrok na śmierć ich skazujący.
Jasnem było dła każdego, że nie znaj­
dzie się w decydującem miejscu łaska
dla tych, którzy tak ciężko zawinili. I

faktycznie w godzinach wieczornych
przyszła z Zamku w Warszawie osta­
teczna a niepomyślna dla skazanych
decyzja.

Humor I satyra.
Słusznie.

Dróżnik do idącego plantem chłopa:
— Nie wolno tedy chodzić! Zejść mi

zaraz!
— A jakże! Może ta komu i nie wol­

no, ale mnie nie tyle iść, ale nawet je­
chać wolno, bo i bilet sobie kupiłem,
tyłom się na pociąg spóźnił.

W szkole.

— Gapecki jak będzie ,,kura" w pią­
tym przypadku?...

— E... e... e...
-- No, jakże wola się na kurę?
— Już wiem, panie psorze: cip, cip,

cip...
Humor zagraniczny.

Państwo Nuworisze z Psiej Wędzon­
ki przybywają na koncert symfoniczny
do Towarzystwa Muzycznego z małem

opóźnieniem, bo i tak mają bilety w

pierwszym rzędzie i niechże wszyscy na

nich patrzą, gdy wchodzą. W gardero­
bie dolatują ich dźwięki orkiestry.

Pani Nuworisz: Co! Tam już grają!
Bileter: Tak, to dziewiąta Symfonja.
Pan Nuworisz: Widzisz, przez twoje

marudzenie straciliśmy już ośm sym-
fonji!

Piętek Paweł.

Urbaniak panował nad sobą i ze

względnym spokojem oczekiwał skut­
ków swej hańbiącej go zdrady. Piątek
natomiast już w czasie procesu zała­
mał się psychicznie i błagał trybunał o

łaskę. Ale nie było łaski dla tego, który
dla chęci użycia naraził na szwank byt
państwa całego i jego wielomiljonowej
ludności.

Kazimierz Bartoszewicz.

Z ąiUu ,,

(Ciąg dalszy).
Natomiast inny Radziwiłł, a mia­

nowicie Maciej, kasztelan wileński,
był przez litewską ,,Radę narodową
rządową" powołany na członka de-

putacji skarbu. Miał widać opinję
dobrego patrjoty, kiedy w roku 1792
wobec zbliżającej się walki z Mo­
skwą i Targowicą, marszałek Kazi­
mierz Sapieha uznając ,,potrzebę o-

soby jednej, któraby (na Litwie) za

centralny punkt... służyła" , nie wi­
dział ,,nikogo godniejszego temu za­
miarowi, jak kasztelana wileńskie­
go", któremu do pomocy radził do­
dać Sulistro wskiego, Jelskiego i Wa-

wrzeckiego, późniejszego naczelnika
narodu po Maciejowicach. Wpra­
wdzie do tego nie przyszło, ale książę
Maciej w tymże r. 1792 jako opie­
kun małoletniego Dominika, ,,pra­
gnąc zawsze dowodzić, że pierwej
ojczyznę — a potem Radziwiłłowski
dom widzieć żąda szczęśliwie", złożył
w imieniu swego pupila, amunicję
i działa, znajdujące się w zamkach
nieświeskim, słuckim, bialskim, oły-
ckim... wreszcie oddał i same zam­
ki".. Wystawił swym kosztem od­
działy piechoty i konnicy. Nadał wol­
ność swym miastom taką, jaką na­
dawała konstytucja 3 maja miastom
królewskim. Za Kościuszki wszyst­
kich włościan, chcących iść do po­
wstania uwalniał od poddaństwa i

XI.

hojne nagradzał. Tutolmin, naczelny
wódz rosyjski na Litwie, uważał go
za jednego z głównych ,,podżegaczy".

Książę Maciej był powszechnie
ceniony i łubiany dla swej zacności
i parjotyzmu. — Świadczą o tem

współcześni, a między innymi pa-
miętnikarz Ochocki. W -o statnich

dopiero czasach dowiedzieliśmy się,
że miał on i pociąg do pióra. Podczas

pobytu Stanisława Augusta w Nie­
świeżu (1781) wystawiono jego trzy­
aktową operę p. t. ,,Agatka", do któ­
rej skomponował muzykę dyrektor
orkiestry w Nieświeżu Jan Dawid
Holland. Operę tę, która była ponie­
kąd poprzedniczką ,,Krakowiaków i
Górali" Bogusławskiego, grano na­
stępnie 8 razy w Warszawie (1785—
1788). Bogusławski wybrał ,,Agatkę"
na inauguracyjne przedstawienie
we Lwowie w roku 1795. Treść jej
była osnutą na tle stosunku, dworu
do ,,poddanych". Autor za!znaczył
swój szlachetny pogląd na niedolę
ludu. Wspominał w jednym z ustę­
pów o ,,tyraństwie przemocy tłoczą­
cej ludzi" — włościanie według nie­
go to ,,nasi żywiciele, nasi dawcy
chleba". Później operę tę przerobio­
no na clwuaktową — cenzura usu­
nęła niektóre ustępy, a między inny­
mi i ustęp o tyraństwie. Dano też jej
i nowy tytuł: ,,Pan Dobry jest ojcem
poddąayęh". Muzykę do przeróbki’

napisał jakiś Danesi. Wystawiono
ją w Warszawie w roku 1799. W te­
atrach prowincjonalnych ,,Pan Do­
bry" utrzymywał się jeszcze dość

długo narówni z ,,Krakowiakami i
Góralami". Wystawiono go jeszcze
w Poznaniu w roku 1825 wobec na­
stępcy tronu pruskiego, późniejszego
Fryderyka Wilhelma IV. Prócz ,,A­
gatki" musiał jeszcze pisać ks. Ma­
ciej jakieś wiersze, gdyż źródła bi­
b! jograficzne przyznają mu tytuł po­
ety1).

Patrjotyzm ks. Maciejowi nie wy­
szedł na dobre. Odebrano mu za sej­
mu grodzieńskiego opiekę nad ks.
Dominikiem, spadkobiercą olbrzy­
miej fortuny ks. Panie Kochanku —

ostatnim ze starszej linji Radziwił­
łów, ordynatów nieświeskich. Po­
wierzono ją Targowiczaninowi Mi­
chałowi Radziwiłłowi, wojewodzie
wileńskiemu. Opieka ta była kurą,
znoszącą złote jaja panu wojewodzie.
To też z ciężkiem zapewne sercem

przyszło mu się z nią rozstać, kiedy
ks. Dominik doszedł do pełnoletno-
ści. A ten ks. Dominik żył ,,szeroko",
rozrzucał pieniądze na prawo i lewo.
Podbijał sobie wszystkich serca swą
uprzejmością i przystępnością. Prze­
konany o niewyczerpałności swego
majątku, nie żałował grosza ani dla
siebie, ani dla wszystkich, którzy do

jego dobrego serca zapukali. Jego
rządcy i _,,przyjaciele" korzystali z te­
go i w kilku latach dorabiali się po-

!) Mieczysław Rulikowski: ,,Poprzed­
niczka Krakowiaków i Górali". Warszawa

1924,

ważnych fortun, które stały się pod­
stawą nowej ,,arystokracji". Kochał
się w koniach dobrej rasy, miał ich
do 300, umieszczonych we wspania­
łych stajniach, wyłożonych marmu­
rem ,ozdobionych zwierciadłami, —

bronzami, zasłonami jedwabnemu —

Wydatek jego na same konie obli­
czano na 2 miljony złotych rocznie.
Drugą namiętnością ks. Dominika

były kobiety. — Wydawał dla nich

wspaniałe bale, szalał za niemi. —

Z pierwszą żoną Mniszchówną roz­
wiódł się, a jeszcze przed otrzyma­
niem rozwodu zawiązał stosunek
z siostrą swoją cioteczną Teofilą Sta-
rzeńską, córką Teofili z Radziwiłłów
Morawskiej. Była młoda, ładna, a

konno jeździła ,,cudownie". On sam

był pięknym mężczyzną — a więc
,,dobrali się". Rozwiódł ją ze Sta-

Iftyf mało
zwracamy uwagę na codzienny
nasz napój, jego wartość po­
żywną i jego części składowe!
Kto chce być sumiennym wobec

samego siebie i rodziny, winien

odtąd używać ty!ko

aa!

Zalecaną przez tysiące lekarzy!
8062
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Z Rosji Sowieckiej.
wN3pGv^istl,^^I3a,, pomoc dla wojsk

kantcńsWch.

Główny urząd czerwonej armji stosownie
do postanowienia wojennego sowietu rewolu­

cyjnego polecił gubernjalnym, okręgowym i

rejonowym kotnisarjatom wojennym, wpłynąć
na wojennych lotników, którzy są na urlopie
bezterminowym, aby objęli służbę w oddzia­
łach wojsk kantorskich.

Zmniejszenie się ludności wskutek

nieurodzaju.
Na p!anam nowowybranego czerepowiec-

hiego gub. komitetu wykonawczego, prezydjum
tegoż stwierdziło, że ludność w gub. wskutek

nieurodzaju, jaki panował w ciągu dwóch lat,
zmniejszyła się o 46030 dusz, a przestrzeń z.a­
siewów o połowę w porównaniu z rokiem

1924, Zupełnie zrujnow’anych gospodarstw za­
rejestrowano 5392. Na następny rok może być
okazana pomoc najwyżej dla 35 proc, poszko­
dowanych.

Fełączenie telefenlczne

Moskwa—Berlin,
Z Moskwy donoszą, że prace przy przepro­

wadzaniu linji telefonicznej Moskwa — Berlin

są w pełnym toku. Połączenie tel, ustanowio­
ne będzie przez Warszawę, gdzie moskiewski
kabel będzie połączony z istniejącym już w

Warszawie kablem Berlin — Warszawa.
Otwarcie linji telefonicznej przewiduje się w

listopadzie br,

Zamiast. re!?gli -

_

hBłwoehwelstwo.

Kult kozSa.,, w Sowietach.
Organ y/lościan-kornunistów ,,Biednota",

opisuje w numerze z dn. 26 stycznia nastę­

pujący fakt, stwierdzony ,przez komisję

kontrolującą, badającą, stosunek chłopów-

korrunistów do religji.

W Bugaceruchowskiem osiedlu, Kal-

muckie; obłasti (miast dawnych gubernji)

miejscowa ludność czci kozia, którego wio­

skowy duchowny również uznał za święte­
go. Komisja kontrolująca W. K , I’, st.wier­

dza, iż kozioł korzysta ze znacznych przy­
wilejów: wchodzi do ludzkich mieszkań,

zjada żywność, na co ludność zupełnie nie

reaguje, dbając o jego - nietykalność. ’O-
’

beeność kozła -

.. opinjuję komisja:1--, wpływ
wa nad wyraz ujemnie na, normalny bieg

kulturalno-oświatowej działalności w da­

nej miejscowości. Miejscowi partyjni pra­
cownicy, obawiając się wrogich wystąpień

ludności, nic są w stanie przeciwdziałać

kultowi kozia.

Do takie; ciemnoty doprowadziła lud

w bolszewji walka z religją. Dodać należy,

żo nie wszyscy chłopi w Rosji są komuni­

stami i że wśród tych ostat-nich coraz wię­

cej ujawnia się tęskno: a ;;a. przywróce­
niem swobody religijnej.

rzyńskim i ożenił się z nią, kiedy
była już matką, jego przedślubnego
syna, Aleksandra. Ale gwałtowna
miłość prędko jakoś przeszła i za­
kończyła się znowu rozwodem.
Rozwiedziona ks. Teofila wyszła za

Czernyszewa, głośnego pośrednika
cara Aleksandra pomiędzy nim a

Napoleonem.
Ciekawe szczegóły o ks. Domini­

ku podaje w swym pamiętniku
(,,Wospominanja") renegat Tadeusz

Bućharyn, głośny powieściopisarz
,rosyjski, który za czasów napoleoń­
skich w:stąpił do Nieświeża w podró­
ży zagranicę. Unosił się nad ,,sercem
anielskiem" księcia, nad jego szla­
chetnością, łagodnośc.ią, dobroczyn­
nością. Przedstawia go jako ,,zapa­
leńca/ polskiego", który tylko dy­
szy myślą, o powstaniu Litwy dla

połączenia się jej z Księstwem War­
szawskiem.

Ks. Dominik ,,wyszumiał się", kie­
dy przyszła na to pora. Miał w sobie
coś z księcia Józefa. Za Księstwa
Warszawskiego wystawił własnym
kosztem pułk ułanów, został potem
pułkownikiem gwardji Napoleona.
Przebył całą karnpanję r. 1812, był
ranny pod’ Możajskiem - walcźył
potem w Niemczech pod znakami

upadającego ,,boga wojny". Ciężko
ranny pod Hanau. zmarł z ran we

Francji (11 listopada 1813). Miał więc
i śmierć podobną do ks. Józefa, —

gdyż zginą! z nim jednocześnie za

sprawę narodową. Serce jego spro­
wadził Wincenty Krasiński, ojciec
Zygmunta i umieścił w murach ko­
ścioła w Krasnem...

Pod sztandary Napoleona zacia-

gnął się, wbrew woli rodziców, i Mi­
chał Radziwiłł. syn wojewody W’ileń­
skiego, b. opiekun Dominika. —

Jako pułkownik wojsk francuskich

zajmował z nimi twierdzę Kóstrzyń-
ską. W r. 1812 wchodził pierwszy na

czele brygady do Dynaburga. Potem
dzielnie spis,ywał się pod Pcłockiem
i bronił oblężonego Gdańska (1813).
Za Królestwa Kongresowego był se­
natorem i generałem dywizji. Wy­
stąpił jednak wkrótce z wojska, nie

mogąc się pogodzić z samowolą w.

ks. Konstantego. Wyprowadziło go
znów na widownie powstanie w r.

1831. Kiedy Chłopicki zrzekł się dy­
ktatury, powierzono na jego życzenie
dowództwo ks. Michałowi. Sam do­
brze czuł, że choć był dobrym żoł­
nierzem i generałem napoleońskim,
na głównodowodzącego nie posiada
kwalifikacji. Przyjął stanowisko do­
piero wówczas, kiedy otrzymał przy­
rzeczenie, że faktycznym wodzem

będzie Chłopicki. Gdy ogłoszono jego
nominację, mieszkańcy Warszawy
przyjęli j? okrzykami: ,,niech żyje
Radziwiłł" i na ,,Litwę- na Litwę!".
Widziano w jego wyborze myśl
wskazania, kierunku powstania —

przerzucenia go na ziemie litewskie
i ruskie. Po bitwie pod Grochoweni
Radziwiłł zrzekł się naczelnego do­
wództwa,. które objął po nim Skrzy­
necki,..

Na tych dwóch postaciach zamy­
kamy szereg wybitniejszych Radzi­
wiłłów ,,ducha rycerskiego" - boć

późniejsi tego rodu Radziwiłłowie

generałowie pruscy i rosyjscy, mało
n?as chyba obchodzić mogą.

(Ci,ąg dalszy nasłani).

Przegląd religiiny i społeczny.
Międzynarodowy Zjazd misyjny w Poznaniu. - Wojna religijna
w Meksyku. - Towarzystwo Transportowe dla mlsyj katolickich.

Unifikacja akcji katolickiej w Porfugalji.
W dn. od 28 września do 2 paździer­

nika br. odbędzie si,ę w Poznaniu w

Collegium Maius Międzynarodowy Kon­
gres Misyjny. Zjazd ten z,asługuje na

szczególną uwagę całej katolickiej Pol­
ski, choćby z tego powodu, że ściągnie
on do nas cały szereg wybitnych osobi­
stości zagranicznych, którzy będą przy­
patrywać się z uwagą naszemu życiu
religijnerni. Być może, że w zjeżdzie
weźmie nawet udział jeden z najsław­
niejszych kardynałów, kard. Van Ro-

snm, prefekt kongregacji ,,De propa­
ganda Fidę", o ile tylko zdrowie mu na

to pozwoli.
Obrady trwać będą 3 dni. W szeregu

referatów, które wygłoszą świetni mi-

sjologowie Francji, Belgji, Niemiec,
Włoch i Anglji, a nadto przedstawiciele
całego szeregu innych narodów, nawet

z Ameryki. Poruszany będzie wszech­
stronnie problem rozszerzenia granic
kośc.ioła katolickiego. Odczyty, konfe­
rencje i przemowy stać będą, na po:zio­
mie uniwersyteckim, bo też przez.na­
czone są, d!a inteligencji katolickiej,
przedewszystkiem zaś d!a młodzieży
akademickiej całego świata. Prócz ze­
brań ogólnych obradować będą po
szczególne sekcje, których liczbę obec­
nie ustalono na pięć: sekcję dla d-ucho­
wieństwa, nauczycieli, młodzieży gim­
nazjalnej, bardz.o ważna sekcja akade­
micka, wresz.cie solidacyjna.

Nic też dziwnego, że Komitet Przygo­
towawczy w Poznaniu pracuje w pocie
czoła, O. Turowski, rektor OO. Pallo

tynów ustala tematy i zaprasza referen­
tów w porozumieniu z Ks. Prymasem,
który całemu kongresowi patronuje.
Ks. prof. Zakrzewski z p. dyr. Bugzelem
mobilizują finanse i kwatery, panie jak
księżną Czartoryska, szamb. Cegielska,
W. Chłapowska i(d,, przygotowują raut,
bankiet i inne niespodzianki. Sz.y.kuje
gię też iiawet -Pol;?ka Wystawa misyjna,

’która’praw’dopo;Ióh?iie watykańskiej? z

przed dv u la( Aorów Ce pokażo
Szereg" ciekawych eksponatów, świad­
czących. o firmach misjo) ?,arzy-Pola-
ków. Nad całością i ciągłością prac
przygotowawczych czuwa z ramienia
ks. Prymasa ks. kan. Zborowski.

I jęszcze o jednem trzebiłby . wspo­
mnieć. Ks. Prymas H!ond czyni stara­
nia, by z okazji kongresu ?sprowadzić
do Wielkopolski- zwłoki jedneg?o z naj­
wybitniejszych jego s’?nów, śp. kard.

Ledóchowskiego. Gdyby zamiar ten

doszedł do skutku, kongres misyjny w

Poznaniu pozostałby na długo w pa­
mięci Polaków. t

M, M, -"” A

Wśród huku armat w Chinach, troski
o pokój na Bałkanach, a u nas specjal­
nie wśród pożyczkowych kłopotów,
prasa nie podaje prawie żadnych wia­
domości o Meksyku. A przecież dzieją,
się tam rzeczy, na które warto zwrócić

uwagę. Oto powstanie ludności kato­
lickiej przeciw rządowi Callesa z powo­
du prześladowań religijnych rozszerza

się coraz więcej. Jak donosi ,,NX Sie’-
cle" na czele powstania stoi generał
Gałlegos, katolik pozostający dotąd w

czynnej służbie rządu Callesa. Grupa
Capistrana. Garza’y, operująca na

wschodniej części Meksyku, zajęła już
kilka miast. Wojska rządowe pod
gen. Dawida poniosły niedawno zupeł­
ną klęskę w starciu z grupami powstań
ców, na kt.órych czole stoją Victoriano
Ramirez i Micliaj Mogica. Panuje
ogólne przekonanie, że wojna domowa
mus:i się zakończyć klęską Callesa. Za

przelew bratniej krwi ponosi całkowi­
tą odpowiedzi.alność Calles i jego za­
usznicy, albowiem przez iście nerońskie

prześladowania katoli.ków ścią,gnęli
oni na kra.j pożogę wojny domowej.
Dzisiaj już katolicy nie pozwolą się za­
rzynać jak barany.

Dnia 22 marca zawiązało się w Ko­
lonji wielkie towarzystwo misyjne, ma­
jące na celu , dostarczać misjonarzom
katolickim środków’ komunikacyjnych.
W’iadomo, że los misji związany jest
ściśle ze sposobem i możnością porozu­
miewania. si?; misjonarzy, zwłaszcza z

neofitami. Kornak? z nowozałożonemi

parafiami jest ięojyęczny, gdyż .bardzo,
często neofici wracają po-odejściu mi­
;-sjonarzy -:do?: pogaństwa?1. -Świeżo-Wióżó-’-
- ne "towarzystwo,1 Stanowiące jfikby""ligiy
niemieckich związków misyjnych
i.Dziecią.tka Jezus, tow ,misyjneg,o księ­
ży, stów, św. Franciszka Ks-awerego
itd.), wzięło sobie za cc’ starać się d!a

;nisyj o okręty, aeroplany i automobile.

Misjonarze będą, wię,c mog;li mnożyć
;swoją obecność, Prezesem honórowym
Obrano księcia Alojzego Loewenstelna.
Na. czele komitetu wykonawczego "sta­
nął burmistrz miasta Kolonji, p. A,den-
auer. D,yrektorem technicznym i se­
kretarzem generalnym jest ks. Paweł

Shuli,e, Obiat. Istnieje -zamia,r, aby no­
we towarzystwo rozszerzyć na wszyst­
kie kra:je katolickie.

W ub. miesiącu ukonstytumyai się
ostatecznie w Portugalii ,,centralny se­
kretarjat akcji katolickiej" w Lizbonie

(ma Capelo 51. Sekretarjat, pozostają­
cy pod patronatem biskupów portugal­
skich - ma być sercem całej akcji kato­
lickiej w kraju. Organem sekrtearjatu
jest gazeta ,,TTmao". Kierownictwo no­
wej placówki objął O. Antoni Brandao.

Ks. Sr. Fr. Mirek.

Powszechne

Uniwersytetu Poznańskiego.
Dnia 10 bm., w niedzielę, odbędzie się

ostatni wykład. Prof. I . Hanus będzie mó­

wił na temat: ,,Creclioslewacja, kraj i Sa­
d: ie", ilustrcjąc’ wywody swe pięknemi
przeźroczami Zobaczymy starożytną Pragę,

czeską stronę Tatr, teatry i fabryki.

S’ąsiada naszego nie znamy prawie zu­

pełnie, choć zdajemy sobie sprawę z tego, że

ten słowiański i starszy od nas cywilizacyj­
nie naród, jest najdalej na zachód wysunię­
tą redutą św’iata słowiańskiego. Walczymy

przecie, choć o tem nieraz zapominamy, w

jednym szeregu przeciw’ wspólnemu, od­

wiecznemu wrogowi, a nie staramy się po­
znać tego naturalnego naszego sprzymie

rzeńca. A możemy to, przynajmniej w czę­
śc.i, uczynić udając się na niedzielny wy­
kład prof. Hanusa!

Początek o godz. 18-tej. Bilety (po 50

i 20 gr.) u w’ejścia do auli gimnazjum Hu­

manistycznego przy ul. Grodzkiej, od 17.45 .

Zarzrd Oddziału "P. T-V V. w Bydgoszczy.

RPOSRAM EADJOFCNIGZKFY.

WARSZAWA 10 Kw. 1111 m.
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13,45--1405. Odczyt ,,Siew i sadzenie wa­
rzyw".

14.10-1430. Odczyt: ,,Wybór ziemniaków do

sadzenia i-ich sadzenie .

14.30 - 14 .45. Wiadomości, wskazówki i komu­
nikaty rolnicze.

15,00. Transmisja koncertu z Filharmonii War­
szawskiej. Koncert religijny. Wykonawcy:
Chór mieszany ,,Lutni Warszawskiej" i Chór
Akademicki pod dyr. Piotra Maszyńskiego
oraz Adela Comte-Wilgocka (śpiew), Halina
Leske (śpiew), Al. Michałowski (śpiew), prof.
Bronisław Rutkowski (organ) i Helena Za­
lewska (akomp,).

17.00-17.25. Program dla dzieci (,,Racła­
wice").

17.30, Koncert popołudniowy.
19.00—19,25. Odczyt p, t, ,.Wojny jnflancko-
moskiewskie".
19.30— 19.55. Odczyt p, t. ,,O czarach i czaro­

wnicach w bajce".
19.55-20.20. Odczyt p. I. ,,Litw’a współ­

cze.sna".
20.30 . Koncert wieczorny.

- Pan jedaktor wi, ze ]a zwijam
mojego interesu? Poco ja mam być
gołibrody, jeżeli ja mogę zostać wi­
ceminister od mniejszości narodowy.
Pod mniejszości narodowy nibyto ro­
zum! szę

’

U,krainy, Niemej ,ąlbs ,Bia-
iomsiny, ile naprady to tego kodeksu

został zrobione dla, żydki.
Z początku to z ty historyi o mniej ­

szości narodowy my nimieli żadnego
profitu. Dopiero potem przyszedł
brat od pana Grabski i on zawarł z

nami konkordatu. My jemu dali bar­
dzo dobre warunki i my sze okazali
bardzo lojalni wobec polski większo­
ści. O niały włos że pan Grabski nie
dostał j,erozolimskiego orderu za

swój obywatelski sposób miszienia
do tego konkordatu. On sze okazai
taki dla nas goszczynny, że z nas zro­
bił obiwatele 1. klasy, a z Polaki, że

oni sę gospodarze domu, zrobi! oby­
watele Ii. klasy. Pan wi, że wychodzi
teraz nawet taki ustawy, co ona po­
zwala żydkom handlować w niedzie­
le w przedpołudniu i w popołudniu,
Ta ustawa nazywa sze ustawy o

szwięceniu niedzieli, i żydki napraw­
dę będą teraz mieć co niedzieli fezwię-
to handlowe, bo będę dużo zarabiać,
bez katolicki konkurencji.

Ponieważ żydowski interesy u nas

nie sę dość pilnowane, więc u każde­
go resortu ma być jeszcze zrobiony
posady wiceministra dla narodowy
mniejszości. Bedzi rząd chciał obni­
żyć stopy procentowy, to wicemini­
ster mniejszościowy u boku pana
Czechowicz bedzi założyć weto, bo to

byłoby antysemickie zarządzenie.
Nasz wiceminister u spraw wojsko­
wych musi pilnować, aby jak najmni
żydków wżeni do wojska. Koncesje
monopolowe są najpierw dla żydow­
ski współobiwateli. Przy każdym a-

wansie musi sze minister przedewszy-
stkiempoinformować, czy niema do

niego kandydata od mniejszościowy
wiary. Dolarówki dawni wygrywała
P. K . O ., aibo Bank Polski, a teraz

każdy dolarówki musi wygrać Jad

Charuzim, albo inny żydowski insty­
tucji, i te dolarówki musi być zaw­
sze sprzedane do Jerozolimy. Na ko-

leji nie szmi być żądny katastrofy, je­
żeli we wagonu szad,zi albo szpi nasz

ws^ółwyznaniem ’A ,każdym trybu-
, nału sądowym i ,io każdego procesu

musi być dodany żydowski bajrat,
coby on pilnował naszych interesów
i nie dał żydki wsadzić do kryminału.
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Z dziejów pożyczki dolarowej.

Bartę! potrząsa niezmordowanie amerykańską wierzbę!

Prawa dla wyższej
uczelni.

(Od naszego korespondenta.)
Przed pewnym czasem obiegła prasę

wiadomość, że wydział prawny uniwer­
sytetu lubelskiego otrzymał jako za-

kład prywatny, pewne przywileje. Po­
głoski nie sprawdziły się, natomiast

wyłoniły nowe, oparte — zdaje się — na

silnych podstawach. Ministerstwo

spraw wewnętrznych popiera w mini­
sterstwie oświecenia inicjatywę, przy­
znania absolwentom fakultetu nauk

prawnych i politycznych Woln. Wszech­
nicy Polskiej prawa wstę.powania do

służby państwowej na stanowiska refe-
rendarskie, tłómacząc swoje posunię­
cie koniecznością zdobycia odpowied­
niej liczby urzędników z wyższem wy­
kształceniem. Nadto, będą słuchacze

nadmienionego wydziału składać egza­
miny na uniwersytetach lub też wobec
delegata, wyznaczonego przez najwyż­
szy czynnik oświatowy.

Niewątpliwie, ma Wolna Wszechnica
duże zasługi, a zwłaszcza jej rodziciel­
ka Towarzystwo Kursów Naukowych,
które w czasie jarzma rosyjskiego było
jedyną placówką o poziomie uniwersy­
teckim, szerzącą kulturę i wiedzę wśród

dorosłej młodzieży, jednakże całe za­
mierzenie będzie poniekąd łamigłówką,
choćby ze względu na różnicę przyjmo-

/ wania studentów do Wolnej Wszechni­
cy a na uniwersytety.

Pierw’sza zadaw’ala się jedynie świa­
dectwem ukończenia szkoły średniej,
zatwierdzonej przez ministerstwo, dru­
gie żądają matury. Znaczna część mło­
dzieży, zamierzająca poświęcić się biu­
rokratycznemu zawodowi, ominie rafy,
czyhające na nią w postaci sita matu-

rycznego i pójdzie na Wolną Wszechni­
cę, trochę jakby w sposób przemycany.
O ile spełni się projekt, nastąpi niewąt­
pliwie odciążenie ,,,Mma Mater” war­
szawskiej, ale nie uniknie się wytworze­
nia prejudykatu.

Przyczyną stosunkowo małego na­
pływu młodych sił do kadr urzędni­
czych są liche płace, zator na lepszych
stanowiskach, obsadzonych przez takie
lub owakie partyjnictwo, brak dotych­
czas ątabiłizacji i niepewności jutra,
słowóm wielu czynników, składających
się na uformowanie zdrowego stanu

biurokracji. Wolna Wszechnica nato­
miast, która pragnęła płynąć pod ban­
derą z godłem ,,nauka dla nauki” i być
rodzajem ,,College de France”, nie może

skrzydeł rozwinąć w braku dostatecz­
nego uposażenia, odpowiedniego kapi­
tału zakładowego, opłacając sute ko­
morne za tułanie się pod cudzym da­
chem. Chcąc ratować się, musiała po­
robić liczne redukcje ze szkodą dla nor­
malnego toku pracy i skurczyć się do

granic ostatecznych.
Powstały też przy niej narosty, jak

studjum samorządowe dła niższych
funkcjonarjuszów i oświatowe, zabez­
pieczone przez różne instytucje i wspo- f

magane przez państwo. Najstarsza z

nich, szkoła dziennikarsko-pubłicy-
styczna, obchodząca obecnie dziesięcio­
lecie istnienia, jedyna uczelnia zawo­
dowa w tym rodzaju w całej Rzeczypo­
spolitej, dusi się z braku właściwych
pomieszczeń, warsztatów technicznych
i środków pieniężnych. Jest nadzieja,
że instytucja ta, prowadzona doskonale
licząca w swojem gronie najlepszych
pedagogów-profesorów znajdzie się mo­
że pod protektoratem Związku Syndy­
katów dziennikarskich i pójdzie ku

jaśniejszej przyszłości,
Przy’kładem zrozumienia jej zadań

jest uchwała syndykatu dziennikarzy
pomorskich, który na ostatnim zjeź-
dzie postanowił pośpieszyć zakładowi
"

pomocą. Istotnie, budującą i podziwu

godną jest rzeczą, że rzesza kresowa,
rozporządzająca szczupłymi środkami,
pierwsza w Polsce wyciągnęła dłoń,
aby nie słowem, nie gestem, ale uczyn­
kiem wstawić cegłę w gmach wycho­
wania naszej prasy. Bez odpowiednie­
go przygotowania nie można mieć tę­
gich pracowników i kierowników opinji
publicznej, dlatego podniesienie kandy­
datów na należyty poziom jest jedynem
wyjściem z cieśni i porzuceniem
czczych gawęd. Kto wie nawet, czy
szkoła — o ile znajdzie należyte popar­
cie — nie rozerwie czysto’ administra­
cyjno-gospodarczych stosunków ze

Wszechnicą, aby żyć wyłącznie wła-
snem twórczem istnieniem.

Warszawa, w kwietniu 1927 r.
W. K.

Zamordowanie neofity.
W Częstochowie dokonana została

zbrodnia zabójstwa na tle porachun­
ków partyjnych. Na ulicy Wildana
został zastrzelony dwoma strzałami re­
wolwerowymi niejaki Henoehowicz.
Sprawcy zabójstwa po dokonaniu mor­
du zbiegli. Henoehowicz w 15 minut

potem zmarł, nie odzyskawszy przytom­
ności. Zabity Henoehowicz przyjął nie­
dawno chrzest i jak policja stw’ierdziła,
żalił się. kilka tygodni temu, że grożą
mu zamordowaniem. Jakie były po­
wody zabójstwa, do tej pory nie jest
jeszcze na pewne ustalone.

Dalsze aresztowania

we Lwowie,
W związku z aresztowaniem morder­

cy ś, p. kuratora Sobińskiego zarządzo­
no szereg aresztow’ań w Dolinie, m. in.

zatrzymano nauczyciela Hrisaja i jego
siostrę, którzy ukrywali Atamańczuka,
oraz aresztow’ano akademika Wiszczu-
ka. Ogólna liczba aresztowanych wraz

z przytrzymanemi poprzednio braćmi
Wierzbickiemi wynosi 16 osób. Ata-

manczuk, który w pierwszej chwili za­
chowywał się butnie, w czasie śledztwa
załamał srę psychicznie i popadł w de­
presję. Znaleziono przy nim 200 koron
czeskich i 200 dolarów,

Straszna

katastrofa autobusowa.

W miejscowości Utoropy pod Koło­
myją uległ strasznej katastrofie auto­
bus osobowy kursujący między miej­
scow’ościami Kołomyja — Kosów—Ku­
ty. Dwie osoby zabite, 13 ciężej lub lżej
rannych. Katastrofę spow’odowało pę­
knięcie hamulca i stoczenie się wskutek
tego autobusu ze znacznej wysokości.

Cieniom wielkiego
żołnierza-fułacza, gen. Bema,

O, Ty tołaczu! Ty żołnierza mój
Za wolność Polski szedłeś w krwawy bój!
Nikt Cię nie stroił w róże.
Na szańcach i w okopach
Po Twoich bosych stopach
Spływała krew w purpurze...

O, Ty tułacza! Ty żołnierza mój
Takiż Sakrament nieśmiertelny swój
Zabrałeś z polskiej chaty
Pod obce gdzieś armaty,
Co Ciebie tam krzepiło?..
. ..W serca Ci Polską fciłol...

O, Ty tułacza! Ty żołnierza mój
Wielkim jest dla naś ten Testament Twój:
Z Macierzy zdjęte pęta
Oto Dzień chwały, święta
Za wszystkie trądy, blizny
Coś poniósł dla Ojczyzny.

STANISŁAW 130RUN (Warta).

Ze zbioru tradycji ludowych,

Niedziela Palmowa.

Piękne i wzniosłe uroczystości
wielkotygodniowe rozpoczynają się
już w Niedzielę Palmową, zwaną
także ,,niedzielą kwietnią44.

Już we wstępną środę w pew­
nych stronach wycinają rózgi wie­
rzbowe, albo z malin i porzeczek i

wstawiają je do dzbanuszka z wodą
w mieszkaniu, - aby rozwinęły się,
rozkwitły na Niedzielę Palmową.

Gdy dzień ten uroczysty nastąpił,
kto wstał rano wcześniej, ten z ,,pal­
mą14 w ręku biegł budzić innych, a

budząc i chłoszcząc ich, żartobliwie
woła!:

,,Wierzba, bije, nie ja b’jję,
Za tydzień — wielki dzień,
Za sześć noc

_

Wielkanoc”.

Palmy takie niosą do poświęce­
nia, którego kapłan dokonuje przed
nabożeństwem, a ceremonja powyż­
sza dała właśnie powód do nazwa­
nia niedzieli, poprzedzającej Wiel­
kanoc — Niedzielą Palmową, albo

,,wierzbową44 lub też ,,kwietnią”.
W kościele trzymają wszyscy pal­

my w ręku. Po ich poświęceniu —

przypisywane są im zbawienne wła­
sności. Już Mikołaj Rej z Nagłowic

pisze żartobliwie: ,,W Kwietnią Nie­
dzielę kto ,,bagniątka44 czyli kotki,
tj. pączka z palmy wielkanocnej
nie połknął, ten już zbawienia nie

otrzymał44. Wierzono bowiem, że

połknięcie pączka wierzbowego z

palmy wielkanocnej zdrowie przy­
nosi. Aby dobytek nie uległ chorobie
i zarazie podczas lata, gospodarz
wypędza go pierwszy raz w pole na

wiosnę z palmą w ręku. Palmy, prze­
chowywane w domu, zwykle zatknię­
te są za obrazami Świętych, z nadej­
ściem zimy, albo Wielkanocy w

roku następnym rzucane są w pło­
mień.

W Polsce były piękne tradycyjne
uroczystości, połączone z tajemnica­
mi, obchodzonemi w tym dniu przez
Kościół.

Na pamiątkę wjazdu do Jerozoli­
my Zbawiciela, któremu dzieci za­
chodziły drogę, rzucając kwiaty i
radośnie śpiewając - dzieci polskie,
w białe szaty ubrane, przynosiły
królom polskim palmy. Gdy jednak
Jan Kazimierz, prowadząc wojny u-

stawicznie, nigdy prawie na Wielka­
noc nie znajdował się w stolicy —

zwyczaj ten został zapomniany.
W kościołach tylko parafjalnych

gdzie były szkoły, wybierano chłop­
ców, do procesji, ą ci z bukietami u

boku nieśli palmy ozdobione. Dla do­
stojniejszych osób starał się zakry-
stjan specjalnie piękne i ozdobne

palmy przysposobić. Po ukończonem

nabożeństwie, młodzież szkolna, u-

szykowawszy się w rzędy, urządzała
przemówienia wierszami. Prawiono

perory o śledziu, poście, biedzie

szkolnej, plackach i kiełbasach po­
święconych.

Następnie tu i owdzie istniał zwy­
czaj, że w Niedzielę Palmową przed
kościołem zbierali się starsi chłop­
cy, zarówno w miastach, jak i po
wsiach, poprzebierani za pielgrzy­
mów, żołnierzy w kołpakach ze zło­
conego papieru, z wąsami i brodami
z konopi, z mieczami drewnianymi.
I ci także, podobnie, jak uczniowie,
zdobywali się na różne mowy, lecz

gdy ich wiersze stały się z czasem

już nie ośmieszające, ale wprost
nieprzyzwoite, zabroniono im tego
zwyczaju, najpierw w kościele św.

Krzyża w Warszawie, a za tym przy­
kładem poszły inne kościoły w róż­
nych stronach Polski.

Od panowania Augusta III już tyl­
ko po domach prywatnych bywały
przemowy chłopców, którzy całą gro­
madą włóczyli się po domach i ude­
rzaniem młotka o podłogę akcento­
wali nięktóre wyrazy. Po wsiach —

jak mówi znawca tradycji ludowych
Kitowcz — dłużej zachował się ten

obyczaj. Chłopcy obchodzili chaty i

karczmy, ośmieszając łudzi, przy­
czem nie obeszło się nieraz bez bija­
tyki.

Za bardzo dawnych czasów grywa­
no djalogi o Męce Pańskiej. Akcja
rozpoczynała się od wjazdu Zbawi­
ciela do Jerozolimy, a kończyła się
jego pogrzebem,. Częstochowa była
stolicą aktorów, odgrywających mę­
kę Chrystusa; aktorzy jeździli z prze­
nośnym teatrem po miasteczkach i
wsiach. W roku 1609 biskup Bernard

Maciejowski tych przedstawień za­
kazał.

Dziś pozostała tylko ceremonja li­
turgiczna. W Niedzielę Palmową
na pamiątkę wjazdu Zbawiciela do

Jerozolimy odbywa się po kościołach

procesja. Część duchowieństwa wy­
chodzi na zewnątrz, poczem zamyka
się drzwi świątyni, które bywają póź­
niej otworzone na skutek trzykrot­
neg-o uderzenia w nie krzyżem. Pro­
cesja wchodzi do wnętrza, poczem
następują jeszcze inne ceremonje.

Mają one na celu przypomnienie
wiernym tych podniosłych momen­
tów w życiu Chrystusa i podniesienie
tem samem ducha chrześcijańskie­
go.
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KRONIKA
Bydgoszcz, sobota dnia 9. kwiet,nia 1927.

KALENDARZYK.
Dziś w sobotę Marji.

Jutro w niedzielę Ezechjela.

W poniedziałek Leona W. ’

Wschód słoń( a o godzinie 5. 20.

Zachód słońca o godzinie 6. 45.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH.
Od poniedziałku 4 bm. do poniedziałku

11 bm. dyżurują następujące apteki:

1) Apteka pod Koroną, ul. Dworcowa.

2) Apteka pod Nieźdzwiedziem, ul. Nie­
dźwiedzia.

Wypożyczalnia książek Lektora, ulica
Gdańska 141, otwarta codziennie od godz.

S rano do 6 wieczór. Telefon 1739.

MUZEUM MIEJSKIE przy Starym Ryn­
ku otwarte codziennie od 9-3, w sobotę

do 2-giej, w niedzielę od 11-1 . Obecnie w

Muzeum wystawa w.łoska artysty-malarza

Jerzego Rapniewskiego.
--r----- -

TFATB MIEJSKI
Dziś w sobotę ostatni występ. Jadwigi

Tonianówny, primadonny opery i operetki

poznańskiej. "Znakomita ta artystka za­
błyśnie całą pełnią swego szczerego talentu

jako Hania w prześlicznej operetce Schu­

berta ,,Domek trzech dziewcząt", którą to

kreacją zachwycała przez dłuższy czas ca­

.ły Poz,nań.

W niedzielę, dnia 10. bm. teatr czynny

będzie dwa razy: po-pół. o godz. 4. po ce­

nach zniżonych kapitalna komedja Ver-

neuii’a p t.: ,,Mecenas Bolbec i jego mąż"
z pp. Kopczewską i Kwiatkowskim w rolach

tytułowych, wieczorem dawno nie grana o-

peretka ,,Gri-Gri" w niezmienionej obsa­
dzie, w której po dłuższej przerwie, spo­

wodowanej chorobą wystąpi łubiany u nas

artysta p. Czesław Strzelecki.

Koncert - Hatine.
(Poranek)

na Polskie Gimnazjum w Gdańsku.
Celem przysporzenia funduszów dla Ma­

cierzy Polskiej, utrzymującej poiskie gim­
nazjum w Gdańsku, odbędzie się na zakoń­

czenie t, zw. Tygodnia Macierzy Polskiej

(akcja składkowa) w Bydgoszczy w Teatrze

Miejskim w niedzielę, 10 bm. w południe
o godz, 12 tn. 30 ,,Koncert - Matinć", którego
program wypełni młodzież tut. Seminarjum

naucz, męskiego produkcjami swojej świe­

tnej orkiestry symfonicznej; pozatem w

skład programu wchodzą także piękne po­

pisy chóralne i atrakcje solowe. Orkiestra

Seminarjum i chór, swoim ostatnim kon­

certem odbytym ubiegłej niedzieli w Strzel­

nicy, odniosły tak poważny sukces arty­

styczny, że w zupełności zasługuje na to,

by ją na estradę Teatru Miejskiego wpro­
wadzić. Radzimy więc tym, którzy, ubie­

głej niedzieli nie mogli na tym koncercie

być, pospieszyć teraz w najbliższą niedzielę,

by doskonałą tę produkcję artystyczncą. u -

słyszeć a tem samem grosz swój oddadzą

na dobry cel. narodowy.

— S".tan pogody w dniu dzisiejszym tro­

chę się poprawił. Po kilku dniach deszczo­

wych i zimnych, nareszcie ukazało się słon­

ko, uraczając swem ciepłem pożądliwie wy­

czekującą naturę. Temperatura znacznie się

podniosła, albowiem już o godzinie 9. rano

było 11 stopni ciepła, Oby go więcej przy­

było!

- Koncert-recitał Eugenji Targońskiej,
znakomitej sopranistki i profesorki śpiewu,

odbędzie się jutro w niedzielę w sali Ka­

syna Cywilnego, (ul. Gdańska 160) o godz.

8 wieczorem. Na występ ten zwracamy u-

wagę wszystkich zwolenników kunsztu wo­

kalnego, który dzięki wspaniałemu mater­

iałowi głosowemu, doprowadziła koncer-

tantka do granic doskonałości. W progra­
mie Czajkowski, Friedmann, Joteyko, Mo­

zart, Szymanowski, Tosti i in. Bilety sprze­
daje księgarnia Idzikow-skiego i kasa wie­

czorowa,

— Rekolekcje dla oficerów garnizonu
bydgoskiego odbędą się od poniedziałku dn.

1. brn. do W. czwartku włącznie, w ko­
ściele garnizonowym .

Porządek następujący:

poniedziałek o godz. 17. - nauka wstępna;

wtorek o godz. 17 .

— nauka, ,

środa o g. 16. - krótka nauka i spowiedź,

czwartek rano Kómunja św.

Rekolekcji udzielać będzie ks. Tomaszew­

ski, prowincjonał Zg,romad-zenia O,O. Dn-
eiłifcóW

Sokół konny
Sokół nasz powinien i musi pielęgnować

wszystkie sporty, co też czynił dawniej za cza­
sów niewoli i czynić będzie w przyszłości, Na

gnicie naszym brak było uprawiania sportu
l:ennego, który jest wprost konieczny d!a przy­
sposobienia wojskowego.

Powstała więc zdrowa i słuszna myśl zało­
żyć samodzielne gniazdo, które by uprawiało
sport konny, który dla kraju i jego obrony jest
również potrzebny. Dlatego to tworzy się sa­
modzielne gniazdo, bo oddziału konnego nie
można by utw’orzyć ze w’zględu na to, że w

Bydgoszczy jest kilkanaście gniazd, stąd od­
działy te byłyby słabe, a musi to być silny i

zwarty hufiec.
W tym celu odbyło się w piątek, S bm. że­

branie w hotelu Lengninga, które zwołał pre­
zes okręgowy Malczewski i obradom przewod­
niczył, wyłuszczajęc ceł tegoż zebrania. Pro-
fokuł pisał sekretarz okręgu p. Walio, a w dy’s­
kusji przemaw’iali pp. red. Kobierski, Fiołka
i inni.

Wybrano komitet, który ma prawo kooptacji
b. kawalerzystów, bo tu właśnie idzie o to, by
pozyskać tych wszystkich, którzy służyli w ka­
walerji, a obecnie do Sokoła nie należą łub
rde są czynni tak, jak być powinno.

Komitet ten tworzą pp. red. naczelny Teska,
red. Kobierski, nauczyciel Grzegorek, Zwie­
rzycki, Żmudziński, Jabłoński i Kunz.

Zwołanie komitetu poruczono prezesowi
Malczewskiemu.

Wypada gorąco zachęcić b. kawalerzystów,
aby się naprawdę tą spraw-ą zainteresowali i

pomogli do utworzenia jazdy sokolej. Nie W’ąt­
pimy ani na chwilę, że na gruncie m, Byd­
goszczy znajdzie się pokaźna liczba ludzi czy­
nu, którzy sport ten z zapałem uprawiać będą.

— Występ operetki tornńskiej. W po­
niedziałek, Ił bm. o 8-mej wiecz. w sali zi

mowej ogrodu Patzera odegraną będzie

premjera melodyjnej i wesołej operetki

Pall’a ,,Rozwódka" z gościnnym występem

p. Wiktorji Kaweckiej, znakomitej gwiazdy
operetki polskiej, niezrównanej odtwórczy­
ni roli tytułowej. Partnerem jej będzie

p. Zdzitowiecki, zarazem reżyser sztuki.

Batutę kapelmistrzowską dzierży p. Dym-

mek. Nowe dekoracje p. Rysiewskiego.

Bilety wcześniej nabywać można w księ­

garni Gieryna przy placu Teatralnym w ce­

nieod1.50do5zł.

— Dziewiąta Symfonja Beethoucna w

Bydgoszczy. Wykonanie tego ogromnego ar­
cydzieła Reethovenowskiej muzy, to czyn,

na jaki, tylko wielkie europejskie środowi­

ska kultury pozwolić sobie mogą, Nie dziw

więc, że pierwsza wieść o podjęciu tęgo
zadania przez dyr. Winferfelda i jego sym­

foniczny zespól, podziałała na tutejsze spo­
łeczeństwo’ wprost elektryzująco i to do te­

go stopnia, że w trzy dni po ukazaniu się

afiszów, donoszących o tern zdarzeniu ar­

tystycz:nem, wszystkie niemal bi!oty roz-

chwytano tak, że tylko znikoma ilość (X)-

zostala ich w księgarni p. Idzikowskiego.

Poza IX Symfonją, do wykonania której

staje zespól orkiestrowy w sile 70 muzyków

i chór mieszany w sile 180 osób, program

tego Bóęthovenowskiego święta obejmuje

uwerturę do op. ,,Fidel,io", oraz słynną arję

,,Ach perfido",
’

którą odśpiewa znana tu

chlubnie artystka śpiewa,czka p. Kleih-Mie-

rzyńska, z tow. orkiestry.

— Misterjum Pasyjne. W niedzielę Pal­
mową odbędzie się koncert religijny, p . t .

,,Misterjum Pasyjne", urządzone pr-zez. Tow.

chóru kościoła M. B. N . P. w Strzelnicy.

Początek o godzinie 6.30 wieczorem.

— Bydgoskie Bractwo Prawosławne w

celu powiększenia środków na utrzymanie

swojej ka,plicy, urządza jutro w niedzielę,

10 kwietnia w Domu Ewangelickim (ul.

Śniadeckich 10) koncert wokalny pieśni ko­

ścielnych w języku cierkiewno-słowiaó-

skim kompozytorów rosyjskich: Wedela,

Lwowa, . Bortniańśkiego, Łomakina. Śpie­
wać będzie chór Brsff?iwa pod batutą p,

Niemczynowa. Początek koncertu o godz.

8 wieczorem. Cena biletów od 2.50 zł. do

50 gr. Bilety nabywać można u p. Sowen-

ko, Reja 6 m. l, tel. 15-97, a w dzień kon­

certu w kasie przy wejściu.

— Przypominamy, że dziś w sobotę w

Resursie Kupieckiej o godz. 7 .30 wieczorem

odbędzie sie wieczór artystyczny i przed­
stawienie amatorskie p. t .: ,,Zbyszek" orga­
nizowane przez szkołę św. Jana. Szan. Oby­
watelstwo raz jeszcze zapraszamy...

— Zjazd delegatów Towarzystw Czeladzi

Katolickiej odbędzie się jutro w niedzielę,
w Domu Katolickim. Porządek obrad jest

następujący: o godz, 9 nabożeństwo na in­

tencję zjazdu w kościele farnym. O godz.

10 i pół otwarcie zjazdu, poczem: powitanie

delegatów, referat o ważności założenia

Związku Tow. Czeladzi, dyskusja i powzię­
cie uchwały, ewentualne omówienie pro­
jektu statutu, i zakończenie.

— Restauracja ,,Zacisze", kawiarnia i

mleczarnia, jakiej brak odczuwali u nas li­

czni jarosze i w’rogowie napojów wyskoko­
wych, powstaje przy uł. Śniadeckich — w

pobliżu ul. Gdańskiej, w tom miejscu, gdzie

,był skład, obrazów.

- Przypominamy, o mającym się odbyć
w sobotę 9. bm. o godz 7.30 wieczorem w

Resursie Kupieckiej wieczorku uczniowskim

szkoły Św Jana, ż którego czysty zysk, prze­
z.naczono na bibljotekę dla uczni szkoly

powszechncj.

— O właściwem smarowaniu samocho­
dów — mówić będzie w poniedziałek wie­
czorem o godz. 5 .30 w auli Państw. Szkoły

Przemysłowej przy ul. św. Trójcy jeden z

zaproszonych w tym celu inżynierów ,,Va-

cuum Oil Company". Wykład ilustrowany

będzie sporządzonymi naumyślnie filma.mi.

Wstęp dła każdego bezpłatny.

— Usiłowane samobójstwa. Ubiegłej no­
cy w jednem z mieszka,ń przy ul. Łokietka

usiłował popełnić samobójstwo pewien mło­

dzieniec, przez zatrucie gazem. Ulatniający

się gaz poczuto w drugim pokoju, otworzo­

no gwałtownie drzwi do pokoju denata i

tam zastano go bez przytomności. Prz.ywo­
łany lekarz udzielił niedoszłemu samobój­

cy pomocy lekarskiej. Powody do tak roz­

paczliwego kroku nieznane.

— Zarząd Koła Przyjaciół IV. drużyny
harcerskie; iin. J . Kilińskiego przy Państw,
gimn. humanistyczńem zawiadamia, że w

niedzielę, 10 bm. o godz. 4 .30 po poi. odbę­
dzie się walne zebranie w sali tegoż gimna-

z. um przy uł. Grodzkiej. Za.rząd prosi

członków Kola, rodziców harcerzy, oraz

sympatyków o liczny udział. W razie nie­

przybycia wy:maganej liczby członków w

pierwszym terminie, zebranie odbędzie się

w drugim terminie tegoż, dnia o godz, 17,

ważne bez względu na liczbę przybyłych.

— Z zam :i;!i.i a towarzystw przy koście!c
św. Tró;cy odbędzie się w niedzielę, dnia

10 bm. w zimowej sali p. Baeckera przed­
stawienie re.ligi. ne. Zaszczytnie znane

Grono Przyjaciół Sceny odegra sztukę w 3

aktach p. t, .. Św. Wojciech", która odniosła

w ub. niedzielę we Wtelnie niebywały suk­

ces. Ze w’zględu na wysoce
’

sympatyczny

rodzaj imprezy jak i n:i szlachetny cel

wieczornicy — zysk pr-zeznaczony jest na

wymalowanie kościoła św. Trójcy — należy

się spodziewać, że ,w niedzielę wieczorem

zapełni się sala Patzera aż pó brzegi.

— Nowe kółko rolnicza w powiecie byd­
goskim. W Os,ioku zawiązało się Kółko

Rolniczo.

— Parcelacja trzech maj.ą.tków rządo­
wych, Majątek Wilczo koło Maksymilia­
nowa parceluje się z wolnej ręki za zgoęlą

Ministerstwa Reform Rolnych, podobnie
rzecz się ma,,ź Nową Dąbrówką. W czasie

niedalekim rozparcelowana zostanie także
;Sóńięna;’, Wojn-aw -ź- ;ifclW?h-kiÓrfi ?:Sńchary,,

obszar 3000 morgów.

— Szkoła Gospodarstwa Domowego o-

twiera od t, kwietnia rb. wieczorne kursy

gotow’ania i pieczenia dla kobiet zawodowo

pracujących i mężatek. Gotowanie odbywa

się dwa razy tygodniowo od godz. 7 10. Wa

runki bardzo przystępne, pozwalające każ

demu brać udział w kursie, Zgłosz nia prócz

niedzieli codziennie od godz. 6—7 wieczorem,

Śniadeckich 30, I wejście, I piętro.

— Stowarzyszenie ,,Rodzina Wojskowa"
składa najserdeczniejsze . podziękowanie
wszystkim, którzy śię przyczynili do- u -

świetnięnia urządzonej przez ,,Radzinę

Wojskową"1 Czarnej Kawy’, a w szczegól­
ności p, por. Matuszewskiemu, który’ pomi­
mo swoich licznych zajęć ż’nalazł możność

zorganizowania wieczoru, oraz panom: dyr.

MaydloWi za bezinteresowne wypożycze­
nie roślin do dekoracji sali i p,-inż. Pięta­
kowi za urządzenie efektów św’ietlnych.

— Pod adresem policji. Po Placu Tea­

tralnym cały dzień kręcą śię ulicznicy, któ­

rzy. z założonych na palce gum strzelają

drutem do publiczności. Drut taki, o ile,

trafi w twarz; rozcina zupełnie ciało, a tra­

fione tym drutem oko jest bez ratunku zg’u­

bione. Policja powinna ż tymi -młodociany­
mi zbrodniarzami zrobić jaknajprędzeej po­
rządek, nim przyjdzie do jakiego powa­

żnego nieszczęścia. Zwracamy uwagę, że ka­

ra pieniężna czy naw’et areszt na takie dzi­

kie wybryki nie jest wystarczającą, W Ber­

linie, gdzie to, szelmostwo bardzo się, roz-

wielmożniło, policja dopiero wtedy się z

niem uporała, gdy przyłapanych z gumką

chłopców, oddawała bez pardonu do domu

poprawy, a na1 ich rodziców nakładała bar­

dzo wysokie grzywny. Bo ostatecznie o ciec,

zmuszony płacić za wybryki takiego hultaja,

póty mu garbował skórę, aż się smark,aczo­
wi strzelania odechciało. Wczoraj taki ło­

buz jednej pani pod teatrem przest,rzelił

kapelusz. Naturalnie, umundurowa,ny poli­
cjant niewiele tu poradzi. Porządek z tem

może zrobić tylko ajent, po cywilnemu u-

brany.

— Z Towarzystwa Krajoznawczego. W
nadchodzący wtorek o godz, . 8-mej wieczo­

rem odbędzie się plenarne zebranie Tow.

Krajoznawczego z odczytem ,,p. ? Zygni, Ma­

lewskiego ,,O łączności duchowej Bydgosz­
czy z Krakowem". Zebranie to odbędzie się

w sali fizycznej gimn. im. Kopernika.

— Jachcicet Zebranie zarządów wszyst­

kich towarzystw jutro w niedzielę o 4-tej
w lokalu p. Trzebiatowski-ego — celem o-

mćiwienia ,obchod,u Trzeciego M-aj%, i

— Ostre strzelan!a bojowe przeprowadza.
61 p.p. w dniach 11 i 13 kwietnia na strzel­

nicy 15. D . P. na pla.cu ćwiczeń Jacłięice.
Drogi w tym kierunku będ strzeżone

przez posterunki wojskowe.

— Konferencja zarobkowa pod przewo­
dnictwem okręgowego inspektora z Toru­

nia i w obecności inspektora pracy z Po­

znania i naszego miasta, odbyła się w pią­
tek 8 bm. w lokalu Inspektoratu Pracy. Do

polubownego uzgodnienia zarobków nic do­

szło, natomiast pracodawcy zobowiązali się

podwyższyć zarobki o 5%.

— Wycieczka do Paryża. Z kola ,,Sekwa­
na" donoszą nam, że praca nad zorgani­
zowaniem wycieczki do Paryża, jest na do­

brej drodze. Już w niedługi.m czasie wszy­
scy członkowie będą mogli się dowiedzieć

o bliższych szczegółach dotyczących tejże.

2 życia Czerwonego Krzyża.
W ub. piątek w hotelu poć Orłem odbyło

się walne roczne zebranie Czerwonego Krzyża
o dd?.. w Bydgoszczy.

Przewodniczyła prezeska dr. Sznberfowa.
W krótkich s!owach zaznajomiła ona zebranych
z działalności Czerwonego Krzyża za rok u-

bieg’y. Dziękując paniom z poszczególnych sek­
cji za usilną, wydajną w’spółpracę apelowała
do zebranych pafc, aby agitowały na rzecz

Czerw. Krzyża, werbując coraz to nowych
członków. Agitacja ta jest konieczna femwię-
cej, iż wśród społeczeństwa zatraca się zrozu­
mienie a!a działalności i celowości te! poży­
tecznej instytucji,.

Po przemówieniu prezeski p. Pawłowska w

doskonałym referacie zobrazowała nawet v

szczegółach całkowitą działalność zarządu i ko­

mitetu,
Kasa według Sprawozdań.!;;, k;;sjerki panny

Ryszkówny przedstawia się: v, dochodzie —

34.299,84 z?; w rozchodzie — 34.640,03 zł, po-
zostałośś - 254,01 z!.

P. Rnbeaanowa im. komisji rewizyjnej
stwierdziła całkowitą zgodność ksiąg rachun­

kowych.
Jako delegatki do Poznania na zjazd wy­

brano pp.: SznbcTtową, Pawłowską. Rogalską,
(,raz rei Testową,

Do sekcji, niestałych dochodów powołano
majorowa Makijoakcwę.

W wolnych glosach red, TeskoWa poruszyła
obojętność niektórych pań z komitetu, które

notorycznie nie bywają na Zebraniach. Uchwa­
lono, że w razie nieusprawiedliwionej nieobec­
ności którejś z pań na trzech kolejnych zebra-

niach, temsamem uważa się. nieobecną ;:a-wy­
kreśloną z Komnata. ’’

,. ę,_
W wolnych, głosach rektor Szereycki -prosił

panie z komitetu, aby zechcia.iy w dn... 3 saaja
współpracować z komitetem Tow. Czyi. Lud.

Działalność Czerwonego Krzyżu- na podsta­
wie doskonałego referatu p, Pawłowskiej, se­
kretarki Cz. Krzyża omówimy -niebawem.

— Jarmark na konie i rogaeiznę, odbę­
dzie się wc wtorek, dnia 12 kwietnia-br. o

godz. 7 -mej począwszy na-’ Targowisku przy
Rzeźni Mię.sklej w Bydgofeźc::t.

Największy wybór słodyczy, marcepanów
itp. wyrobów cukierniczych na święta Wiel­
kanocne, znajdzie odprzedawca w magazy­
nie fabryki ,,WANDAst w Bydgoszczy, (ul.
Długa 66). Kt.o dotąd nie zakupił, -- niech

się pospies-zy, póki ceny wyjątkowa! Kia

pragnie nabyć najtaniej, (tanie,i, niż u firm

żydowskich, warszawskich, któ? o dzielnicę

naszą zalewają), masę do piec;:Ada, kuwenu-

i’Ę i nogaty, niech Z całem zaufąiiiem zwróci

się do firmy ,,WANDA’8. Firma, to nawSKróś

uczciwa, i dotąd nikogo nie ,zawiodła. Może­

my ją z ręką na, sercu polecić.

— Sensacja miasta Bydgoszczy! Widzi­
my w naszem mieście wiele ładnych okien

wystawowych, i przybranych w artykuły

wielkanocse, ale nadzwyczajnie prezentuje

się okno firmy Wincenty Bajńisck, Piz,y ul.

Gdańskiej 5, które jest tak ;iul!;? ty:ni 3 i pię­
knie przybrane towarami ;-;di widać krajo-

wemi i pierwszorzędnemi iż trzeba przy

znać że wystawa, tej firmy zdobyła rekord

w Bydgoszczy.

Bank Polski płacił dnia 3 kwietnia za:

dolary amerykańskie 8,90
funty szterlingÓw 43,27
franki szwajcarskie 171,35
franki francuskie 34,83
marki niemieckie 210,73
guldeny gdańskie 172.35
szylingi austrjackj,e 125,27
liry włoskie 42,81

— Stan wody w Wiśle dn ;ą, ’9 . -kwietnia:

Zawichost 2,70, Wąrszawa .2,68, Płock 2,47,.

Toruń 3,34, Fordón 3,35, Chełmno 3,32, Gru­

dziądz 3.34, Korzeniewo 3,73, i’i( kio 3.56;

Tcze,w 3,54, Eińłage 2.50 . Pod Krakowem

woda opada, Na -ćOŻORtale.j czc-.:?i wodo

przybiera,
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Z Rady Miejskie!,
Czwartkowe posiedzenie Rady Miejskiej

nie obfitowało w ciekawe szczegóły. Naj­
ważniejszą sprawą, która znalazła się na

porządku obrad, był wniosek Magistratn
i komitetu obywatelskiego pomocy dla bez­
robotnych w sprawie zatrudnienia bezro­
botnych w sezonie wiosennym. Rada n-

chwaliła ogromną większością na cel po­
wyższy wyasygnować ogółem 231.000 zł. j to

z funduszów Wydziału Budowlanego ponad
130.000 zł i z funduszów dla bezrobotnych
ponad ,0 000 zł. Pieniądze te w pierwszym
rzędzie będą użyte ną skanalizowanie ulic
szwederowskich: Ugory, Konopnej i Orlej
i na Bielawkach oraz na doprowadzenie do

porządku szos Fordońskiej, Toruńskiej i
Gdańskiej. Uchwalając powyższe, Rada M.

zastrzegła, iż przy robotach zatrudniać na­
leży tylko bezrobotnych z Bj dgoszczy.

Następnie odczytano protest zrzeszonych

rzemieślników m. Bydgoszczy, wypowi ’da-

jey się przeciw monopolowi Gazowni Miej­
skiej na prywatne instalacje gazowe. W

związku z tem wniesiono do Magistratu in­
terpelację, aby ten oświadczył się. ile jest
prawdy w zarzutach, jakie ,,Dziennik Byd­
goski" podniósł w sprawie gospodarki dy­
rektora gazowni Klimczaka. Magistrat ma

przy ść z odpowiedzią na następne posie­
dzenie Rady Miejskiej.

Uchwalono również przyjąć od Woje­
wództwa pożyczką, z 6% oprcentowaniem
w sumie 30,033 zł. na zatrudnienie bezro­
botnych. Sprawę budowy kąpielni natry­
skowych odroczono.

W łonie Rady Miejskiej ma powstać
konwent senjorćw a posiedzenia, wobec

niepunktualności wielu radnych zaczynać
się będą o godz. 6 i pół.

Po wpisaniu się Rady Miejskiej do Tow.

Opieki nad Niewidomymi ze składką rocz­
ną 100 zł. załatwiono cały szereg drobniej­
szych spraw.

Pod koniec posiedzenia wpłynął wnio­
sek, który przekazano Miejskiemu Urzę­
dowi Policyjnemu, domagający się usunię­
cia z okien Baru Angielskiego fotografji
tancerek z Bi-Ba-Bo.

Zjazd Młodych Ro!eR
. w Bydgoszczy.

W niedzielę, 10 kwietnia, urządza Zwią­
zek Młodych Polek dla okręgu bydgoskiego
jednodniowy kurs dla drut en zastępowych.
Do okręgu należą: S. M. P. Bydgoszcz (,Pro
myk", ,,Przedświt", ,,Zorza" i ,,Gwiazda"),
Czyżkówko, Mąkowarsko, Solec, - Podgórz,

-’"RynarzeWó, Łabiszyn, Ojrzanowo, Kcyńia,
Żnin, Jaroszewo, Ślesin, S,mogulec, Chojna
i Sobia uchy, które się uprasza o przysłanie
druhen zastępowych.

Kurs odbędzie się w sali przy kościele
św. Trójcy.

Program kursu jest następu’ący: Godz.
9 ta: Nabożeństwo w kościele św. Trójcy;
godz 10: referat: Organizacja zastępu; godz.
11: referat: Program jego pracy; godz. 12:
referat: Niespodzianki; godz. l: demon­
stracja pogadanki zastępu.

W poniedziałek o 11.30 przed poł ńa tem

samem miejscu zebranie organizacyjne
Okręgu Bydgoskiego, na które się zaprasza
Księży Patronów, Patronaty i druhny prze­
wodniczące.

Na kurs, zwłaszcza jednak na zebranie

okręgu zaprasza się organizacje pokrewne
kobiece, w szczególności przedstawicielki
Czytelni dlń Kobiet i Sodalicji żeńskich.

Patronat Okręgowy.

JM W!SW dnyismnia
nowe 5 używane

faSmy, ksłkl, papiery kancelaryjną itp
stale na składzie.

Warsztat reparacyjny. (36fl

tfSoasigm i gtucfifóolz
P!. Wolności 1. 7el. 15-14.

Ze sportu.
Piłka nożna.

W niedzielę, 10 kwietnia odbędą się na

boisku Szkoły Oficerskiej o godz. 16.30 za­
wody finałowe w piłkę nożną o mistrzostwo
m. Bydgoszczy. Do zawodów o zaszczytny
tytuł mistrza miasta Bydgoszczy staną
K S. , .Korona" i zeszłoroczny mistrz K S.

,,Polonja". Trudno przewidzieć komu przy-
padnie pierwszeństwo, gdyż rywalizujące
drużyny starać się będą wszelkiemi silami
o zwycięstwo. K, S. ,,Korona" posiadająca
dobry materjał w graczach, fizycznie sil­
nych, wj kazała w ostatnich zawodach dużo

ambicji i ducha. Polon;a fizycznie słabsza
lecz wyrobiona technicznie i taktycznie, nie
łatwo da się pokonać. Zawody zapowiada­
ją się zatem nader interesują,co.

Przed finałowemi zawodami rozegra K.
S ,,Astorja" z O. P, N. ,,Sokół" I o godz 15

zawody c trzecie miejsce w tabeli mistrzów
ni. Bydgoszczy. Sadząc po obechej formie ,

obu zespołów spodziewać się należy rów
nież ciekawych zawodów. |

WIELKI ZŁOTY MEDAL PAŃSTWOWY
1926 r. (8050

Wina Krajowe
SI. nakowsh(Bgo

w Kruszwicy

poleca

Wisa sffln ta w Bjloosztzy
’k_

Teł. 489. Ul. Farna 1. Tel. 489.

Trzydniowe ,,nabożeństwo
pokutne" hodurowców.

Skończyło się napaścią na Kościół
Katolicki.

Władze Kościoła Katolickiego winny wy­
stąpić z ostrą walką przeciwko hodurow-
com, którzy stale i systematycznie w bez­
czelny sposób podważają podwaliny Ko­
ścioła i obrzucają stekiem obelg naszych
kapłanów’ - i zażądać rozwiązania tych sekt
środowiska zgnilizny, korupcji, bagna mo­
ralnego i antypaństwowej agitacji.

Świeżym dowodem zniewagi uczuć kato­
lickich były kazanie trzech samozwańców,
z racji zakończenia ,,pokutnych nabo­
żeństw". Hajduk z Grudziądza rozpoczął
swe ,,kazanie" od polskiej ewangieiji, a

skończy! na ostrej krytyce duchowieństwa
katolickiego, zarzucając mu, że nie szerzy
oświaty, ale ogłupia swych wyznawców, by
w ten sposób ciągnąć zyski, że zbiera skład­
ki na koronę dla Matki Boskiej Ostrobram­
skiej, która wcale tego nie żąda.

W podobny sposób przemawiał Wali-
chiewicz z Torunia i Zawadzki. Obaj pod­
kreślali, że ,,kościół narodowy" i ,,kapła­
nów" powołała do życia ,,opatrzność" i, że

oni nie handlują sakramentami jak inni.
Za takie nikczemne i szubrawe ,,kaza

nia" wszyscy trzej samozwańcy winni sta­
nąć przed kratkami sądowemi, gdzie ich

spotkać winna bardzo surowa kara za blu-
żnierstwo przeciwko Kościołów! Katolickie­
mu i zniewagę kapłanów. Tego domaga
się od władz całe społeczeństwo katolickie,
które temi występami agitatorów antypań­
stwowych czuje się głęboko dotknięte.

Uwagi i wycieczki tych samozwańców

pod adresem ,,Dziennika Bydgoskiego", pa­
nów redaktorów wcale nie bolą. Stokroć

prędzej zniknie z powierzchni sekta hodu-
rowców, niźli ujadanie tych antypaństwo­
wych krzykaczy miałoby nam zaszkodzić.

Bila: wa irnego tósióla
na Szwederowie.

Boczne nawy kościoła, budowa których
w tych dniach śię rozpocznie, miały być
z pruskiego muru, tymczasem dzięki przy­
chylności i wielkiej życzliwości p. prezy­
denta dr. Śliwińskiego, nastąpiła pod tym
względem zmiana na korzyść kościoła, mia­
nowicie: p. prezydent dr. Śliwiński, na Ra­
dzie Łloydu Bydgoskiego w ciepłych sło­
wach przedłożył ciężkie położenie mater-

jalne Szwederowa, a wywody jego spotkały
się z pewnem zrozumieniem członków Ra­
dy Nadzorczej, która jednogłośnie uchwa­
liła, bezpłatnie ofiarować na budowę ko­
ścioła na Szwederow’ie 100 tys. cegieł. Skut­
kiem tego odstąpiono od pruskiego muru,
a boczne nawy będą obecnie wyłącznie ma­
sywne.

Gdzie tylko na Szw’ederowie mowa o ko
ściele, w’szędzie się dziś wspomina imię p.
prezydenta dr. Śliwińskiego, dla którego
parafja, licząca 15 000 dusz, wielką odczu­
wa wdzięczność. Budowa kościoła wtęc,
dzięki p. prezydentowi, nie dozna najmniej­
szej przerwy, a imię ;ego zlotami literami

zapisane zostanie w dziejach parafji, wy­
łącznie robotniczej, Matki Boskiej Nieusta­
jącej Pomocy na Szwederowie.

O ile nam wiadomo, wszystkie towarzy­
stwa, liczące kilka tys. członków’, na Szwe­
derowie, chcą wyrazić p. prezydentowi swą

wdzięczność. wk.

Przypominamy, że w niedzielę po poł.
o godz. 4-tej odbędzie się uroczyste poświę­
cenie dzwonów przy nowym kościele na

Szwederowie, uł. Ugory 8-9. Wstęp dla

wszystkich wolny.

- Praca oświatowa w ,,?około". Naj­
starsze nasze gniazdo, które zeszłego lata
święciło jubileusz 40-lecia, dba nietylko o

rozwój fizyczny swych członków ale i stro­
ny duchowej nie zaniedbuje. Komisja kul­
turalno - oświatowa ,,Sokoła" Bydgoszcz I,
której przewodniczy Dr. Kawczyński, pozy­
skała już szereg prelegentów, głównie z kół
lekarskich. Na zebraniu w dniu 7-go hm.

pierwszy wykład z tej dziedziny wygłosił
Dr. Czajkowski. Pouczał zebranych o gru­
źlicy płuc i jak dbać o zdrowie. Drugi wy­
kład, objaśniony przeźroczami, wygłosił
nauczyciel p. Grzegorek By} to barwny
opis Ziemi Kieleckiej, gór świętokrzyskich
i Ojcow’a,

-- O Juljanie Piejsle, pierwszym na Po­
morzu pisarzu ludo.w’ym, wydawcy ulubio­
nych kalendarzy ,,Sierp Polaczka" i tygo­
dnika ,,Biedaczek" (ltŁS r. zał. w Chełmnie),
zmarłym w Bydgoszczy — prezesie T-wa

Przemysłowców, tudzież o rozwoju prasy
w kraju i zagranicą dość ciekaw’y wykład
wygłosił na ostatniem zebraniu bydgoskie­
go T-wa Przemysłowa - Rzemieślniczego p,
redaktor Nowakowski. Starsi obywatele,
znający śp. Juljana Prejsa osobiście, jak
pp. Ludw’ik Sosnowski, Muszyński, Szper-
kowski i Mamach dorzucili w’iele niezna­
nych szczegółów’. Ponieważ prelegent za­
mierza ogłosić drukiem życiorys zasłużo­
nego pisarza ludowego ora.z podać niektóre

jego utwory, proszeni są wszyscy, którzy
posiadają stare kalendarze, wierszyki i nu­
mery ,,Biedaczka" lub ,,Wszechbrata", któ­
rego w’yszło 5 numerów (w Bydgoszczy zda­
je się w r. 1874) przesłać te cenne materjały,
których w bibljotekach naszych odnaieść
nie można, wprost do redakcji ,,Dziennika
Bydgoskiego". Przydałby się tr.kże portret,
obraz bowiem, który umieszczony był w Do­
mu Polskim — został przez grencszuc znisz­
czony.

Kahndarzyk zebrań Ch. Z, Z.

OGÓLNE ZEBRANIE członków .Chrzęść.
Zjedn. Zawodowego odbędzie się w środę,
dnia 13 bm. wiecz. o godz, 6-tej w lokalu

,,Ogniska", ul. Jagiellońska 71.

Na porządku obrad referaty:
1) ,,Obecne płace robotnicze a koszta utrzy­

mania", referent poseł Bigoński.
2) ,,Przebieg ostatnich walk zarobkowych", re­

ferent sekretarz okręgowy A. Gołąbek.
Wstęp na zebranie ty!ko za okazanym

książki członkowskiej,
O liczny udział uprasza

Zarząd okręgowy,

FILJA ZIMNE WODY. Zebranie w nie­
dzielę, 10 kwietnia o 3 popoł. w lokalu Szer-
bartha, ul, Toruńska. Na porządku obrad spra­
wy organizacyjne i zarobkowe, o których refe­
rować będzie członek zarządu okręgowego,
drh. F, Piotrowski i Kałdowski.

FILJA SIERNIECZEK. Zebranie w niedzie­
lę, 10 kwietnia o 3 popoł, w lokalu Kadowa
w Brdyujściu. Na porządku obrad sprawy orga-
nizacyjne i zarobkowe. Referat sekretarza o-

kręgowego druha Gołąbka.

FILJA MŁYNARZY. Zebranie w niedzielę,
10 kwietnia o 3 popoł. w ,,Ognisku". Sprawy
organizacyjne. Referat wygłosi prezes zarządu
okręgowego Smoliński i Wojtynowski.
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WisczHe p’óre, które ta tetfzis służyć cafe życie.
Żądać w każdy :n lepszym sklepie.

Przedstaw, na Polskę, skład I hurtownia:

A. VAŁIGOIA, Łe}zno 96 Warszawa
Rsperae]a Wiecznych Piór, (8.63

— Zwraca się uwagę na rozporządzenie
policyjne dotyczące umieszczania pełnego
imienia ś nazwiska na zewnętrznej stronie
drzwiach wchodowych do składów, które
się ukaże w n,ajbliższym numerze ,,Orędow­
nika Urzędowego".

— Przedłużenie godzin handlu. Na mo- :

cy art. 11 ustawy z dnia 18 grudnia 1919 r.

o czasie pracy w przemyśle i handlu Dz. U.
P. P. nr. z r. 1920. rozdz. 2, poz. 7 praca w

sklepach handlowych w ostatnią niedzielę
przed świętami Wielkanocnemi jest dozwo­
lona i to od godziny 1-szej w południe do

6-tej wieczorem.

— Kwesty można urządzać tylko za ze­
zwoleniem władz. Zachodzą jeszcze wy­
padki, że rozmaite stowarzyszenia i zwią­
zki urządzają kwesty bez zezwolenia władz
administracyjnych. W związku z powyż-
szem wyjaśniamy, że każda kwesta czy to

publiczna łub też domowa wymaga zezwo­
lenia Miejskiego Urzędu Policyjnego. Prze­
kroczenia karane będą grzywną do 60 zł,,
a w razie nieściągalności odpowiednim a-

resztem. Ponadto zebrane składki zostaną
obłożone aresztem aż do czasu rozstrzygnię­
cia sprawy konfiskaty prawomocnym wy­
rokiem sądowym.

— Święta Wielkanocne w wojsku. Roz­
kaz dzienny Min. Spr. Wojsk, nr. 24-27 za­
rządza, iż dn. 5 kwietnia rb. urzędowanie
trwać będzie do godz, 13-ej, dnia zaś 16
bm. do godz. 12; dnie 17 i 18 bm. wolne od

zajęć służbowych.
Na okres świąt Wielkiejnocy p. mini­

ster zezwoli! na udzielenie urlopów świą­
tecznych oficerom i szeregowym oraz pra­
cownikom cywilnym od dnia 14 do dnia 19
fam. włącznie, wliczając- w powyższe dni
także i dni jazdy. Ilość urlopowanych nie
może przekraczać 50 proc, oficerów i pra­
cowników cywilnych oraz 10 proc, szerego­
wych.

Kredytowane bilety można wydawać w

ramach przysługującego osobom wojsko­
wym prawa do tych biletów.

Czytelnicy, zbudujcie stragan
niewidomemu kolporterowi!
Od p. Konwióskieijr), kierownika Schroni­

ska dla Niewidomych, otrzymujemy następu­
jącą odezwę:

Nawiązując do notatki w nr. 71 ,,Dziennika
Bydgoskiego" p, t. ,,Pomoc dajcie ini rodacy!"
ośmielam się podać następującą propozycję
pod łaskawą rozwagę:

Sprzedaż gazet może dać niewidomemu
wcale pokaźne dochody, czego dowodem są
ociemniali kolporterzy w Poznaniu np,, z któ­
rych jeden posiada dobrze prosperujący stra­
gan-przy placu Wolności i zatrudnia kilku

chlopców-koiporterów rozsprzedażą gazet.
Drugi porzuci! zawód koszykarski, którego
się w tutejszem Schronisku d!a Niewidomych
wyuczył i zarabia dziś, jak mi oświadczył,
na gazetach tyle, że utrzymuje własną rodzi­
nę i wspiera ubogich rodziców swych.

Przyczyną niepowodzenia naszego bydgo­
skiego rodaka ociemniałego jest, jak Szan.

Redakcja słusznie podkreśla, straszna konku­
rencja. Konkurencja postępuje naprzód, wy­
najmuje kioski, ustawia stragany, zapewnia so­
bie jak najintratniejsze miejsca na ulicach, po­
siada dziesiątki rodzajów pism itd. O tero

wszystkiem nasz niewidomy rodak d!a braku
funduszów pomyśleć nie może. Dajmy za­
tem niewidomemu stragan, gdziehy mógł roz­
łożyć swe gazety, czasopisma, książki itd.,
gdzieby miał spocząć i schronić się przed
spiekotą i deszczem.

Nie wątpię, że szczodrobliwe społeczeń­
stwo bydgoskie pomocy swej nie odmówi, Te

kilkadziesiąt metrów desek i kilka kantówek

znajdą się napewno na ten cel, a w!adze miej­
scowe prawdopodobnie nie będą robiły trud­
ności w ustawieniu tego straganu na miejscu
odpowiedniemu O uczciwego, wodzącego chło­
paka. któryby niewidomemu przy uporzą,dko­
waniu i sprzedawniu gazet pomaga!, także

trudnoby nie było. Niżej podpisany oświad­
cza ż ramienia Towarzystwa Opieki nad Nie­
widomymi gotowość poczynienia odpowiednich
kroków do zrealizowania projektu, o ileby się
Szan. Redakcja na powyższą propozycję zgo­
dziła i cennej pomocy swej przez umieszczenie

apelu i zbieranie składek na ten cel nie od­
mówiła.

KONWIŃSKI
kierownik Schroniska dla Niewid.

Do

Wytwórni Chemicz. St. Wika i J. Mroczka
w Bydgoszczy.

Niniejszem mam zaszczyt donieść WPa-
nom. iż doszedłem do prt:ekonahią, że pro­
szek do prania w’yrabiany przez WPanów
,,Iwonka" jako kwalitatywnie bardzo dobry
może pomimo wprowadzonych tutaj pro
szków z tak ogromną amerykańską rekla­
mą, jak to obecnie robią inni, zdobyć tu­
tejszy rynek.

(-) inż. Maksymilian Łempert

List do Redakcji.
Jak zabezpieczyć publiczność przed kupowaniem

lichych obrazów?
Pod tym tytułem opublikowano w Nr, 77

1927 r. list skierowany do redakcji, porusza­
jący kwestję krytycznego i racjonalnego sto­
sunku do sztuki. — Autor wym, listu, porów-

ąc przeciętny stosunek czytelnika do ksią­
żki, a t. zw. miłośnika sztuki do obrazu, pi­
sze: ,,Nikt się nie odważy tak łatwo zganić
mego gustu do książek, bo zawsze mogę się
powołać na jakiś szeroki rozbiór krytyczny
książki we feljetonie gazetowym, a pozatem
ze szkoły wynosimy jaką taką metodę rozpo­
znania dzieł literackich

Czyż niema sposobów zabezpieczenia pu­
bliczności przy zakupnie dzieł sztuki, aby
wkręcano jej jakiegoś ,,knota" czy ,,kiczu"?

Wydaje mi Się jednak, że sprawa korzysta­
nia z literatury pięknej nie przedstawia się
dużo lepiej od sposobu interesowania się
przeciętnych osobników sztukami plastyczne­
mu W ślad ,za autorem I. listu przypomnę
fakt posługiwania się ,,krytycznym rozbio­
rem . ,.”, przyczem spróbuję sprowadzić za­
gadnienie do krótkiego i niestety, zgodnego z

prawdą stwierdzenia: Pisma codzienne, tygo­
dniki, miesięczniki, kwartalniki pomieszczają
mniej, lub więcej udatne recenzje ,,nowości
literackich", lub nawet zupełnie poważne roz­
prawy na temat ,,mocarzy pióra”; mimo to

większość społeczeństwa zaczytuje się w Mni­
szkównę), Staśce, Breszko-Breszkowskim, De-
kobrze. Ossendowskira wreszcie itp. — Pisma

codzienne, tygodniki... (powtórz, jak wyżej)
pomieszczają mniej lub więcej udatne recenzje
z wystaw poświęconych sztuce, lub nawet. ..

rozprawy na temat pierwszorzędnych mala­
rzy; mimo to publiczność, nie licząc się z re­
cenzją (a swoją drogą trudno się z nią liczyć,
gdyż obok rozsądnych pojawiają się durne;
tych ostatnich jest więcej), woli i kupuje li­
chotę.

Nie spotkałem w Polsce galerji prywatnej
(z publicznych zaś jedną), która kolekcjonowa­
łaby dobre obrazy współczesnych artystów-
propagatorów. Powód jasny! Otóż odczuwa­
nie i zrozumienie ,,nowego" obrazu wymaga
jnstynktu twórczego i dla nowych zjawisk

trzeba znaleźć nowe kryłerje, — a stać na to

chyba nielicznych. Natomiast ,,retrospektyw­
ne patrzenie" ułatwia nam ogromny aparat u-

stalońych już pojęć, pojęć wytartych zresztą
przez tłum na liczmany. Dlatego podziwia
się Ra!faela, Rubensa, Tycjana, Matejkę, Grott­
gera, Chełmońskiego, Wprawdzie ci nieliczni,
którzy zdają się rozumieć sztukę ,,nową", tló-

maczą ją otoczeniu, !ecz niskie naogól wy­
kształcenie estetyczne tegoż, stoi na przeszko­
dzie próbom porozumienia się.

Na razie więc rozwiązanie sprawy jest nie­
możliwe i narazić, jeśli kto chce kupić obraz

czy rzeźbę (niefirmowego artysty, choć cza­
sem i firmowi nie zasługują na miano artysty),
to albo niech się poradzi ,,znawcy" (lecz, jak
go poznać?), albo niech kupuje, co chce, O-
statecznie kupuje obraz d!a siebie, przeto mo­
mentem głównym w tym wypadku, to moment

w’łasnego zadowolenia. Skoro mi się obraz

podoba, to wszystko w porządku (z mojego
punktu widzenia, lecz cudzy,.. nic mię nie

obchodzi). Jeśli zaś ktoś mię próbuje uprze­
dzić do obrazu powieszonego w mojem pryw.
mieszkaniu, jeśli k’toś niepytany ośmiela się
go ganić, to tem samem ujawniając brak taktu,
czy wychowania, kwalifikuje się do wyprosze­
nia go za drzwi.

To wszystko — na razie. Trzeba jednak
myśleć o przyszłości. Otóż, żeby przygoto­
wać w sobie grunt na zrozumienie pewnych
prawd artystycznych, na wchłonięcie wrażeń,
wobec których świadomość nasza pozostaje
głucha, trzeba zastosowania odpowiedniej gim­
nastyki. Trzeba rozmawiać z ludźmi, którzy
na sztuce się znają, trzeba czytać uważnie

recenzje, rozprawy estetyczne, trzeba sens

ich sprawdzać doświadczalnie, t, j, w obli­
czu dziel sztuki, a przedewszystkiem trzeba

oglądać, oglądać, oglądać (w galerjack, mu­
zeach, na wystawach bieżących itd.) dokład­
nie, wnikliwie, z pewną miłością i pewną po­
korą. Bo sztuka jest zjawiskiem, które bez­
czelnego i aroganckiego stosunku do siebie
’lic znosi. W- D.

Cztery litery
Bywa z wieczora;
Bez pierwszej razem --

To długa pora.
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Miejsch wolna wypełnić podanemi niżej
literami. Środkowy pionowy szereg utwo­
rzy nazwisko polskiego poety. Szeregi po­
ziome: ł) jeden z poetów współczesnych,
2) imię męskie, 3) pta,k, 4) akt sądowy, 5)
mater;a, 6) budynek, 7) ryba, 8) używane w

zimie.

Rozwiązanie szarad z ostatniej niedzieli:
nr. 565: Metal — Motyl; nr. 566: Klara, kla­
ka, klapa, klasa,

Trafne rozwiązania nadesłali z Byd­
goszczy: K, Orchowski, H. Ciesielski, W.

Sapela, E. Szumiński, K. Rygiel, M. Wożnia-

kówna, A. Kaźmierczak, F. Świgon, W. Rut­
kowski, L. Dacbtera, K. Badurzanka, B.

Malchrowiczówna, J. Malchrowicz, J. Bel-

kowski, F. Malchowicz, L. Klinger, J. Pa­
wlak, S. Pudlik, J. Pudlik, K. Zakrzewski,
B. Nuszkowski, A. Masłowski, H. I .inde-
mann, F, Napierała, W. Łukaszewicz, W.

Zjawińska, J. Kostujak, A. Wojnarowski,
J. Śliwa, E. Mikołajczak, Z. Świtalski, H,
Misterek, M. Masłowska, W. Przybylski, H.

Mikołajczakówna, B. Grochowski, ,T. Gro­
chowska, E. Rutkowski, E. Bros?., K. Badu­
ra, H. Misterek, E, Pietras, A. Rutkowska,
E. Pudłowski.

Z prowincji: K. Teresiński — Strzelno,
M Dejna — Bzowo, A. Rybarczyk — Wie­
leń, Cz. Wesołowski — Siemianowice, M.
Priebówna - Nido-n. K, Płaskońska — Mą­
kowarsk, O. J. Kufel — Świecie, P. Drybul-
ska — Wągrowiec, S. Śledzikowski — Lu­
zino, A. Ciżmanowski — ?okółki, A. Żmu­
dzińska — Graborzew’o, I. Hofmanówna —

Naklo, B. Dobrowolski — Sierakowice,
ł it

ł

Nagrody w drodze losowania otrzymali:
I- szą: Bronisława Malchrowiczówna,

Bydgoszcz, ul. Sienkiewicza nr. 48. (,,Da­
wid Copperfeld" — Karol Dickens).

II-gą: Czesław Wesołowski, Siemiano­
w’ice, Górny Śląsk, ul. św. Barbary nr. 1.

(,,Czarodziejski okręt" — Wł. Umiński).
III- cią: B. Dobrowolski, Sierakowice, Po

morze. (,,Pod zwrotnikami" — Antoni Sło­
nimski).

DALAJ-LAMA
faseynu’ąca poweśe

WACŁAWA SIEROSZEWSKIEGO

wyszła z druku nakład. Instytutu Wydawniczego

,,BIBLIOTEKA POLSKA’ w WARSZAWIE

Nowy Świat 2i-25. (7631

Uniwersytet Ludowy
w Dalkach

jest urządzony na wzór duńskich ,Hojsko-
le", które przyczyniły się w kilkunastu la­
tach do niebywałego rozkwitu kra,ju, znaj­
dującego się tuż siad przepaścią. Cel Uni­
wersytetu Ludowego jest wychowawczy;
przez naukę do cnót, obywatelskich, do go­
rącej miłości ojczyzny na zasadach religij­
nych.

Kurs dla młodzieży męskiej od 2 listo­
pada do końca marca.

Kurs dla młodzieży żeńskiej trwać bę­
dzie od 1 maja do końca sierpnia. Zapisy­
wać się mogą kandydatki od roku 18 do 40.
Czesne i oplata wynosi za cały kurs z utrzy­
maniem 250 zl. Na opał i światło płaci się
jednorazowo 50 zł., na kasę chorych 5 zl.

Uczestnicy prz.ywożą ze sobą pościel i sien­
nik.

Stacja kolejowa jest Gniezno. Od dwor­
ca do zakładu półtora km,, na dworcu są
dorożki.

Kandydat lub kandydatka podpisuje zo­
bowiązanie wraz z ojcem, matką lub opie­
kunem i przysyła je do Z!arządu Uniwersy­
tetu Ludowego. Ponieważ liczba przyjęć
jest ograniczona, wobec tego zapisanie się
zobowiązuje do zapłaty całego czesnego,
chociażby kandydat wogóle nie przyjechał.

Ks. A. Ładwiczak,
kierownik.

Z ruchu wydawniczego.
Ukazał się wyjątkowo ciekawy i atrakcyj­

ny numer TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO,
w którym poza bogatą treścią, w ilustracjach
zastosowana została najnowsza technika fo­
tograficzna. Numer tsn zawiera następujące
artykuły: Rozkwit regionalizmu we Włoszech
— Oskara Skarbek-Tłućhowskiego; Ogrody
Dżanna — poezje Janusza Kaweckiego; Jubi­
leusz Orkana; Wystawa polska w Wiedniu;
Za lat parę — A. Uzicmbły; dekoracje cukier­
ni Ziemiańskiej w Warszawie przez W. H .

—

Ciekawy artykuł St. Szczutowskiego o Afgani­
stanie p. t. ,,Próg łndyj"; dokończenie noweli
Z. Reutt-Witkowskiej p. t. ,,Lija, zły pies";
Antoniego Langego ,,Tajemnica mowy ludz­
kiej". Wacława Husarskiego ,,Z wystaw war­
szawskich"; Z. Gr. Z literatury angielskiej,
oraz bardzo obfity dział aktualny.

Nr. 14 ,,Tygodnika Ilustrowanego" ze wzglę­
du na zastosowanie nowych metod fotograficz­
nych w dziale ilustracyjnym,- fest wyjąfkowó .

ciekawy i zasługuję na specjalną uwagę.

—

,,Co każdy obywatel o obronie przeciw-
gazowej wiedzieć powinien?" - broszura

wydana nakładem Poznańskiego Oddziału
Towarzystwa Obrony Przeciwgazowej, auto­
rem której jest p. Adam Kiciński, ukazała

się na półkach księgarskich. Czytelnik znaj­
dzie w niej wszystko, a szczególnie pozna
niebezpieczeństwo grożące nam w zastoso­
waniu podczas wojny gazów trojących. O -

bowiązkiem przeto naszym jest zapoznać
się z tym środkiem walki i wszyscy bez

względu na jakość przekonań i poglądów
powinniśmy skupić się w Tow. Obr. Przeciw­
gazowej, które wtedy jedynie osiągnie swój
cel, gdy wszy;scy świadomi obywatele będą
jego członkami. Broszurka ta zapozna każ­
dego z całoksztatłem sposobów walki i obro­
ny gazowe; i dlatego powinna, się znaleźć
w każdym domu polskim.

Poradnik dla radioamatorów.

Na półkach księgarskich ukazał się ,,Po­
radnik dla Radioamatorów" wydany przez
Ajencję Wschodnią w Warszawie. Książka
ta opracowana przez wybitnych pionierów
polskiej radjofonji mjr. inż. K . Krulisza, kpt.
inż. Groszkowskiego, inż. B. Porębskiego,
Woyny, Ziembińskiego i in. przynosi szereg
ciekawych artykułów i odda niewątpliwie
duże przysługi propagandzie radja.

Cel książki i poziom jej jest tak obmy­
ślany, by mogła stać się podręcznikiem dla

wszystkich niefachowców, a więc nawet ta­
kich, których wiadomości techniczne sąrini-
ńimalne.

,,Poradnik dla Radioamatorów" jest do

nabycia w księgarni I. Idzikowskiego w ce­
nie zł. 5 i zł. 3.50.

lok zatola 1888.

Przy zakupie pro­
simy zważać

na znaki ochronne.

WspIeraleiB przemysł krajowy!
Odpierajcie zachwalane przeciw grypie wyroby zagraniczne

a żądajcie
KONIAKI - WINIAKI - WYPALANKI

B. Kasprowicza z Gniezna
Bachmat wyp.

- ,,Medocena” winiak - Polski Koniak 3 i 5 gwiazd.
,,Record" - ,,Delicieuz" - ,,Connaisseur" - Soplica
Wypalanka mieszana 3 gwiazdy - Czardasz - Śliwowica

2751)



Nr. 83.
,,DZIENNIK BYDGOSKI” niedziela, dnia 10 kwietnia 1927 r, Str. 11.

Z Algieru do Kapstadu (Capetown),
13.000 km. pieszo przez Afrykę.

Śmiała jswflFóż dwóch Bnlodigch Folaków.
(Korespondenta własna dla ,,Dziennika Bydgoskiego”).
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Nasi podróżnicy pokonuję trudności
ze strony władz. — Ruszają w po­
dróż. — Polak na roli afrykańskiej.—

Le Kreider (Algerja), w grudniu 1926.

W środkowej części północnej A-

fryki pomiędzy Maroko a Tunisem

rozciąga się w bogate stepy zasobna

wyżyna, zamknięta od północy łań­
cuchem gór Tell, biegnącym wzdłuż
wybrzeża morza Śródziemnego, a z

południa opasana przez Wielki A-
tlas. Wyżyna ta, to dzisiejsza kolo­
nja francuska, Algierja, Historją jej
sięga czasów upadku Kartaginy —

opanowanej w roku 140 przed Chry­
stusem przez państwo rzymskie.

Miasto Algier zbudowane zostało |

przez Arabów w roku 935, których
panowanie nad Algi erją datują na­
stępne dwa stulecia, W szesnastym
wieku, po zdobyciu jej przez turec­
kich korsarzy, wcieloną została do

państwa, otomańskiego, a władzę
nad nią sprawowali jeden z Baszów
i wybierany przez Jańczarów Dej.

W roku 1710, za czasów panowa­
nia Deja Baba Ali, utworzono z Al-

gierji republikę wojskową. Później
następuje długi okres bezskutecz­
nych walk pomiędzy korsarzami al-

gieryjskimi i Anglikami, aż naresz­
cie w r. 1830 Algierję zajął generał
francuski Bourmont. Nie wszystkie
jednak szczepy odrazu się poddały.
Staczano z niemi nieraz jeszcze j
krwaw’e boje, które zlikwidowano (
dopiero w r. 1847 po wzięciu do nie-;
woli ich wodza, a śmiertelnego wro-!
ga Francji, Abd el Kadera i odtąd po- J

cząwszy, Algierja tworzy nierozer- j
walną część Francji. s

Dzisiejsza Algierja dzieli się Ma 3 ’

departamenty : Algióf; eóriśtąntynę 11
Oran, oraz cz tery tery torja połud-1
niowe: Ain Sefra, Touggourt, Ghar-!

daia i Oazy Sahary z generał guber­
natorem na czele. Obszar jej wynosi
575.289 kw. km. Liczba mieszkań­
ców wynosi 5,805.000 i składa się z

plemion arabskich i maurytańskich
z domieszkę krwi berberskiej i ży­
dowskiej. Europejczycy jako rasa

panująca, stanowię zaledwie 30 proc,
ogólnej liczby. Skupiają się oni prze­
ważnie po większych miastach i zaj­
mują stanowiska rządowe; również
spoczywa w ich rękach handel i
ciężki przemysł.

Znamiennym jest podział Euro­
pejczyków na trzy wielkie obozy na­
rodowościowe. Wschodnią Algierję
zamieszkują przeważnie Włosi, środ­
kową Francuzi, a departament Oran
Hiszpanie. Sądzić by można, że nie

jest to zwykły zbieg okoliczności —

lecz tylko z góry obmyślany plan
na przyszłość. Bo jest wiadomem, że

Włochy roszczą sobie pretensje do
Tunisu, a Hiszpanja znów spoziera
pożądliwie ku zachodnim granicom
Oranu. Aczkolwiek sprawa ta nie­
zupełnie jeszcze dojrzała — to je­
dnak mówi się już o tem głośno i
możliwość kofliktu pomiędzy zain-
tęresowanemi państwami nie jest w

przyszłości wykluczoną.

Algierja w promieniu 100—150
km. wzdłuż wybrzeża przypomina
cokolwiek Europę; część ta możliwa

jest dla każdego człowieka, wycho­
wanego wśród nowoczesnej kultury
i cywilizacji. Niegdyś bezużyteczne i

dżunglami pokryte pola, po częścio­
wem wykarczowaniu i oczyszczeniu
z kamienia, tworzą dziś możliwą do

uprawy glebę, z której w odstępach
wyrastają fermy, wioski i miastecz-1

ka, wrące tętnem życia. Dawniejsze
’

pisty, czyli ścieżki karawanowe po- ;
krywają bite góśęińce, po których !

z hukiem przebiegają samochody, —!

skazujące na zagładę niezbędnego
dotąd wielbłąda i osła. Naogół je­
dnak sieć dróg nie jest jeszcze nale­
życie rozwinięta, nie nadą,ża potrze­
bom wzrastającego ruchu. Gorzej
przedstawia się kolej żelazna, której
Aio-ierja posiada zaledwie cztery
większe linje (3.986 km.) i to: Tu-
nis-Maroko, łącząca wszystkie trzy
departamenty, Constantynę — Toug-
gourt i Algier—Djelfa, utrzymujące
kontakt z terytorjami południowemi
i ostatia Oran—Colomb Bechar —

docierająca w piaski Sahary. Nie­
domagania te przypisać można nie­
równym terenom, brakom odpowie­
dnich funduszów, a po części także
brakiem zainteresowania kompeten­
tnych władz.

Podróżowanie po Afryce nie jest
łatwem, nie zalicza się do przyjem­
ności, jakie wynosimy z wycieczek
po krajach europejskich. Tu trzeba

zapomnieć o wygodzie cielesnej i

potrzebach duchowych i być przy­
gotowanym na różne niespodzianki.
Zimna krew, odwaga i cierpliwość
do skonania, oto przymioty, potrze­
bne dla podróżnika, przybywającego
tu,z Europy. A ile trudności i prze­
szkód odczuwa się już na wstępie od
władz cywilnych, - które każdego
przybysza uważają za szpiega, lub

burzyciela porządku publicznego, —

władze wojskowe znów widzą w nim
dezertera z legji cudzoziemskiej, a

krajowiec zacina zęby — bo znów o

jednego z ,,białych djabłów" więcej,
przychodzących wydrzeć mu ostatnią
odrobinę wolności.

Również i my, przybywszy do Al­
gieru, z trudem pokonaliśmy różne

przeszkody, szczególnie w uz,yska­
niu zezwolenia na noszenie broni -t -

ńiezbędnęj dla każdego podróżnika
po Afryce. Uzyskanie tego zawdzię-

czarny p. Konsulowi, a szczególnie
p. Godziszewskiemu, prezesowi Sto­
warzyszenia ,,Dom Polski”, który
czynił wszelkie możliwe starania, u-

wieńczone w końcu pomyślnym re­
zultatem. Udzielone nam przez wła­
dze francuskie zezwolenie upoważ­
nia do noszenia dwóch fuzyj i tyleż
rewolwerów.

Wypoczęci, silni na duchu i ufając
własnym siłom, ruszyliśmy dnia 1

grudnia z. r . w właściwą naszą po­
dróż, opuszczając ze wschodem słoń­
ca mury Algieru. Zaraz na wstępie
pow’itał nas wyjątkowy gość Afryki
— deszcz, i to bardzo silny, zmusza­
jący nas do jednodniowego postoju
w Boufarik, oddalonego o 35 km. od

Algieru. Nie koniec jednak na tem,
bo oto w dniu 4 grudnia w drodze
z Blidy do Medeji spotkała nas na

stoku Atlasu de Blida zawierucha
śnieżna, wywołująca popłoch wśród
tamtejszych mieszkańców. Natura

jednak, jakby chcąc stawić nas

na próbę, spłatała nam dnia następ­
nego jeszcze gorszego figla, zsyłając
niezwykle gęstą mgłę, że oko

wykol. Błądząc po wertepach gór­
skich, dotarliśmy do wioski Lodi, któ­
rą, nawiasem mówiąc, możnaby na­
zwać prawdziwym ,,lodem”, bo tem­
peratura spadła poniżej zera, war­
stwa śniegu powiększyła się na 35
ctm., a zimno poczęło nam docierać
do szpiku kości.

Tak ostre wystąpienia zimy zda­
rzają się jednak w wyjątkowych la­
tach i zazwyczaj mijają prędko. W

parę dni później w drodze przez Pont
de Caid i Teniet el Had, powietrze
stopniowo wypogadzało się, a w dniu
zbliżenia się do Bourbaki zapanowa­
ło miłe ciepło.

(Ciąg dalszy nastąpi)

donosi:
Szanowna Redakcjo! Z Dziadkiem

jest szius. Wyrzucił mnie z Belwederu
na zbity pysk. A Szanowna Redakcja
ani nie uwierzy, dlaczego. Wszystkiemu
winne moje dobre serce i moja nie­
zmierna bystrość polityczna. Bo nie-

H dobrze jest, gdy mąż stanu bywa, jak ja
na ten przykład, zbyt przewidujący.
Wtedy inni współdziałacze nie rozu­
mieją go i powstają konflikty, a z kon­
fliktów katastrofy.

Aby zaś Szanowna Redakcja nie my-
ślała sobie, że Jacek wyleciał z Belwe­
deru za jakie paskustwo z cygarami,
albo wedle tego, że się dobrałem do
Dziadka bibljoteki spirytusowej, więc

opowiem przebieg całego przesilenia
jak najwierniej, na nikogo winy nie

zwalając, jak tylko na te wyższe moce,
które w dziejach narodu odgrywają
nieraz tak tragiczną rolę.

Otóż od tygodnia skrobał się Dziadek

po makówie i parę razy mówił do
mnie:

i - Święta nadchodzą, trzeba dla mo-

I ich ministrów jakiś podarunek obmy-
śleć, a dalibóg niewiem, coby im dać,

I Święcone już ta oni sami sobie spra-
i wią, ale może nie zawadziłoby, dać im
I do święconego po bańce oliwy, bo to
i drogi kordiał, a do wielkanocnego sto-

ś łu koniecznie potrzebny.
— Dziadziu — mówię — niech Bóg

broni z podobnym prezentem. Naród
| gotów to tak zrozumieć, że Twoi mini-

strowie nie mają oleju w głowie i do­
piero Twoim ,,Ersatzem" ratować się
muszą. Zresztą oni sami obraziliby się
o coś podobnego. Składkowski pierwszy
aeroplanem podałby się do dymisji.
Chcesz się, Dziadku, tanio wymigać z

tej wielkanocnej potrzeby, to daj pipę
(niby 5 zł) a ja już dla Twego całego
gabinetu jakiś stosow’ny upominek na-

rychtuję.
Ucieszył się Dziadek, że tak się sia­

nem z ekspensu wykręci, dał mi rulon

pięciogroszówek, a ja też zaraz podyr­
dałem do hal targowych na Pradze, a

jako jest 15 ministrów’ w gabinecie, tak

kupiłem też 2 mendle świeżych, tęgich
jaj, że to jest całkiem pasowny na świę­
ta prezent, przyniosłem je ostrożnie do
Belwederu, ugotowałem na twardo, a

potem podaję je Dziadkow’i i mówię:
— Dziadziu, rozdziel to między Two­

ich ministrów...

Niedokończyłem jednak, bo Dziadek

spojrzał na mnie jak wilk na ba,rana,
z pod jego krzaczastych brwi wystrze­
liły dw’a pierony, a potem poczułem
coś na gębie, że mi wszystkie gwiazdy
zamigotały w ślepiach.

— Ha, skurczybyku! - krzyknął
Dziadek — toś mówił, że o bańkę oleju
moi ministrowie się obrażą, a o coś

takiego nie? Ty kulfonie paskudny,
kryzys chcesz w’ywołać i gabinet oba­
lić, który ja z takim trudem zlepiłem!

Chcesz, aby mi ministrowie okoniem
stawali ?

Won zdrajco! sprzedawczyku! maso­
nie! kukło piekielna! Ja od dawna po­
dejrzewał, że ciebie tu Dmowski na.

słał ałbo jaki inny wynarodowiec, ino
maskow’ałeś się chytrze, patrjotę robi­
łeś a dół endecki kopałeś podemną!
Hej, Wieniawa! Wylać tego Judasza za

bramę i niech mi się więcej nie poka­
zuje na oczy!

Pułkow’nik Wieniawa, jako że jest
starszy rangą odemnie, porwał mnie za

kark i wyćpił z Belwederu.
Tak zakończyło się to przesilenie,

które chwilowo zmiotło mnie z areny

politycznej. Myli się jednak Dziadek,
jeżeli sądzi, że zrobił ze mnie politycz­
nego nieboszczyka. Na święta wielka­
nocne wybieram się odpocząć do Byd­
goszczy. Co będę dalej robił, niewiem

jeszcze. Może zasiądę do napisania
moich pamiętników, a i tak może być,
że się przeorjentuję i w’yszukam sobie

nowy warsztat owocnej pracy dla Oj­
czyzny.

Przygotowania do Wielkanocy w Belwederze.

Furdyga: Dziadziu, rozdaj to między Twoich ministrów!
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Wzmianka w ,,Dzienniku Bydgoskim" Nr.
75 z dnia 1 kwietnia 1927 r., dotycząca po-
pełnienia kradzieży przez Badzińskiego w Na­
kle, na szkodę hotelu Wielkopolskiego, do wy­
sokości 200 zl., jest mylna, albowiem, jak
stwierdzono na policji w Nakle, podanie to

dotyczy niejakiego Franciszka Mikietyóskiego,
więc nie tyczy ani mojej osoby, ani członków

mojej rodziny ,,Badzińskich", Niesłusznie

więc atakowano godność mego i moich przod­
ków nazwiska, dotychczas nie poszlakowane-
go. Dalej stwierdziłem urzędownie u władz

miarodajnych, że ogłoszenie to również nie

dotycz:y moich dwóch synów, albowiem każdy
z nich był i jest na stałem stanowisku bez

przerwy.
Adam Będziński

emerytów, nauczyciel w Nak!c.

NAKŁO. Ponieważ termin bieżącego
jarmarku w Nakle przypada w dniu 15. 4

t. j. w Wielki Piątek, poczyniono starania

u p. wojewody o wyznaczenie innego ter­
minu. Wczoraj otrzymano wiadomość, że

p. wojewoda zgadza się na termin 12; 4.

A więc jarmark w Nakle odbędzie się nie

w piątek, 15 bm. a tylko we wtorek, 12 bm.

Strzelno.
Nowy ks. wikary. Miejsce wikarego w

tut. parafji po ks. Kaczmarkiewiczu objął ks,
Wasiela Franciszek z Taczanowa.

Występ szkoły wydziałowej. W sali p.
Grześkowiaka urządziła tut. szkoła wydz. poo
przewodnictwem nauczycieli tejże szkoły, z

sprężystera kierownikiem p. Zyskawą na

czele, przedstawienie. Odegrano udatnie pięk­
ną baśń p. t . ,,Serce matki" czyli ,,Tomcio
Paluch" Zbierzchowskiego. Występowali ucz­
niowie szkoły. Publiczność dopisała. Z wystę­
pu uzyskano ładną sumę czystego dochodu,
który przeznacza się na bibljotekę uczniów-
ską.

Pożar w Sławsku Do!nem. W ub. sobotę
w nocy wybuchł pożar w Sławsku Dolnem, u

gospodarza Balcerzaka. Pastwą płomieni pa­
d!y stodoła, szopa, powozy, koniczyna, słoma,
wóz z amoniakiem i drzewo,

Zmiana dzteTŻawcy. Hotel przy wylocie u-

}ićy św. Ducha, własność spadkobierców Pa-

!ędzkich, dzierżawiony dotychczas przez p.
Bronisława Kowalskiego, objął p. Boruszkie-

wicz z Gniezna. Nowemu dzierżawcy ,,Szczęść
Boże" w pracy.

Wizytacja parafji. Pod koniec bież- mieś,
wizytować będzie parafję naszą J, E. ks. Pry­
mas dr. Hlond. Z okazji pobytu dostojnego
gościa odbędzie się posiedzenie Ligi Kato!.

Z klubo kręglarzy. Tut. Klub kręglarzy
przystępuje łącznie z p. Piątkowskim do wybu­
dowania kręgielni w ,,Parku Miejskim".

Zo5bk.

Zarząd koła Chrzęść. Dem. zwołał w ub.

tygodniu w sali p. Sinieckiego, wielki wiec,
na który przybyło około 400 uczestników z

wszystkich sfer społeczeństwa. Wiec zagai!
prezes koła p. Rychłowski.

W obszernym referacie, omówił p. poseł
Nowicki aktualne zagadnienia Pomorza i ko­
nieczność utrzymania dła Połski wolnego do­
stępu do morza, poczem poświęcił p. poseł
kilka słów wewnętrznej polityce. W końcu

poruszył referent kwest)ę bezrobocia, twier­
dząc, że w Polsce jest więcej pracy niż bez­
robotnych.

Gorące oklaski były dowodem uznania i

podziękowaniem dla p. posła Nowickiego. W’

dyskusji zabierali głos pp. Boberski i Wyso-
czański.

O historją powstania wielkopolskiego. W
ub. środę odbyło się w starostwie zebranie

konstytucyjne Koła dla badań historji powsta­
nia Wlkp. 1918-19, na terenie pow. żnińskiego.
Na zaproszenie p. starosty Szczerbińskiego ze­
brało się około 30 osób. Zebranie zagaił st.

sekretarz powiat p Walendowski. Następnie
zabrał głos p. kapt. Fenrych, referent historji
przy D. O . K . VII, który zreferował całokształt

pracy Centr. Komitetu dia badań historji po­
wstania wielkopolsk. oraz mówił o sposobach
zbierania materjału.

Na prezesa koła żnińskiego wybrano p.
starostę Szczerbińskiego. zast. prezesa p, rad­
cę Tucholkę z Marcinkowa Dolnego, na se­
kretarza p. Walendowskiego, na skarbnika p.
Smorowskiego, na radnych wybrano z poszcze­
gólnych miasteczek i obwodów po kilka wy­
bitniejszych osób.

Pod koniec zebrania mówił ks, prób. Kry-
zan z Cerebnicy o konieczności nauki historji.

Wielki pożar pod Kotom!erzem.
Ma majątku Karolewo spłonęła doszczętnie duża świniarnia.

W ub. czwartek o godz. 9 wiecz. wy­
buchł, z przyczyn dotychczas niewyjaśnio­
nych, pożar w świniami majątku Karolewo,
własności, p pułk. Józefa Szyrnana. Mimo

usilnych zabiegów kilku straży pożarnych
świniarnia jak i przyległy kurnik spłonęły
doszczętnie. Zdołano jedynie uchronić re­
sztę zabudowań. Pastwą płomieni pad!a
pozatem wielka iłość kur oraz kilku tucz­
ników.

wysoce znamiennym jest fakt, że dc

umiejscowienia ognia przyczyniły się głó­
wnie straże pożarne z okolicy: z Kotomie-
rza i Wudzynia, podczas gdy miejscowi ro-

bobotnicy mniej dokładali starań... W akcji
ratunkowej oznaczyli się gorliwością szcze­
gólnie pp. Stanisław Wolski z Wudzynia,
urzędnik gosp Fiutak z Kotomierza i se­
kretarz powiatowy Wielkop. Tow. Kółek
Roin. Władysław Perlik z Bydgoszczy. Po­
żar trwał około 4 godziny.

Z SitiawreeSwwio,
Wystawę lotniczą zwiedziło około 3 tys.

osób. Wystawa jest zaopatrzoną w olbrzymich
rozmiarów aparat radiowy, który doskonale
funkcjonuje.

Wszelkie składy mogą być otwarte w nie­
dzielę, dnia 10 bm. od godz. 1 do 6 wiecz. Za­
trudnienie w tymże czasie personelu kupiec­
kiego oraz robotników jest dozwolone.

Walne zebranie ,,Zagrody", spółdzielni
mieszkaniowej, odbędzie się dnia 26 bm. o go­
dzinie 8-ej wieczór, w salce hotelu Basta. Na

porządku obrad m. in sprawozdanie zarządu
i wybór 4 członków rady nadzorczej. Ra­
chunki wyłożone są u p, Romana Ołkiewicza
w Inowrocławiu, przy ulicy Aleje Sienkiewi­
cza nr. 7,

Na jarmarku, który się odbył w ub. środę,
spędzono 136 sztuk krów, z czego sprzedano
92. Koni spędzono około 300, sprzedano zaś
około 100 sztuk, cena przeciętna: 400 do 500
zł,, za lepsze konie płacono do 1000 zł.

Powszechne wykłady uniwersyteckie w

Inowrocławiu. W niedzielę, dnia 10 bm. wy­
głosi odczyt na temat ,,Promieniotwórczość
materji" p. prof. Kwiek. Odczyt będzie ilu­
strowany przeźroczami i pokazami, a odbędzie
się w sali gimnazjum męskiego o godz. 6-ej
wieczór.

Niebezpiecznie pokąsana przez psa została
ub. Sriady na podwórzu "śeniińary}nem10-iethia
Barbara Markiewiczówna. Dziewpzyąkę. ,. od­
wieziono do lekarza.

Miejscowa fabryka cygar monopolowych
ma być w najbliższych dniach zamknięta. Ro­
botnicy otrzymali już wypowiedzenie. Zlikwi­
dowana zostanie ona na skutek uwięzienia

dyrektora K., który dopuścił się przestępstwa
przeciw par. 175.

Nadzwyczajne zebranie Towarz. śpiewu
,,Dźwięk" odbyło się w ub. wtorek w hotelu
Basta. Rozpatrywano zatarg powstały wsku­
tek ustąpienia kilku członków zarządu, a

szczególnie dyrygenta p. Stysia, którego po­
nadto zwolniono z kierownictwa chóru koś­
cielnego przy kościele Serca Jezusowego. Po

uzgodnieniu stanowiska co do wyboru nowego
dyrygenta, omawiano również sprawę nagłego
wniosku, wyrażającego wotum nieufności za­
rządowi, który jednakże był skierowany g’.ów­
nie przeciw p. Wyborskiemu, wiceprezesowi.
W czasie ostrej polemiki opuści} ks. radca

Kubski, prezes towarzystwa, zebranie, co wy­
wołało ogólną konsternację Po podjęciu dal­
szych obrad, wybrano nowy zarząd, oprócz
prezesa, które to stanowisko zarezerwowano

ks. radcy i dziekanowi Kubskiemu.
Katastrofa samochodowa wydarzyła się w

ub. środę na drodze Mątwy — Kruszą Ducho­
wna. Katastrofę spow-odował nowoangażo-
wany i egzaminowany szofer, niej. Stanisław
Pompkiewicz, prowadzący samochód firmy
Bracia Radeccy, fabryka wódek i likierów.

Współwłaściciel tej firmy, p. Teodor Orłow­
ski, chcąc zbadać kwalifikacje szofera, wyje­
chał z nim autem ,,Minerwą" w stronę Mątew.
Na skręcie szosy, obok zakładów ,,Solvay” w

Mątw’.ach,; /Szofer,.. jądąc-szybkością’-;;15 k!pi,,:
wjechał samochodem na przydrożne drzeWo(
przyczem p. Orłowski uderzył twarzą o szy­
bę: kalecząc się poważnie. Szofer żadnych
obrażeń nie odniósł, jednakże auto zostało Zu­
pełnie zniszczone. Po kilku minutach przyje­
chał autobus firmy ,,So!vay”, którym nieszczę­
śliwych pasażerów zowiózł do domu.

Jak ,,Dziennik Kujawski"
urabia opinię publiczną?

Od Komitetu obywatelskiego m. Ino­
wrocławia otrzymujemy następujące u-

wagi:
W nr. 71 ,,Dzień. Kuj.” pojawiła się

odezwa p. t. Stanowisko obywatelstwa
m. Inowrocławia podpisana przez 42 o-

sób, która biorcę w obronę Magistrat
inowrocławski przeciwstawia się wie­
cowi obywatelskiemu, który się odbył
w sprawie zabagnionej gospodarki m.

Inowrocławia.
Na wstępie mała uwaga; — kto ma

większe prawo przemawiać imieniem
mieszkańców Inowrocławia, czy 3000-ny
wiec publiczny, czy 42-ch ludzi podpi­
sanych pod rezolucją? Kto upoważnił
,,Dz. Kuj.” do przemawiania imieniem

ogółu. Tych 42 łudzi to trochę za mało!!
Sam koniec owej odezwy, wyrażają­

cej hołd p. prezydentowi to haczyk na

w’ędkę, na którą, się miały złapać gru­
be ryby inowrocławskie. Tak też się
stało. Z tych 42 poważanych osobistości
nawet 10-ciu nie było na wiecu, a mimo

tego zaświadczyło 42 świadków, że na

wiecu ,,padały kalumnje najohydniej­
sze na wszystkich bez wyjątku człon­
ków Magistratu". Gdyby sprawa oparła
się o sąd, to z tych 42 Judzi napewno 30

musiałoby odpowiedzieć, że na wiecu
nie byli i nic nie wiedzę co się tam
działo. A jednak podpisami swemi
stwierdzili wierutny fałsz podsunięty
im przez ,,Dziennik Kujawski”. Wiado­
mo bowiem, że śmietanka miasteczko­
wa nie uczęszcza na wiece publiczne,
nie chcąc się pospilitowaó.

Co lepsze, na sali na wiecu nie było
reprezentanta Dzień. Kuj., bo wzywany
reprezentant tego dziennika się nie z’a.
wił. Nie przeszkadza to jednak ,,Dz.

Kuj.” pisać sążnistych artykułów o

przebiegu wiecu. ,,Dzień. Kuj.” z równą
dokładnością pisze. o tem, co Pan Wo­
jewoda mówił do delegacji Zjednocze­
nia Obywatelskiego, chociaż tam nie

był. (Już to niema, jak bujna fantazja).
Ale najparadniejszy jest p. Sylwester

P.aflik, obwodowy mistrz kominiarski,
który był przewodniczącym wiecu, a

który z urzędu czuwać musiał nad tem,
aby nie rzucano na nikogo kalumnji na

wiecu, i ten się podpisał na rezolucji,
choć gdyby go zaprzysiężono w sądzie
musiałby zeznać zgodnie z prawdą, że

kalumnji na wiecu tym nie rzucano

wcale.
Tak się urabia opinję publiczną w

Inowrocławiu pod egidą ,,Dzień. Kuj.”
Prosty chłop, jakiekolwiek ma wady

— to jednak ma tę jedną zaletę, że się
długo namyśla zanim coś podpisze, -

natomiast inteligencja szafuje podpisa­
mi na prawo i lewo na ,rezolucjach, o-

dezwach, protestach itd. nie zastana­
wiając się nad tem. co podpisuje.

,,Dzień. Kuj.” wie o tem dobrze i z

tego korzystał. A w jakim celu? O tem

mówi końcowy ustęp jego artykułu:
,,Jestto zaświadczenie, że pismo nasze

zajęło wobec działalności Komitetu Zje­
dnoczenia Obywatelskiego stanowisko
słuszne i uczciwe”!!!

Snąć ,,D?. Kuj. w swą słuszność i ucz­
ciwość piebardzo wierzy, kiedy dla jej
wykazania potrzebuje świadków.

Radzimy Dzień. Kuj. zebrać takich

podpisów więcej w Bydgoszczy i Pozna
niu, a będą one miały taką samą war­
tość, jak i te zebrane w Inowrocławiu
bo również tamci fak i ci w Inowrocła
wiu na wiecu nie byli.

LESZNO. (Kościotrup przy więzieniu).
Przy przebudowie wię?ienia znaleziono w

ziemi kości ludzkie. Śledztwo ustali po­
chodzenie szkieletu tego. Po mieście krą­
żą wieści, jakoby w więzieniu za, czasów
niemieckich rozegrała się tajemnicza tra-

gedją, której widoczne znaki pozostały w

odkopanym szkielecie.

OSIECZNA. (Rzadka uroczystość). W
Osiecznie koło Leszna Objęli OO. Francisz­
kanie, wygnani przed przeszło 50 łaty przez
Prusaków, z powrotem swój klasztor. Uro­
czyste wprowadzenie ich odbyło się w ub.

niedzielę przy współudziale przedstawicieli
władz i towarzystw nadzwyczaj solennie.

Z PoETtania.
Długi miasta Poznania wynosiły w dniu 3t

marca 13,236 tys. zł., są więc stosunkowo nie­
zbyt wielkie. W czasie wojny światowej np.
obciążenie miasta wyrażało się w sumie 8 mi-

ljonów marek w złocic,

Zaręczał się i zaciągał pożyczki. Policja
przyaresztowała w Rokietnicy 38-letniego Wa­
lentego Woźniaka z .Małego Psarskiego, pow.
Szamotuły, żonatego, ojca dwojga dzieci, któ­
ry, zamiast pracować, jeździł po wsiach, gdzie
zawiązywał znajomości, zaręczał się i zaciągał
pożyczki. Po dziś dzień nie zdołano stwier­
dzić dokładnej liczby ,,narzeczonych" Woźnia­
ka, jak również nie ustalono ogólnej sumy za­
ciągniętych pożyczek.

Prokurator na lawie oskarżonych. Podpro­
kurator sądu powiatowego Stanisław Szymań­
ski został oskarżony o nadużycie władzy. W

wyniku dochodzeń zawieszono go w urzędowa­
niu i postawiono w stan oskarżenia. Rozpra­
wę jednak odroczono, celem zbadania stanu u-

mysłowego oskarżonego.

Z POMORZA.

BRODNICA. (Dziecko zginęło w płomie­
niach). Wobec braku dozoru 4 letnia córka

niej. Tokarskiej zbliżyła się za,nadto do pie­
ca, od którego zapaliła się sukienka Matka

po powrocie, zastałą dziecko swoje już zu­
pełnie zwęglone. Drugie dziecko tjrmcza-

oi b)!ckic yłd śniier?i wskinek/iMusze-
hia się dymem- ? "

OSIE. (Z życia ,,Sokoła"). Odbył się tu

wiec sokoli. Zagaił go prezes Tretkowski.
Przemawiał referent Bernard Żmudziński
z B} dgoszczy, mówiąc o zadaniach i celach
sokolstwa. Przed zamknięciem wiecu za­
pisało się 16 nowych członków.

CZERSK. (Wybryki łobuzów). W ub.
niedzielę zatrzymało dwóch młodzieńców
pociąg Tczew-Chojnice przy pomocy ha­
mulca, poczem uciekli. Uczynili to, aby
mieć bliżej do wiotki Nieżorawa, do której
zamierzali się udać. Jednego z łobuzów
zdołał konduktor przychwycić. Lekkomy­
ślnych młokosów czeka duża kara.

KONARZYNY, pow. Chojnice. W ponie­
działek, dnia 11 bm. o godz. 7 wieczorem
w restauracji p. Cbirkowskiego wiec Ch. D.
Referent poseł Nowiki.

W. KONARZYNY, pow. Chojnice. W po-
poniedziałek, dnia 11 bm. o godz. 2 .30 po pot
odbędzie się w sali restauracji p. Chirkow-
skiego nadzwyczajne zebranie koła miej­
scowego ,,Stowarzyszenia Chrześc.-Nar. Na­
uczycielstwa Szkół Powszech.”, na którem

wygłosi referat organizacyjny prezes okrę­
gowy poseł A. Nowicki z Grudziądza.

GNIEW. (Wszystko dla Gdańska). Po­
wiatowy Komitet Polskiej Macierzy Szkol­
nej w Gdańsku, kończąc tydzień zbiórki,
który dotąd przyniósł razem 250,11 zł, urzą­
dza w niedzielę, dnia 10 bm. w sali Hotelu

Centralnego uroczysty wieczór. Na program
złożą się: koncert orkiestry wojskowej, od­
czyt, deklamacje, występy chóru męskiego
,,Kociewiak" oraz przedstawienie amator­
skie p. i- ,,Pan Pegaziński" wj konane przez
członków Tow. Młodzieży Kat.

Należy zaznaczyć, że do ofiarnej, trudnej
pracy stanęło szczególnie nauczycielstwo,
m. in. ze sfer urzędniczych pp Ćwiklińska,
Ieokadja Kamińska, Melanja Kurowska,
Napiątkówna, Czajka Franciszek, Muraw­
ski, Pónczek Bonifacy i Stefaniak.

Ón^meI
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Piosimy się pyiać o nasze ja}ka wielkanocne.
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O dodatek kresowy.
Mimo zapowiedzi rządu o wszczęciu jak­

!!a(energiczniejszej walki z drożyzną, ta ostat­
nia coraz bardziej się wzmaga, a wobec nie-

podwyższenia w miarę jej wzrostu naszych i
tak g!odowych poborów, nie wystarczają one

obecnie na wyżywienie urzędnika nie tylko
żonatego, a!e nawet już samotnego, Urzędni­
kowi w Polsce nie by!o dotąd nigdy dobrze.
Obecne jednak położenie olbrzymiej masy u-

rzędników jest naprawdę tego rodzaju, że bez

przesady nazwać można je obrazem nędzy.
Ostatnie zestawienie urzędu statystycznego

co do wzrostu kosztów utrzymania oraz droży­
zny wskazują, że drożyzna w czasie od sierp­
nia do grudnia 1926 r. wzrosła o 12 proc,,
czyli, że o tyle zmniejszyły się nasze już i tak

szczupłe pobory. Tymczasem jest to tylko ze­
stawienie urzędu statystycznego, wiemy jed­
nak, że w rzeczywistości drożyzna ta wzrosła
znacznie w?ięcej.

Rząd przy każdej sposobności zetknięcia
się z urzędnikiem wskazuje na puste kasy
skarbowe, na niebezpieczeństwo wywrócenia
równowagi budżetowej, a nie chce widzieć pu­
stek w kieszeniach urzędniczych, ani nie chce

słyszeć już nie o braku równowagi, ale o

saltomortale domowych budżetów urzędni­
czych. Podobnie i ogół obywateli nie zdaje
sobie wprost sprawy ż apłakanych warunków

materjalnych, w jakich znajduje się większość
urzędników. Dla zilustrowania faktycznego
stanu rzeczy podajemy pobory urzędnika w

VIII stopniu służbowym, które wynoszą wraz

z dodatkiem na mieszkanie i 10 proc, podwyż­
ką 340 zł, 50 gr, wraz z dodatkiem ekonomicz­
nym dia trzech członków rodziny,

Według zaś obliczeń komisji statystycznej,
koszta utrzymania rodziny pracowniczej zło­
żonej z 4 osób wynoszą dziś złotych 365,60
miesięcznie. Ponieważ zaś obecne pobory u-

rzędnika w VIII st. sk, pobierającego dodatek

ekonomiczny na 3-ch członków rodziny wy­
noszą wraz z dodatkiem mieszkaniowym i 10

proc, podwyżką brutto, t. j . bez potrąceń na

emeryturę i podatek dochodowy kwotę 340,50
zł,, okazuje się, że nawet pobory tego urzęd­
nika nie wysterczają na utrzymanie rodziny,
na utrzymanie obliczone według norm dla ro­
dziny robotniczej, Cóż dopiero mówić o Iegjo-
tue większych od niego nędzarzy, pobierają­
cych uposażenie według IX, X, XI lub XII

st, sł. Cóż mówić o sporym zastępie urzędni­
ków XII st. sł- pobierających z rodziną 224,78
zł,, zetem zaledwie 60 proc, ustalonego wyżej
minimum egzystencji.

Twardej rzeczywistości należy śmiało spoj­
rzeć w oczy!

Równowaga budżetu państwowego przy
braku jakiejkolwiek równowagi w domowych
budżetach obywateli, wyklucza równowagę
stosunków w państwie. Olbrzymia większość
urzędników państwowych, pogrążając się co­
raz więcej w toni nędzy, zeszła między ostat­
nie szeregi proletariatu i ginie.

A rząd?
Opowiada głodnym o braku równowagi,

znajduje jednak pieniądze na wszystkie inne

cele, tylko nie na poprawę bytu urzędników,
stwierdza niemożność wyszukania środków na

sfinansowanie podwyżek, choć zdaje sobie

sprawę z katastrofalnego położenia pracow­
ników państwowych,

Urzędnicy państwowi tak w Warszawie

jak na kresach wschodnich i na Górnym Ś!ą-

sŁu pobierają specjalne dodatki 20-proc. Do
datku tego nie mogą dotąd u rządu doprosić
się urzędnicy pełniący służbę na Pomorzu

którzy drożyznę tę szczególnie latowa por.
dotkliwie odczuwają. Pamiętać bowiem trzeba
że województwo pomorskie, jako województwo
kresowo-pograniczne, otoczone z trzech stroa

ościennemi państwami, ogałacane jest prawie
ze wszystkich produktów żywnościowych, wy­
wożonych masowo w drodze legalnej do W.
M. Gdańska a nawet do Angiji, a nadto w

drodze nielegalnej do Prus Wschodnich i
do Niemiec.

Ceny produktów spożywczych stosują się
łu w województwie pomorskiemo ściśle do cen

W. M . Gdańska. Szczególniej potęguje się dro­
żyzna w letniej porze, przy napływie letników
na Hel, do Gdyni i innych miejscowości Pomo­
rza, a nadto W. M. Gdańska.

Te kilkadziesiątlysięczną rzeszę letników
musi oczywiście żywić prawie wyłącznie woj.
pomorskie, nic więc dziwnego, że artykuły
Spożywcze drożeją tv tym czasie znacznie - i

przewyższają ceny płacone w Warszawie i na

Kresach.

Słuszną więc rzeczą byłoby, by rząd tak­
że i urzędnikom pństwowysn pełniącym służ­
bę w kresowem województwie pomorskiem,
urzędnikom służącym mimo trudnych warun­
ków materjalnych wiernie Najjaśniejszej Rze­
czypospolitej, przyznał specjalny dodatek kre­
sowy.

Nadmiernych opłat drogowych
pobierać samorządom nie wolno.

Tak. orzekł wojewódzki sąd administracyjny.
Jedna z firm rn. Pucka otrzymała zamó­

wienie na zwózkę drzewa. Na przestrzeni
35 kilometrów dróg powiatowych, przewio­
zła firma ta w 1926 roku 649 metrów drze­
wa. Opierając się na tem, sejmik powiato­
wy wymierzył owe; firmie podatek za nad­
mierne zużycie dróg w wysokości 1073,50 zł.
Ponieważ kwota ta, bardzo zresztą wysoka,
była zdaniem firmy wymierzona niespra­
wiedliw’ie, przeto wniesiony został sprzeciw
do wojewódzkiego sądu administracyjnego
w Toruniu. Wojewódzki sąd administra­
cyjny zbadawszy sprawę w granicach
sprzeciwu, uchylił wymierzony podatek
drogowy’ jako nadmierny i stwierdził że

statut na podstawie którego wymierzony
został podatek jest sprzeczny z konstytucję
i z ustawami obowio,zującemi obecnie.

Trzy !ata więzienia za nadużycia
kaucyjne.

Na lawie oskarżonych Są,du Okręgo­
wego w Poznaniu zasiadł główny o-

skarżony St. Łukanowski oraz jego to­
warzysz Andrzej Chałupka. Podawali
się oni za współwłaścicieli jakiejś spół­
ki ,,Hurtowni Paązy" na Wildzie. Przy
pomocy ogłoszeń rozpoczęli werbować
nowych współpracowników, oczywiście
za złożeniem kaucji. Po rozmowie, w

której wychwalano nieistniejące ,,do­
chodowe przed.siębiorstwo", pobiera,no

od zainteresowanego po zawarciu umo­
wy odpowiednią, kaucję. Po odebraniu
większej liczby pieniędzy, przedsiębior­
czy oszuści znikli.

Dosięgła ich jednak ręka sprawiedli­
wości. Prokurator dr. Ostrowski wniósł
o ukaranie Łuka nowsk i ego trzyletniem
więzieniem, Trybunał, przychylając
się do wniosku, zasądził Łukanowskie-

go na 3 lata więzienia i 5. lat ustraty
praw obywatelskich.

Profesor Michał Siedlecki
o ża(ganiach Bydgoskiego Instytutu Naukowego.

Mądre wskazania głośnego uczonego.
W czwartek w’ieczorem wygłosił prof.

Michał Siedlecki z Krakowa bardzo cieka­
we słowa na posiedzeniu w bydgoskim od­
dziale- Tow. Przyrodników im. Kopernika.
Prof. Siedlecki, który od 1912 r. jest profe­
sorem zoologji: w uniwersytecie krakow­
skim, znany jest także szerszym kołom

czytelników ze swych prac, polaryzują­
cych wiedzę np. ,,jawa", ,,Na rafach kora­
lowych". W roczniku I-szym Kasy im Mia­
nowskiego ,,Nauka Polska" (1918 r.) -po­
mieszczony jest referat prof. Siedleckiego
o ówczesnym stanie studjów naukowych
zoologji w Polsce. Uwagi wy’głoszone na

wieczorze czwartkowym przez prof. Sied­
leckiego dały obraz bardzo wielkiego po­
stępu nauk zoologicznych w Polsce od 1918
roku. Jest to oczywiście zasługą własnej
państwowości, ho rzą.d polski zupełnie ina­
czej opiekuje się uczonym polskim, niż rzą,­
dy zaborcze, które za, nauczanie polskie ka­
rały więzieniem.

Należy ubolewać, że uczony’ tej miary,
a pon,adto pieszczący się mową polską z lu­
bością poety, nie mógł wygłosić swych u-

wag do wielkiej liczby słuchaczy, Mamy
klika gimnazjów, scminarjum nauczyciel­
skie, liczną rzeszę inteligencji urzędniczej
i zawodów wolnych w Bydgoszczy. Dla tych
wszystkich jest niemałą atrakcją zobaczyć
i usłyszeć jednego z najwybitniejszych
przyrodników polskich. Bytność prof. Sied­
leckiego w Bydgoszczy należało W’yzyskać

to przecież jedna z najgorętszych spraw,
dla których zwołuje się zjazdy, które; po­
święca się cały tom najświeższego rocznika
(VI-go) Nauki Polskiej.

Widocznie jednak pobyt prof. Siedlec­
kiego w Bydgoszczy miał inny cel. Odno­
siło się wrażenie, że głośny ”uczony przy­
był, aby odbyć, jeśli nie rekolekcje nauko­
we z praw’nikami Instytutu, to w. każdym
razie w celu przyjrzenia się Instytutowi sa­
memu od wewnątrz. ,,Jakież wspaniale za­
danie -- mówił prof. Siedlecki - mógłby
spełnić Instytut Naukowy w Bydgoszczy,
nie obarczony zadaniami pedagogicznemi".
W tych słowach nmógłbyw tkwi łagodna
krytyka.

Podniósł uczony referent kilka prac, któ
re w Bydgoszczy zostały dokonane, np. l)
Wpływ wody wiślanej na morze, 2) spra­
wa zanieczyszczenia wód w Bydgoszczy i 3}
prace nad łososiem. ^Dzięki Jakim pracom
nie potrzebajemy się wstyd ić przed zagra­
nicą" - mówił prof. Siedlecki. Jednakże
nie wystarcza to prof. Siedleckiemu. Byd­
goszcz powinna dać inicjatywę do nowych
badań, które powinny zainteresować cały
św’iat naukowy.

Nie w-ątpimy, że pobyt prof. Siedleckie­
go, który na każdym kroku podkreśla, aby
wydatki przez państwo polskie na naukę
rodzimą łożone były produktyw’nie obróco­
ne, wpłj nie także korzystnie na stosunki w

Wiadomości z Toronia
Nocny dyżur ma od dnia 9 do 15 bm, apte­

ka pod ,,Lwem", Rynek Nowomiejski.
TEATR MIEJSKI, W sobotę, dnia 9 bm.

operetka Falla ,,Rozwódka".
W niedzielę, dnia 10 bm. o godz. 3,30 popoł,

dramat Rostanda ,,Orlę",
W niedzielę, wieczorem operetka Fal!a

,,Rozwódka".
W poniedziałek, dnia II bm. premjera sztuki

,,Szpieg".

Powrót wojewody Młodzianowskiego. W
czwartek rano powrócił z kilkudniowego po­
bytu w Warszawie wojewoda pomorski i ob­
jął w dniu tym urzędowanie.

Pomnik Matki Boskiej, którego inicjatorem
jest dziekan ks, prałat Sienkiewicz, stanie w

niedługim czasie na placu obok kościoła gar­
nizonowego. Prace około jego budowy trwa­
ją już kilka dni, Pomnik wykona artysta rzeź­
biarz p, Zelek. Odsłonięcie nastąpi w dniu

święta narodowego 3 maja.
Przeniesienia. Rozkazem ministra spraw

wojskowych przeniesieni zosta!i: por. -lek. we-

teryn. Stanisław Łuniewski z dyspozycji do­
wódcy O. K. VIII do dyspozycji dowódcy O. K.

H, w charakterze garnizonowego lekarza we­
terynarii; kapitan Henryk Borowy z 8 pac. do
4 p. lotn, na 3-miesięczną praktykę.

Oratorjam w kościele garnizonowym. W

nadchodzącą niedzielę 11 bm. o godzinie 5,
odbędzie się na rzecz kościoła garnizonowego
oratorjum Perosiego na chóry i sola oraz or­
kiestrę. Udział biorą artyści opery pomor­
skiej jako soliści oraz zjednoczone chóry to­
ruńskie — kościelne i świeckie — pod dyrek­
cją p. nadkomisarza Parzyboka a poza tem or-

| kiestra symfoniczna miejsc, konserwatorjun
muzycznego pod batutą prof. Blaszkego.

Wiec ,,Rozwoju". W niedzielę, dnia 10 bm
o godz. 12,30 w południe odbędzie się w sal

,,Strzelnicy" (Przedzamcze) wiec ,,Rozwoju" w

kwestji żydowskiej. Jako referent przyjedzic
p. Bernard Żmudziński z Bydgoszczy i inni. Zc

względu na interesujący i żywo wszystkich ob­
chodzący temat, pożądany jest liczny udzia!

wszystkich stanów, jak również i kobiet.

Bractwo Strzeleckie w Toruniu przypomi­
na bratnim zrzeszeniom narodowym o przypa­
dającej 575-ej rocznicy istnienia Bractwa. Ko­
misje uroczystościowe już rączo pracują nad

programem uroczystości. Przewidziany jest
historyczny pochód o rozmiarach i o piękno­
ści, jakich jeszcze nie widziano. Specjalny a-

parat kinowy uwieczni w obrazach ruchomych
cały pochód. Nie powinno wobec tego niko­
go zakraknąć na tej uroczystości, w Toruniu,
która się będzie odbywała w dniach od 12 do

19 czerwca br, Królewskie strzelanie i poświę­
cenie nowego sztandaru także włączono ra­

jzom.
Z walnego zebrania Zw. Towarzystw w To­

runiu. Dnia 5 bm. odbyło się w sali ,,Dworu
Artusa" roczne walne zebranie Zw. Tow., któ­
remu przewodniczył prezes p. radca Janowski.
Nim przystąpiono do sprawozdań zarządu o-

mawiano sprawę urządzenia obchodu 3 maja i

wybrano komitet, który zajmie się urządzeniem
uroczystości. Do komitetu weszli pp. prezydent
Bolt. jako przewodniczący, Szwiec, Bukowski,
inż. Gerstman, Fciski, Gordon, inż. Wyrobisz,
dyr. Koch, major Leśniewski, Rolewski, Skrzyp­
czak, dr. Kolanowski i ks. Strogulski. Pozatem

postanowiono zwrócić się do komendanta gar­

nizonu o wydelegowanie do komitetu przed­
stawicieli wojska.

Sprawozdanie z działalności Zw. Towa­
rzystw w Toruniu, zdawali prezes p. Janowski,
sekretarz p. Krzyżanowski i skarbnik p. Majch­
rowicz.

Od roku 1925, w którym to Związek za­
łożono, Zw’, Towarzystw, zdołał pozyskać oko­
ło 40 towarzystw.

Składkę roczną postanowiono pozostawić
dotychczasową 10 zł od towarzystwa.

Do zarządu na rok następny powołano pp.:
Janowskiego jako prezesa, A. Stefanowicza —

wiceprezesa, Krzyżanowskiego — sekretarza,
Majchrow’icza - skarbnikiem. Na kierowników

sekcji wybrano pp.: Makowskiego, dr. Kola­
no wskiego, Mcarskiego, Felskiego, Wojdaka,
inż. Gertmana, majora Leśniewskiego.

W końcu obrad poruszono spraw’ę urządze­
nia wspólnych wycieczek, celem zapoznania się
z zabytkami Torunia, oraz sprawę obrony
przed zalew’em żydowskim.

Miasto narażono na olbrzymi wydatek. W
kołach zainteresowanych kolportują wiado­
mość o rzekomej ostatecznej decyzji władz

nadzorczych komunalnych w sprawie usku­
tecznienia budowy przełomu przy ul. Piekary
nieprzychylenia się do uchwał magistratu i

rady miejskiej toruńskiej, które, jak wiadomo,
uchwaliły swego czasu zniesienie stojących na

linji projektowanego i do połowy wykończo­
nego połączenia ulic Szopena z Różaną a

prawie walących się już domów. Oznaczało­
by to, że grono samozwańczych konserwato­
rów toruńskich potrafiło nakłonić odnośną

5 władze do wydania ostatecznej decyzji, która
I narazi miasto na wydatek coaajmniej w wyso-

d- | kości 70.000 zł. Tyle bowiem więcej, zdaniem

fachowców, kosztować będzie podtunelowanie
a- wspomnianych budynków, z których jeden tyl­
:i, ko posiada nieco ornamentacji barokowej i
i- dlatego zaliczony został do rzędu budowli za­

bytkowych.
i- Z winy nieczynnych nocą stacyj telelonicz-

,- nych. W ub. środę, jak już donosiliśmy, zbie­
gło z miejscowego więzienia sądowego trzech

;ć więźniów, których do tej pory jeszcze nic

przychwycono. Jak się okazuje, już w godz!­
i,; nę po ucieczce natrafiono na ślady, wskazują-
_

ce na kierunek ulotnienia się zbiegów, jednak­
a, że policja nie mogła kontynuować dalej po­
rt, ścigu, ponieważ żadna ze stacyj telefonicznych
i_ w powiatach toruńskim i sąsiednich po go­
j, dżinie 6-ej wieczorem nie jest czynną. W

interesie bezpieczeństwa publicznego należa-

łoby czemprędze) wydać zarządzenie, aby
’

przynajmniej władze bezpieczeństwa mogły w

porze nocnej korzystać z połączeń telefónicz-
y nych na wsi i w mniejszych miastach.

Z Resteuracja hotelu ,.Europa" w Toruniu po
. gruntownym odnowieniu i urządzeniu na wzór
z pierwszorzędnych europejskich lokali, które
- szczycą się swoim przepychem przed paru
f dniami znowu została otwarta. Obecnie restau-

i; rację, cukiernię i Kawiarnię prowadzi sam wła-

,, ściciel hotelu p. Daleszyński, doskonały restau-

, rator i fachowiec. Obficie zastawiony bufet, do-
. borowa warszawska kuchnia, rzetc!na i usłu-
i żna zawsze obsługa jak również i koncert dos-
. konały, zaspokoi niezawodnie najwybredniej­

szych smakoszy,
1 ’

restauracja, oddalony od dworca
i miejskiego o 5 minut drogi znajduje sie przy

Nowotnłcjskjm Rynku ur, 2
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hosmefyhi oraz arfykuty foaleiowe M. Górecki, B Hurt

i detal
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Z ŻYCIA TOWARZYSTW.
,,Sokół", Bydgoszcz III. Z powodu nieotrzy­

mania boiska na dzień 10 bm., sprawność fi­
zyczna członków została odłożona aż do dal­
szego rozporządzenia. Wszyscy druhowie tak

ćwiczący jak i niećwiczący biorą w niedzielę
udział w uroczystości poświęcenia dzwonów

nowego kościoła na Szwederowie. Zbiórka, o

godz. 15,30 (3,30 popoł.) na dziedzińcu szkoły
im. Dąbrowskiego. Sztandar na miejscu.

Roczne walne zebranie Kasy Pogrzebowej
przy Tow. Obyw. Rupienicy w niedzielę, 10
bm. o godz. 4-tej popoł. w szkole w Rupienicy.

Tow. śpiewu ,,Moniuszko", chór przy kość,
św- Trójcy. Przypomina się szan. członkom, iż

towarzystwo gremjałnie przystępuje pod sztan­
darem w niedzielę, rano o godz. 8-ej do Ko-
munji św. Wielkanocnej. Obowiązkiem każdego
członka wziążć udział,

Kolo śpiewu ,,Chopin" i koło amatorskie
im. Bogusławskiego, Ostatnia próba dziś, w

sobotę o 7-ej wiecz. w lokalu Kleinerta.

Tow. śpiewa ,,Dzwon". Jutro, w niedzielę
o 8-ej rano przystępujemy wspólnie do komu-

nji św. w kościele św. Trójcy. Udział wszyst­
kich członków pożądany,

,,Halka", W poniedziałek, dnia 11 bm, o

godz. 7,30 wiecz. zebranie miesięczne w lokalu

p. Jarnatha przy ul. Jana Kazimierza. Po ze­
braniu lekcja śpiewu. Komplet konieczny.

Cech krawiecki. Zebranie kwartalne w po­
niedziałek, 11 bm. o godz. 7 wieczorem w

,,Ognisku". Ważne sprawy.
,,Sokół" IV, Bielawy. W niedzielę, prze­

chadzka do Jachcie. Tam zawody w piłkę
ręczną z ,,Sokołem" II. Zarazem trening bie­
gów. Zbiórka drużynyn na dworcu towarowym
o godz. 14,15.

K, S. Korona. Dziś, w sobotę, dn. 9 bm. o

godz. 7,30 w lokalu p, Mellara, pl. Piastowski

odbędzie się zebranie informacyjne w sprawie
niedzielnych zawodów. Przybycie wszystkich
członków obowiązkowe.

Tcw. Powst. i Wojaków Jachcice. Aby
członków na nadchodzącą uroczystość 3 maja
zaopatrzyć w czapki powstańcze, niechaj ci,
którzy czapek nie posiadają zgłoszą się u pre­
zesa Lewickiego w niedzielę, o godz. 10-tej.

Strzelanie o 9 rano.

O. P . N, Sokół V, Zebranie miesięczne dziś
w sobotę o godz. 7 wiecz. w restauracji pod
,,Aeroplanem", ul. Nakielska 128. Zawody.’!
Sympatycy sportu mile ’widziani.

Katol. Tow. Robotników parafji św. Trój­
cy przystępuje w niedzielę gremjałnie do Sto­
łu Pańskiego o godz. 9 rano. Spowiedź w so­
botę wieczorem. W niedzielę wieczorem o go­
dzinie 7, przedstawienie w sali p, Biickera,
Odegrane będzie ,,Życie i śmierć św. Wojcie­
cha". Dochód na odmalowanie kościoła. U-

prasza się o jaknajliczniejszy udział

Tow. Rzemieślników poi. kat, przystępuje
w Niedzielę Palmową, o godz. 8 rano w ko­
ściele św. Trójcy do komunji św. Upraszam
o punktualne stawienie się pod sztandarem.
Zebranie zarządu i komisji zabawowej w po­
niedziałek, 11 bm. o 7-ej wiecz. w salce przy
kościele.

Stów. Młodych Polek ,,Promyk". Zebranie

plenarne oddziału starszego z powodu kursu
dla zastępowych, odbędzie się dopiero w po­
niedziałek o godz. 7 wieczorem. Zaprasza się
na kurs nietylko zastępowe, lecz także ich

zastępczynie i inne chętne druhny. Ogłosze­
nie i program kursu na innem miejscu. Przy­
pomina się druhnom przedstawienie ,,Św. Woj­
ciech" w niedzielę u Patzera.

Tow. Polek N, P, R, Zebranie odbędzie
się w niedzielę o godz, 5 po poł., w sali p.
Mellera, Plac Piastowski.

Stowarzyszenie Kobiet pracujących w han­
dlu i konfekcji, Przypomina się przedstawie­
nie Związku Towarzystw Parafjalnych w nie­
dzielę, 10 bm. Program przed kościołem.

S. M. P . ,,Gwiazda" przy kość. św. Trójcy.
Towarzystwo przystępuje do wspólnej Komu­
nji św. wielkanocnej, w niedzielę o godz. 9-ej.
Zbiórka o godz. 8,30 na salce parafjalnej. Oka­
zja do spowiedzi w sobotę, o godz. 4.

Tow, ośw. relig. pod opieką św. Ignacego.
Zebranie w niedzielę o godz. 11,30 zaraz po
sumie, w sali p. Kleinerta.

Tow. Młodzieży Polskiej ,,Wolność", Biela­
wy. W niedzielę, dnia 10 bm. o godz. 2 popoł.
w szkole odbędzie się zebranie mieś. Dziś o

’godz. 7-ej wiecz, odbędzie się zebranie zarzą­
du tamże,

Towarzystwo Esperanto. Wieczór żałobny
w dzień 10-ej rocznicy śmierci twórcy języka
esperanto dr. L . Zamenhofa, odbędzie się w

poniedziałek, dnia 11 kwietnia o godz. 7 -mej
wieczorem w Resursie Kupieckiej, na który
wszystkich esperantystów zaprasza zarząd.

O. P. N, ,,Sokół", Bydgoszcz V. Zebranie

miesięczne w sobotę, 9. bm. o 7 wiecz. w re­
stauracji pod ,,Aeroplanem", ul. Nakielska 128.

Przetarg ofertowy.
Magistrat miasta Bydgoszczy zamierza wydać w

drodze publicznego przetargu

a) przy II bloku budowli przy ul. Babia Wie§,
b) ,, 3 budynkach budowli przy ul. Płockiej.

Ślepe kosztorysy otrzymać można w Urzędzie Bu­
downictwa Naziemnego przy ul. Jana Kazimierza nr. 3,
każdy za opłatą 1 zł, w godzinach urzędowych od 8—3 .

Tamże udzielać się będzie potrzebnych wyjaśnień
Oferty należy złożyć w zamkniętych kopertach

i zaopatrzyć w odpowiedni napis do 18 kwietnia 1927
r. o godz. 10 przedpoł. w wyżej podanym Urzędzie.

O tej samej godzinie nastąpi otwarcie ofert. Ma­
gistrat zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru po­
między oferentami.

Bydgoszcz, dnia 8 kwietnia 1927 r.

Magistrat--Urząd Budownictwa Naziemnego
Z poi. E. Tubielewicz. (8246

.....’....................”".....’i
Ha sezon nadchodzqcy piran

Sukienki jedwabne modne.................. od zł 20.-
n z najlepszej crepe de chine . ,, B 43.—
,, szewiotowe, haftowane . .

- M ,, 12.—
Kostjurny sportowe i gabard. tanio z własn. pracowni
Płaszcze damskie sukienne .... . od zł 35.-

,, gumowe męsk. i damsk. w wielk.wyborze b.tanio
Ubrania meskie gabardyna i kamgarn tanio
Kapelusze damskie jedwabne .... od zł 6.75

Bluzki, bie!śzna damska i męska w wielkim wy­
borze tanio. Pończochy, skarpetki, welony Ślubne,
szale jedwabne, oraz wszelkie towary krótkie
polecam jaknajtaniej. — Urzędnikom państwowym

oraz kolejowcom udzielam kredytu. (27066
Leon Doroźyński, Bydgoszcz

ulica Długa nr. 49, róg Jezuickiej.

Łicytocjii
przy ul. Gdańskiej 131/2 u spedytora Wodtkego.
W poniedziaSełt, dnia 11. Kwietnia

o godz. 3 po poł. sprzedawać będę jeszcze dobre rzeczy
jak następuje:

" "

(8272
szafy do rzeczy, komody, stoły, krzesła

ogrodowe, kocioł miedziany, łóżka

10 pościeli z poduszkami, 2 wazony,

1 zegar ścienny, noże i widelce plate­
rowane i damskie torebki, kanapy, ka

napy narożnikowe, wiele sprzętów ku­
chennych, 30 tuzinów notesów,

Michał Piechowiak, zaprzysiężony licytator i taksator
ul. Długa 8. Magazyn mebli Telefon 1651.

i,fiewtocśm.

Państw. Nadleśnictwo Warlubie sprzedawać będzie

drewno opałowe i Hżyfhowe
w Warlubiu w hotelu p Popławskiego począwszy od
godz. 9 w następujących terminach:

21 kwietnia 1927 r.

17 maja ,, ,,

19 czerwca ,, ,,

8245) Państwowy Nadleśniczy.

Konkurs.
7. Okrąg Szefostwo Budownictwa w Poznaniu

Plac Wolności 16, It. przyjmie z dniem 1 maja 1927 r.:

1. elektro-inżyniera
jako referenta Szefostwa Budownictwa,

2. elektrotechnika WZOl. elektromontera

jako kierownika elektrowni O. C . Biedrusko
pod Poznaniem.

Bliższych warunków dowiedzieć się można w wyżej
wymienionem Szefostwie, codziennie w godzinach
służbowych.

Szef Budown. Wo]sk. O. K. VII.
(-) Skotarek, ppułkownik-inżynier. (8289

Kawo
z plantacji

import, palarnia, wy­
syłka także detaliczna.

IKctrtocrto
z Japonji, Cej’lonu

i Chin.

Załóż, w roku 1896

8205) w Guatemali.
Gdańsk, Hundegasse nr. 85,

Gdynia ,,Bazar GdyńsKr

Cici)y jak własny cień
Z niebywafem zainteresowaniem witają automobiliści sa­
mochód ,,Buick" model 1927, jako najdoskonalszy samochód,

kiedykolwiek zbudowany.
Prosimy rozważyć:

6-cio cylindrowy si/nik zawieszony w łożu gumo-
wem, zawory w głowicy, wyrównywacz momentu

obrotowego, kontrola chłodzenia za pomocą ter­
mostatu, hamulec na 4 koia, lakier systemu Duco.

O ile kiedykolwiek lepsze samochody
będą zbudowane, Buick je zbuduje.

Jedyny upoważniony oddawca

ł,. ’Stanie - Automobile
Adres telegr.: ,,Molosta". 5Sil,dfgJOS3SC2! Gdańska 160, le!ej, 1602.

8250)

Polska Akcyjna Spółka Elektryczna
Warszawa - Aleje Ujazdowskie nr. 47

fc6dź - Ulica Piotrkowska nr. 79

szg apar
HajlBDSZG jłwhawM.

(8065

Poszukuję
dzierżawy
od 120—170 mórg wprost od właściciela na dogodnych
warunkach. Oferty do Agentury ,,Dziennika Bydgo-

skiegoK Chełmża, iii. Chełmińska 27. (8284

Codziennie

smaczne obywatelskie

obiady
wydaje (4990

ul. Jagiellońska 9.

Doiirze pielęgnowane napoje.
Dobór kolacyj.

175 mórg, pod Bydgosz­
czą, budynki I kl., ziemia
pszenna, inwentarz kom­
pletny sprzedam lub za.

mienię na realność w

Bydgoszczy. Zgł. do filji
Dz. Bydg. Dworcowa 2
pod 175. (F-3961

Brennabor
najlepsze rowery, także
różne inne fabrykaty w

wielkim wyborze po ni­
skich cenach z rzetelną
gwarancją poleca A. Wa-.
sielewski, Bydgoszcz, ul.
Dworcowa 18. Tel. 10-47.

(6316

r

i
i
i

i
i
1
1
8

Wgsśae gBBgg ?|

Nowo otworzona firma krawiecka
wykonuje elesranckie

ubrania cyWiSheTwbjirfeOBra
z własnego lub przyniesionego materjału. g.

Ceny przystępne 1 Jg
Przyjmuję jeszcze zamówienia

mo święto!
Z poważaniem (F-3938 9

ł

| Wilie 1 iolMiszewsSfl 8
Bydgoszcz, ul. Gdańska 141.

Kapelusze damskie
podług ostatnich modeli w wielkim wyborze oraz

wszelkie dodatki do kapeluszy
poleca wytwórnia kapeluszy (8167

Kazimierz SEIFE-RT.
Uwaga! Przyjmuje się kapelusze damskie i męskie do
srzefasonowania. Dla pań modystekduże ustępstwo.
Bydgoszcz, ulica Długa nr. 65.

8 Niniejszem podaję do łaskawej
mości, iż magazyn mój jest (S271

11 niedziele, tt IB. te woł.

otwarty
i proszę o łaskawe zwiedzenie wystawy.

I B. Sommerfeld
Fabryka pianin

81
II

88I8
Bydgoszcz, ul. Śniadeckich 56. Tel. 883 i 918. 8

Portier
samotny, który posiada dyplom szoferski, jest
potrzebny. Zgłoszenia z odpis, świadectw

pod ,.Portjer" do filji Dzienn. Bydg. (F3948

Pomorski Urząd Wojewódzki w Toruniu

przyjmie zaraz .

sfeaołgpMkc
z dobrą znajomością stenografji polskiej za wynagro­
dzeniem według umowy. (8288

Wnioski składać należy w Pomorskim Urzędzie
Wojewódzkim, Wydział Prezydjalny w Toruniu do dnia
30 kwietnia 1927 r. z załączeniem oryginalnych wzgl.
uwierzytelnionych odpisów świadectw szkolnych, me­
tryki urodzenia, poświadczenia obywatelstwa, świadec­
twa moralności i poświadczenia z dotychczasowej prak­
tyki. Uwzględniona będzie tylko siła wykwalifikowana. io"
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Zęby sztuczne plomby od złotych
złote korony ISO zl-

Pierwszorzędne wykonanie. 487

HIPOTEKI

przedwojenne, papiery wartościowe, pretensje,
realności krajowe i zagraniczne kupuje wzgl.
przejmuje dla krajowych i zagranicznych wie­
rzycieli i dłużników jak i wszelkiego rodzaju
inne interesa i to najtrudniejsze do załatwienia.

Na życzenie siużę referencjami.KDFIIJNW SIIWAS.SSO
Dom Hipoteczno-Handlowy

Bydgoszcz, ulica Śniadeckich nr. 2 . Te!efon 599.

Utrzymuję stały kontakt z zagranicą, a dia Niemiec
własne biuro korespondencyjne w Berlinie. (6888

Chcesz kupić ubranie...
===gg lub inne ro dział błaroatóro nachodzące toroary,
ś==w zroiedź moje składy błaroatóro

ro Woronoroie i n? Mroczy
==|| a przekonasz sie o niskich cenach i roielkim
=s H royborze. 7788

Dom toroaroioy O. Libera.

Chcesz podążyć za niemi

ijs!

Wiec naprzód!

Kupuj wszelkie artykuły biurowe i szkolne,
papiery i przybory do pisania, Karty do gry,

papier pergaminowy i do pakowania w firmie

,,SECŁROBO

Bydgoszcz, ul. Oworcowa 39

44T.z
o. p.

(Hotel Gelhom).
(7559

I. HMM

Bydgoszcz, Dworcowa 31fe
Telefon nr. 775

Najstarszy
Pierwsza nagroda PłSBijhSlll ilGlilSOPSiS Złoty medal

HsinoopalycziiE i hiocfismiczBB Ozenie chorób wewngtrznyc!i.
Liczne pisma dziękczynne za skuteczne wyleczenie

są u mnie do przejrzenia.
Godziny przyjęć: od 8—11 i od 3-5, w niedziele

i święta od 11—1 .

Na życzenie wyjeżdżam również na prowincje.
Na życzenie iecze listownie. (6558

Nadmieniam, że leczę przeszło 20 lat, wyleczyłem
tysiące osób, specjalnie żołądki i wszelki rany.

Do natychmiastowej dostawy z naszego składu polecamy:
Wwpficlocze

,,Pf!anzsnhilfe”, ,,Dehne"
,,Exakt" dla zwyklejszych wymagań
Sicwssifei

,,Ventzkiu, ,,Salinę",
,,Zimmermann"

Siewniki !fa sztucznych nawozów
,,Wesfóaiia", ,,Pomerania", ,,Trisisnpf" spec, do wapna azotowego

SieWEBiifiB ŚSKo SStótołfrąg 2-rzędowe
,,Uentzki"

WgóBś polne
,,l?emłzlsś", ,,Harder", ,,Kuttruff”

i?rcs,T:e saJHjieMgć i asocfeoga?oć?

,,,’a nr"SIks ,,(Faje
3S

ul. Gdańska nr. 162 (obok hotelu pod Orłem)
Załatwia niezwłocznie i fachowo reoliki, podania,
odwołania, skargi w sprawach cywilnych, karnych,

podatkowych, pożyczkowych, mieszkaniowych i t. d.

Długoletnia praktyka. — Wyszkolony personel.

itMMS

Biuro Radiotechniczna

śnS. R. i T. Jankowscy
BIBOSSIO

Sa%iea^lc;cSsicia ’S,
TeBeSam 5-90

Gtraofleska smołę Gett. - ia !epnik - Papę
dachowa wtzeikiej grabtósl - Wapno w bry­
łach i gaszone - Porłland Cement (Wysoka?
Trzcina - Karbolineum - Dachówki - Szplisy
Cegła - Dreny od 2-12 cai. - Szkło - Siśwy
Smary - Piece kafiowe - Gwoździe - Wegiei
górnośląski - Wefliel kowalski - Brykiety
Żelazo - Belki - poleca po niskich cenach

R. Fab!anowskl. Keanowa
nl. Oworcowa 49. (4974) Te!. 49.

,Pemag’

Specjalne !s?ony fis wydobywania jreżn
,,Uenł^kl"

ladajeie bez zobowiązania kosztorysy.

§sfe STU

Telefon 79.
9251

’W

cia eam; ie
BYDGOSZCZ Św. Trójcy 14b.

Pierwszorzędne

nasiona

ST. SZUKAŁ§? I

SBtmHMSSSt- :W E

warzywne - kwiatowe

i fospGJsrcze
hurtownie i detalicznie poleca

Kodow!a i

s?kłaeS nasion
TeSe?an 1162 BOS05ZCZ, Hi. dworcowa 95 a Won OJ§.

Cenniki na żądanie gratis i franko. (2607

Przyfmsi? wszelkie koniczyny da czyszczenia (posiadam najnowsza czyszczaln^ z ebktryczn. zapędem).

piatmia okryi iaiskiih
K llllllllllllllilllllll!lllllllllllillliłlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll

. pierwszorzędnego wykonania
z własnych i powierzonych materjałów według najnow­
szych modeli paryskich i wiedeńskich. (5607

— Pod gwarancją solidne wykonanie. —

ifyplsiaawany msftz tawk
Boddn"rcz, Itożcłelna mir. StP.

Radio-aparaty i części

jBk na liOrzystnycń warunkach spłaty
ZW poleca
Mb ,,Elektrotechnika”

t§Ip Sp. sąd. zap. (28032
JL właśc. Inż. B . Brukarziwicz i 11. Wrycz-Rskowski

Sydooszcz, nlica Toruńska 18!. Telefon 14-50.

Wykonujemy także instaacje elek­
tryczne dla siły, światła, telefonów itp.

ry, smoy i Ezesti zapasowe
kupuje się najkorzystniej

orzy ulicy Dworcowe! or. 94.
Również przyjmuje się wsze!k?e reparacje, które
się solidnie wykonuje i po cenach przystępnych.

PS. PSoŚBCJEOStf 6317

dawn. Pozn. Centr. Rowerów

Sydt?osscz, ul ca Dworcowa 94, tel. 1275

r

fi?

1
a

i

i

8

dobrze pielęgnowane i odleżałe
poieca tylko hurtownie 7189

Wytwórnia

T/e8. 58S. kordon TTd. ZS,

1

I

1
8

1

I

S

Losy
gnieźn. Weiii Msiiei

są do nabycia.
Cena losu zl. 1,00
11 losów zł. 10,00

Ciasnienls 21 kwietnia 1927.

PawsłKas(h, Hor,
Gniezno. Tumska 5.

P, K. O. Poznań 207907
Tel. 200. (5395

(V)VDŁO ; pROSZCK

Kilka dobrych
Meli p!a

odebranych z dzierżawy
poleca tanio z gwarancją

B. Sommerfeld,
fabryka i hurtowniapianin

Bydgoszcz,
Śniadeckich nr. 56,

Tel. 883 . (7027

Sie koniecznie potrzeba być fachowcem Rucha­
li rzem, ażeby upiec smaczne pieczywo i ciasto.

Każda choćby niedoświadczona gospodyni
potrafi zrobić sama smaczne pieczywo
jeśli użyje do wypieku proszku do pieczywa
,,LUBA"

Proszek do pieczywa ,,Luba"
jest bardzo ekonomiczny
i nie daje żadnego odsmaku

w cieście.
Żądać wszędzie!

Wielki wybór wszelkiego rodzaju

OBcosfa.
HBslro-Daitnler K.8
sny typ, mało używany
na sprzedaż. Obejrzeć u

Seifert a Forster,
Bydgoszcz,

ul. Gdańska nr, 136.

smacznych szynekwędzonych i gotowanych,

kiełbasy wedznej i sannrej

oraz Cielęciny najprzedn. jakości
poleca na Święta Wielkanocne

Szanownej Publiczności
ffl- KARAMDCKB

FABRYKA KISZEK I WYROBÓW MIĘSNYCH
Zygmunta Augusta 28/29

Centrala: Rycerska 10/11 Telefon 1106

Filja: Wełniany Rynek 8. Tei. 114 .

Przyjmuje wszelkie zamówienia zamiejscowe za poprzedni? zapiali
’

(!-i":i E

Żelazo sztabowe, lemiesze,
odkładnie, podkowy, blachy,
gwoździe, węgiel kowalski

i wszelkie

sprzęty domowe i kuchenne
poleca A. Bieliński dawn. A . Banaszyk

KORONOWO. - Telefon 35. (4908

ran

dawniej fi. Sinner Tow. fik. - Luboń p. poznański.

odpowiednie na składnice

piwa, z kantorem, stajnią
it,d., poszukiwane
zaraz. — Zgłoszenia pod
,,Nr. 8057" do Dz. Bydg. (8057

Samochód
marki ,,OpeP-, sześciosiedzeniowy, w bardzo

dobrym stanie, natychmiast na sprzedaż wzgl.
Wymieni(? na mniejszy. Adres wskaże Dzień,
bydgoski, (8155
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neia wieiKanoa

polecam Szanowaej Klienteli

szynki wielkanocne (i goto w.

znaną z swej dobroć,.
wiaDYSiAW isiEZgśODZsa niisrrz rzBżnicW

u?. Otiafiska 44 Rok założenia 1894.
”’GS)

Zalicz^ !n!i gotówkę płacę
za praktyczne rzeczy pierwszej potrzeby, które s ę na-

dawają do komisowej sprzedaży. Reflekiuję na męski
garderobę i obuwie używane, nawet reperaeyj wyraa

gając". Rowery, maszyny do szycia i pisania, dywany
meble, antyczne rzeczy i zbiory wszelkiego rodzaju.

Oopm Sfiomisowps
W. O?abswskl, Torufi, u!. Rfiżanna n?. 5. p?o; 4

S

I.WMI

,:Ml

KiiEii!iiii!iiiimim;i!iiiisiiiiiiiiii!iiiii:iiii!niiiiiiiiii!i!itiiiiiliiiiiiiliiliiiiii(iti!!i fi

I NA SEZON BUDOWLANY

i

1

’Ś’ Os’SKCE^WfiS sosu, w stanie tartym na

5 budowla

t, BrSGWO sosn. okrągłe, zdrowe, zi-
2 mowego cięcia, stos, do budowy stodót

3 sosn. na drabie i ogrodzenie
Ji od 1—3 ki,
a. SgsgjsacS^ dęb. i brzóz , szprychy dęb.,
e ozwona bukowe

’Et
S SstooSsb, papa, lepnik, gw’oździe pa­
s, powe

C^SBHaseKStf, wapno, gips murarski

5 "S’E"iEacSHB’Sa pleciona do sufitów
2 kamionkowe
S Wfle^csa kowa ski i opałow’y
5 SaKte^fiHgpiąs sosnowe

poleca na dogodnych warunkach i po cenach

przystępnych
LMMMH SS”Am.

Wykonujs wszelkie prace w zakres, budów.

Tesariysiwa Mai!flw sp. iw. i oir. ndpiw.

odbędzie się w dniu 27 kwietnia tor, o go-
damie t?”lej na tali p. Mellera przy Placu

PiatWskta nr. 2, z następującym porząd­
kiem obrad:

1 Zagajenie,
2, Spraw’ozdan’e Zarządu z czynności za rok 1926
3. Przyjęcia bilansu za rok 1926 i udzielenie pokwi

towańia Zarżą łowi i Radzie Nadzorczej,
4 Po;iziat zysków
5. Wybór uzupełniający członków Zarządu i Rady

Nad’orezej.
6 Przyj -cie riowozredagowanego statutu.

7. iA nioski bez uchwał.

Sprawozdanie, bilans, rachunek zysków i strat, oraz

nowozredagowpny statut ieżą dla członków do wglądu
w biurze spółdzielni od godziny 19 tej do 20-tej.

Wstęp na Wa!ne Zgromadzeń e dozwolone tylko za

oka/amem legitymacji, którą udziela członkom Zarząd
w wyżej wym emonym czasie w biurze spółdzielni

Bydgoszcz, dnia 6 kwietnia 1927 r.

Towarzystwo Mieszkaniowe
sp. zap. z ogr. odpow.

Przew o(’ni’zący Rady Nadzorczej
8I94} Ho§imann.

pole

Obrania męsMie
Rasme glamtitie
Płaszcze męskie
ObratWa chłopięce
Płaszczyki dia dziew-

s§ł i shło^sOw-

Spirale hamgarnews
i inne

cam:

Płótna bieliźniane

Płótna pościelowe
Zefiry na kośni!e

Snlety na wsypy

OryEishy bieliźniane

liczniki z metra

Satyny, surówka

,uclan Szy!c
Jana Kazimierza 2.

Jeflnorazowy wi!afó
sa całe rydel

Sbraczki ślubne
wszelkich fasonów jako i

podarki paai!ątkowe
w największym w’yborze
po cenach najprzystęp­
niejszych poleca (8191

skład jubilerski

I. i Ł teaiMie,

Bydgoszcz,
Plac TeatpaSmy 4,

naprzeciw Teatru Miej-
siteSeso, 4o8. 1675.

Xiifwssrat X:asi^l

Óelefon 1133 ml. SMutga 5?

fFelesosra raowości

torefieft sSawsfeic^.

Woffefóf — 5Fe^i sio ofó --

S’oHoiewsOl - ffeHś smolne

W35S536

:tfpecf. nM?gosym wwffoSów

goSoisteft(?jaiiFcft i połgteós; podróśo.

(ft
§P

8

8211

Gobeliny - Płosze

oraz wszelMio artj’kulz tapicersKie
po cenach konkurencyjnych poleca

BI. OsgBeerf 7580

Bydgoszcz, Długa 45, I. Tsiefon 1335.

Poiesam^ wdowoin^sh ilościach
ROI tó7

używane tęcz w b. dobrym stan,’ę, proste, 4-5 metr

długie 50 mm. średnicy, nadające się dla odrodzeń

Siatkowych po cenach konkurencyjnych
?-a ,,Filmy^" Sp. ^ae%di.

Sydgcszcs, ul. C eszkpwskiego 23, telefon 655.

fil
I

ńa
sr

w
sn

sw

St
W

sa

w

re

-i

!U

WINA LIKIERY

SIATKĘ
druciana
na płoty oraz

DRUT
kolczasty

pole ’amy
po przystęp­
nych csnach.

Fr. Juliusz Husoiff, T. z o. p.
Gdańska S - Te!efon 26^ (24843

Złom żelazny
kupuje stale odlewnia żelaza

F, Eberhardt
Sp,zo.p.

EC

Zakup i sprzedaż
zlotfo,

sreIin

oraz wszelkich artyku­
łów w ten zakres
34921 wchodzących.

zakład zegarm. - złotniczy

roswjgaB nr. ato.

nowe i używane mam sta­
le na składzie i polecam
takowe po cenach oka­
zyjnych. (8182

Hipolit Ketlióski,
fira(tefcids,w - t %

ul. Mickiewicza 24, tel, X

JS

Poszukuje zaraz d!a mego 8-mio trakowego
tartaku, zaajdu?acego sie na Kresach Wschodnich

maszynistę
z pierwszorzędnemi referencjami, będący nietyłko
w poło’eniu prowadzić dozór nad ca’ą maszynerją,
!eez i wykonywać reperacje. Znajomość języka pol­
skiego jest pożądana, lecz we warunkiem. Natomiast
warunkiem jest obywatelstwo polskie lub Wolnego
Miasta Gdańska. Zgłosić się u firmy (8209

S.I. Jeweiewstei

GdaAsSS-Wirseszcz, I^aMiptstacasse 98,

OSAOl

mas!arz
poszukiwali? do urządzenia i prowadzen’a większej
maślarni w Warszawie. Tyiko poważni refleatanc

proszeni są o składanie ofert wraz z życiorysem i od­
pisami świadectw pod ,.M a śl a r zl; tfo Biura Ogłoszeń
Tr.en! Piefisszek, Warszawa, Marszałkowska 115.

8ib9

Poszukujemy
pralsiijbogife

z poważanej rodziny obywatelskiej, z lepszem wyszko­
leniem w wieku około lat 16.

Zgłoszenia z własnoręcznie napisanym życiorysem
oraz dołączaniem odpisu św’iadectw szkolnych uprasza
się złożyć do firmy (8143

SWacl Manufaktury
Mary Rynek 2.

Uczeń

z dobremi świadectwami szkolnemi, znający
język polski i niemiecki, zaraz poszukiwany.

Eariwt

Byelgosscs, ul. Dworcowa 93.

Na rachunek obcy sprze­
damy : (8084
tól!?a powAzsk i plat­
form ciężarowych, sza­
fa ^o lodu, 1 magie!,
1 motor elektryczny
71/. P. 5. 8084

F. Wedtke, T. z o. n.,
ul. Gdańska 131-32.

Obszerne, masywne, su­
che e (8C85

nadające się do składow’a­
nia w’szelkiego rodzaju to­
waru wydzier_żaw’iamy.

F. Wedtke, T. z o. p.,
ul. Gdańska 131-32.

Saaslt Rta!!!
Piekarnię wraz z skła­

dem kolonjaln., do tego
około 20 mórg dobrej zie­
mi,wtem6 mórgłąki,w
dużej kościelnej w’si, za­
budowania masyw’ne, 2 ko­
nie, 2 krow-y, inw’entarz
martwy nadkompl., inte­
res prosper. bardzo dobrze
z powodu spraw familijn.
sprzedam zaraz lub zamie­
nię na gospodarstwo 30-50
morgowe dobrej ziemi i
w dobrej okolicy. Zgłosz.
piśm. lub osobiste przyjin.
SI. Madera, ftychłaiua
stacja kolejow’a i poczta
Twarda Sóra.sow.Swiscie,

(8090
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Ha roiosnę polecam: rdekBy^.

^Ryos 140 cm. od zł 20 za mtr.

gabardyna 120 cm. od zl 15 ,,

9opelina od zl 4.30 mtr.

Telefon 1^ - Długa 35

ro

kolorach;
creme, beige,

malaga, laupe, e!ec-

łriaue, bleu, bronz, zielone,
popiel., granat, czdrne i inne.

Rok założenia 1811

PP. Oiwimkom specjalne uigi!

9oleca srooje bogato zaopatrzone składnice

li li W Francuskie białe i czerroone

1^1 ilS
’

^tefliersM.e i ^okajskie

Południowe i deseroroe!l!lllilllllllliil!lllllliill!ll

F. Sikorski, DroorcoroaSl
Hurlowna I detaliczna sprzedaż wyrobów włóknistych.

KS

B|!!lilllllllllillliliillli!lillilllli|||!li!lilill!illiil!!llliinil!ii)!i!flllllllllllifll!llilfi!^
I Winiarnia - Kawiarnia s

I ,,Nowość" I
= ulica Gdańska nr. 147. Te!. 1183 . |

Obiady i holacjs po 1 zł. 1

S Znakomita kuchnia. (Bufet stale zaopatrzony =

S ro zimne zakqski. Sprzedaż kieiiszkoroa roin g
== i miodóro. — ęachoroo pielęgnoroane piroa. — =

4-S Specjalność: ’Bigos myśliroski i flaki.
Procentów za obsługę nie dolicza się.

= Przyjmuję zamówienia po za lokai. 5

5 489) n. Honnenmasher. 5

illlll!il!llilll!i!i!i!l!!i!iilimf!!lliilllil!i!lil!illi!IIKIiilll!nilimi!iillllli!l!illlilHll

ta-Mosin

Drotizka iawr-Wi .- - - ?s,
OoBre oMady.
iw!! spis potraw. 1

Dptepislmiwa.

Spieszcie! Spieszcie!

g3yż Sylfeo da Waelfeanagy less 8210,
tam cedzi en nie wie!ki ras!i!

Kto tam jeszcze nie był, niechaj teraz przybędzie
i weźmie udział we wielkich wzlotach konkurencyjnych.
Zawsze od nowa — zabawne i interesujące dla każdego.
Spieszcie ! Spieszcie!

Druharnia Bydgosfta
iHnnniiiiii)iiHłir,Pt.hTłrśuinTTm?fierKinTmn?nHi^T?iinFr^i^?śiT

Dziennika Bydgoskiego)
Telefon 315

wykonuje

wszelkie prace drukarskie

jak dzieła, broszury, afisze, tygodniki, cenniki,
listy, koperty, rachunki, sygnatury, zaproszenia,
programy i wszelkie druki dla urzędów
szybko, starannie i po cenach umiarkowanych

(Wydawnictwo
Poznańska 30

Własna introligaternia
fabrykuje kajety, uskutecznia oprawę książek
wszelkiego rodzaju oraz wykonuje wszelkie

prace w zakres introligatorstwa wchodzące.

ę^urgundzkie, STRoze!skte, ^Reńskie,
francuskie, Szampańskie, Q. !H. SDlumm Sc Go,

!Heidzieck Sc Go, ,,Sfflonopoł", Srnest Orroy,

Qsorges Qeiling Sc Go. ==g

| Oryginalne koniaki francuskie j

JasHsnessy aco I. F. SM! Jas; Pionier !to lamet! 8 F!is

Otarfi Dtsptii S Ce E. U

Z rołasnej rozieroni

Wielki roybór:

Koniaku - Pumu - Praku.
Wszelkie gatunki likierem firm:

Eroen Lukas Bals, Rmsterdam-Klasno, Hartwig
Hanłoroieicz, Poznań, B. Kasprowicz, Gniezno. 8273

Polecam

GUMY SAMOCHODOWE
.,Goodyear", ,,Pirelli", ,,Firestone11 i ,,Dunlop-1 .

Oryginalne części zapasowe dla samochodów
,JFoE-fflSS4"1, ,,ChevroIetK i ,,Mathis11 wprost ze

składnicy; inne marki na zamówienie.
OLIWY - TŁUSZCZE - BENZYNY

i BENZOL GÓRNOŚLĄSKI
AKCESORIA - ŁOŻYSKA KULKOWE ,,S. R. O ."

PAROWY ZAKŁAD WULKANIZACYJNY.

Wjazd z ulicy Podolskiej.
Centrą!§! Sra i Prs^^srńw da Samocliodńw

SP. Bsitowslas

Bydgoszcz, Dworcowa 80.

8290)
Teiefon 734.

Począ,tek przedstawień
o godz. 6.45 i 8.50 w.

W niedzięig o godz. 3 popoł.

H Wielkie powodzenie. Kiedy setki osób odchodziło z powodu braku miejsc, oraz prośby osobiste i telefoniczne skłoniły dyrekcjg
H do wstrzymania premjery obrazu p. t . ,,SZATA% W i dalszego wyświetlania

SesscEc gsmrc
orfofwiste titasi?

Uwaga: Dla udostępnienia zobaczenia tego arcydzieła od dziś obniżamy ceny wstępu = Pa?t-Sf 1 zS, Parter U 1.50,
ii Rezerw. 2, Balkon 2.50, Loża 3 zł. (8212) Zniżkowe bilety ważne. Bezpłatne nie w ażne-

JBCN - HURA”
Napisowy wiersz tłusty 20 groszy, każde
dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr = 1 głowo —

i,w,z,a każde stanowi słowo,

BStOBKB OGŁOSZENIA
Ogłoszenia większe pod niniejszą rubryką oblicza się na mm. o ISO% drożej

Dla poszukujących posady 20 °/o
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do

przed południem.

zniżki. — I

godziny 9

Przyjdę zaraz

I wykonuję wszelkie pra­
ce tapicerskie dobrze i
tank). Szulc, Chełmińska
nr. 20. (8240

Na sprzedaż
2 domy z dużym placem
przy rynku i tramwaju
dom, ogród i 2 morgi zie­
mi. Wiadomość: ul. Ugory,
piekarnia p. Górskiego.

7353

Dom
2 piętrowy, narożny, w ryn­
ko, z 2-ma składami wraz
z pomieszkaniami, zaraz do
objęcia, w Witkowie. Sprze­
dam lub w’ydzierżawię ewtl.
zamienię na gospodarstwo
(budynki i ziemia I kl.).
Gnna 40 tys. zł, wpłaty 30
tys. zł. Łaskawe zgł. pod
,,Dom narożny" do Dzień.
Bydg,

’

(7989
Newe wie

sprzedam
’ bardzo tanio.

Miedzyn, Trentowskiego
nr. 47, p. Bydgoszcz.

18261

Mała
posiadłość wiejska, dobry
dom w rodzaju wili i 1
morga ogrodu owocowego
w Bydgoszczy, na sprze­
daż za 7500 zł. Of. pod
,,-J. O." do Dzień. Bydg,

(8264

Gospodarstwo
100 mórg zaraz do wy­
dzierżawienia i sprzeda­
nia lub dla zamiany na

młyn. Do objęcia 9-10000
złotych. Oferty do Filji
Dziennika Bydgoskiego,
Toruń, ulica Mostow’a 17,
pod ,,Gospodarstwo14.

(8255)
Korzystne

dla inwalidów.
Była restauracja od 60 lat,
obecnie skład kołonjalny
w komplecie z przyległem
mieszkaniem na głównej
ulicy z powodu zamążpój­
ścia tanio sprzedam. Ofer­
ty do Dziennika ,,R, 100"

8253

Wózek
na sprzedaż, ul.

Śniadeckich Sa, I ptr.
(F-3952

Motocykl
nowy 2 P. S. tanio na

sprzedaż. Nakielska 119.
(8247

Pianino

czarne, firma berlińska i Pia-
nola z fisharmonją firmy
Angelus korzystnie na sprze­
daż. Toruń, Restauracja,
Wyszynk I. (7842

Zadatki
dęb. for. 1,80 mtr. i 2,50
mtr. modny wyrób, jak i
kuchnie najnowszy styl,
szafa z pomocnikiem na

korzystnych warunkach
na sprzedaż, wykonuje
się także w’szelkie zamó­
wienia podług rysunków
i umowy pod gwarancją.
Szymański mistrz stolar­
ski, Chwytowo 16. (7903

Fiat typ. 5101

w dobrze utrzymanym sta­
nic na sprzedaż, cena bar­
dzo przystępna. Fr. Rychert,
Gdynia. (8046

Lekcji
gry fortepjanowej i teorji
udziela była uczenicaprof.
Szarwenki. Cena przy­
stępna. Ziemecka, Sien­
kiewicza 63, II. (F-3919

Kurs haftowania.
Panienki, które się chcą
wyuczyć haftowania mogą
się zgłosić. M . Ligarzew-
ska. Wełniany Rynek 14.

(8243

Kilka dzielnych
monterów’ dobudowymły-
nów i zakładaczy rur

(Rohrbauer) na stałe za­
jęcie zaraz potrzebni. In­
żynier cywilny Willi
Kirchhoff, Bydgoszcz, ul.
Chodkiewicza 36. (8277

Biuralistka
potrzebna od zaraz. Zgło­
szenia do Dz. Bydg. pod
Biuralistka. (8291

Pomocnik
fryzjerski potrzebny za­
raz. Swiecie n/W., Mic­
kiewicza 2. (7955

P OSADY UB

DOSZUKUJĄ JwS

Posady
do wszystkich prac i go­
towania poszukuję. Of.

od ,Natychmiast 14” do
’z!en, Bydg. (F-3913

Baczność
fabryki i hurtow’nie! Ku­
piec, dobry fachowiec i
organizator, z wyższem
wyszkoleniem, dawn. wła­
ściciel hurtowni kolonjal-
nej, na Pomorzu dobrze
zaprowadzony, poszukuje
zastępstw poważnych firm
branża obojętna, referen­

,-cje pierwszorzędne, kau-
na żądanie. Włady-

aw Pryłowski, Pinczyń,
iat Starogardzki, Po-

(8268
powiat
morze.

K BatBUWY A

Ogród
do wydzierżawienia. Ul
Garbary 6, gospodarz.

(8274

Wydzierżawią
mieszkanie, 2 morgi pola,
ogród. Boniecki, Grun­
waldzka 122. (8282

Zamieniępokój z kuchuią na 2 p_o­
koje lub 1 pokój z kuchnią.
Zgłosz. do Dzień, Bydg.
pod ,,R. S. 6". (8244

Mieszkanie
komfortowe 5 pokojowe z

telefonem w centrum mia­
sta przy ul. Gdańskiej, czę­
ściowo z meblami do od­
stąpienia. Odpowiednie dla
pp. lekarzy, adwokatów,
kupców i t. p . Wiadomość:
Gdańska 21, II p. p. (8252

K H
Pokój

zaraz do wynajęcia. Dwor­
cowa 18c, III p. lewo.

(F-3959

Pokój
ewtl. z utrzymaniem, na

dwie osoby do wynajęcia.
Pomorska 36, II prawo.

(F-3947

Pokój
umebl. do wynajęcia, ul.
Hetmańska 13, II ptr.
prawo. (F-3957

Pokój
umebl. z osobnem wej­
ściem do wynajęcia. War­
szawska 4, I ptr. prawo.

(F-3955

Pokój
umebl. bez pościeli zaraz

do wynajęcia. Hetmańska

parter lewo. (7588

ŁsSuS

Z Paryża
Wiednia, Berlina i War­
szawy nadeszły świeże
żurnale na płaszcze i ko-

stjumy, zeszyty miesięcz­
ne na kwiecień, oraz żur­
nale męskie. Księgarnia
Bydgoska, N. Gieryna, Pl.

Teatralny 3, tel. 345. (8275

Celem

zakupu 4 gatrowego (tar­
czowego) tartaku, który
składa się z obszernego
domu mieszkalnego, 2 do­
mów robotniczych, tartak

murowany, którego pa­
rówka- ma 200 koni mocy,
4 traki 4 motorowy, 2 piły
taśmowe, oświetlenie za­
pasowe, takowy jest poło­
żony w lesie nad torem

kolejowym Iława-Toruń
z bocznicą kolej., wszystko
inne w najlepszym po­
rządku. Poszukuje się ce­
lem kupienia go cichych
lub czynnych wspólników
z większymi kapitałami
pod adresem: A. P. Łąkorz,
pow. Lubawa, (Pomorze).

(8251
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Obrońca
prywatny
załatwia sprawy proceso,
we, akcyzowe, ’skarbow’e,
umowy najmu, podatki,
ściąganie należności, spo­
rządza w’szelkie wnioski

udziela porady prawnej
J. Wojciechowski

Były reterent spraw kar­
nych Urzędy Akcyzow’ego.

Byffgsszcz, OworEDwa 33, S ptr.
(24944

Najtaniej
zakupuje się meble, lus­
tra, zegary, maszyny do
szycia, Kasy ,National’,
rowery, kilimy, dyw’any,
odzież, obuwie w’ Domu
Komisowym, Pomorska 6.

S229

!la rat 9
także na prowincję, sprze­
daje kanapy, leżanki, ma­
terace, krzesła, stoły dę­
bow’e do rozsuwania, ta­
nio, Tapicernia, Jagielloń­
ska 4, drugie podwórze.

(8237

400 mól
pszennej ziemi, blisko sta­
cji za 60 tys. zł, wpłaty
40 tys. sprzeda biuro cen­
tralne Dworcowa 69, No­
wakowski. (F3935

R KOPHA’a

ECMUCBM
Kanapy

leżanki, materace, gotów­
ką, ratami. Bydgoszcz, ul.
Mazowiecka 6. (F-8892

Ozdoby do trumien
ramki, okucia meblow’e,
pilniki, zawiasy taśmowe
itd. kul)is;: najtaniej w

firmie Florian Śniegów
ski, przybory stolarskie
i tecnniczne, u!. Śniadec­
kich 21. . (8263

i nre.wjąrnzsod ,fodajse^

Fotografia
do legitymacji 1,50 zł,
6 kart 3 zł. ,,Wiol’, Sien­
kiewicza 44. (F-3738

Majtanie!
zakupisz wszelkie arty­
kuły sportowe, row’ery,
opony rowerowe, piłki
dziecięce, tenisowe, obu­
wie, rakiety tenisowe, o-

buwie robocze. Wincenty
Krauze, Długa 50, teł. 948.

8221

Akuszerka
Gryfkowska, prywatna

klinika dla położnic przyj­
muje prywatnie i z Kasy
Chorych. Długa 5, tele­
fon 1673. (8235

Kosmetyczny Zakład
Dworcowa 66, Usuw’anie
leczenie zmarszczek, wą­
grów:, pryszczy, znamion,
piegów, czerwoności nosa,
rąk, wypadanie włosów,
łupież, przedwczesne ły­
sienie. (8213

Garbarnia
i Białoskórnia,Bydgoszcz-
Okoie, Jasna 17, garbuje
farbuje i kupuje wszelk.
rodzaju skóry na obuwie,
szory i futra. Zamienia
surowe na gotowe i po­
prawia ź!e garbowane.

(F-3916

Panowie I
Najbardziej zniszczoną

garderobę czyści, reperu-
przerabia starannie,

najtaniej .Ekonomja” Dra.
Emila Warmińskiego 15.

F-3939

4 złote
piękne kapelusze, wybór.
Tylko 3 dni! Modele jed­
wabne, słomkowe. Naj­
niższe ceny.Kwiaty wybór
50 gr. Gawęcka Ska, St.
Rynek nr. 5,6. (8227

Kapelusze
słomkowe, jedwabne
wielkim wyborze mam na

składzie, oraz fasonuje
kap. damsk. i męsk. na

modne fasony. Ceny nis­
kie. Fr. M. Bednarczyk, Ja­
giellońska 75. (F3954

Fabryka
wózków dziecięcych

0Sport” Bydgoszcz, 3 Ma­
ja 28, poleca dla odsprze-
dawców, wózki dziecięce,
lalkowe, rowerki, drezyn-
ki, okucia budowlane.
Przyjmujemy do galwa-
nizacji, szwejsowania i
wszelkie reperacje. (7540

.tYŚpRZfcDflZŁ^^

Meble

SOO m6ra
bonitacji 5 marek, kompi
inwentarze, Kujawy, wpła-

30.000 dolarów. 270
mórg buraczanej ziemi,
dom 8 pok., wpłaty 75.000

Resztówka 160 mórg,
dom 10 pokoi, wpłaty
40.000 zł., Szarek, Dwor­
cowa nr. 90, tel. 1909.

(F-3886
przy najdogodniejszych
warunkach, jadalnie, sy­
pialnie, pokoje męskie i
różne meble w wielkim
wyborze najtaniej poleca
Dobrzyński, Długa 4.

(7506

i urzędnicze ozdoby
haftuje" i ma na składzie
oraz plisuje i karbuje na

miejscu trwale, a zatem

najtaniej Leon K!aczkow­
ski, Gdańska 114. (7380

Majątek
1700 mórg pszenno-bura-
rżanej ż’erni, zabudowanie
masywne, bonitacji z mórgi

marek. Majątek 670
mórg z pełnym ży.wym i
mai tw’ym inwentarzem cena

150 00Ó zł, wpłaty SO.OOOzł

oprócz tego wie!ki wybór
mniejszych i większych
majątków, młynów wod­
nych i parow’ych. Małek,
Bydgoszcz ul. Dworcowa 2,
telefon 699. (7939

Czapki
kapelusze najtaniej oddaje
Pracownia Podwale 17.

(F-3800

MEBLE

w każdej cenie wprost
x własnego warsztatu
w solidnem wykonaniu na

dogodnych werunkaeh jak
sypialni, kuchni, jada!ni,
pokoi męskich, modeli po-
jedyńczych i wyściełanych
poleca (4198

H. Schmidtke
Et Szpitalna nr, 6. Załóż. 1871

Zamówienia według po­
dania i rysunków wyko­
nuje się jak najprędzej

Majaki
1000 mórg, bonitacji 5 mk.
przy szosie, stacja 1 km.,
miasto 8 km., inwentarz
żywy i martwy nadkom­
pletu y, dom mieszkalny
10 po’koi, budynki gospo­
darcze dobre. Cena 350.000
wpłata 200.000 złotych.
500 mórg, bonitacji 6 mk.,
szosa na miejscu, stacja
1 km., miasto 3 km., żywy
i martw’y inwentarz nad-
kompletny, dom 12 pokoi,
przytem parowa cegielnia
obr Jtu 2 000 000, cena

350,000, wpłata 200.000 zł,
400, 360, 340, 310, 305, 285,
250, 200. 160, 140, 120, 100

wielki wybór innych

Karbowanie
plisowanie

objektów’ jak młyny wo­
dne i parowe, cegielnie,
tartaki, fabryki poleca
na bardzo dogodnych wa­
runkach, Polonja, Biuro

Centralne Bydgoszez
Dworcowa 17, tel. 6 8.
Westfalewski. (F-3956

w deseniach najnowszych
wykonuje szybko i po ce­
nach najniższych. P!iso­
wnia sukien damskich,
Bydgoszcz’, ul.Gdańska 58,
Śniadeckich 24, przy Pla
cu Piastowskim, ul. Dwór
cowa 95a, Jagiellońska 4,
skład kapel,j Poznańska 5
skład kapeluszy. Materja
może być pocztą przesy­
łany. (7894

narożniko Dem
cena 28J wy z 2 sklepami
fortowy 00 zł. Dom kom

prócz t cena 38.600 zł, o-

mniejszego wielki wybór
mów ych i w’iększych do
pocz ze sklepami i bez
Ski awszy od 5—200.000 zł,

M chnią z powodu wyjazdu
zf raz do oddania, cena 1,800

. Małek, Bydgoszcz Dwór-
powa 2, telefon 699. (7988

Dom . . .

piętrowy w śródmieściu,
wolny skład 10 000 zł.,
wpłaty 7060. (F-3923

Dom
parterowy w śródmieściu
4C00zł. ”

Składy
w centrum od 700 zł. do
5 000 sprzeda ,Renoma’,
Pomorska 1.

Skład
kolonjalny z całym to­
warem, w pełnym biegu,
z urządzeniem i przyle­
głem mieszkaniem, na naj­
ruchliwszej ulicy Gniezna,
natychmiast na sprzedaż.
Cena okazyjna. Zgłosze­
nia Jan Mikołajczak. Gnie­
zno, ul. Kaszarska 1. 3 .

(7924
’

Zamienia
wiłę na Szreterach (ogród,
komfort, wolne 4 pokojo­
we mieszkanie), wartości
25.000 zł., na kamienicę
dochodową i dopłacę

0.000 zł. Adr. poda adm.
Dz. Bydg. (7783

Dom
III-piętrowy, 4 składy, w

centrum, 20,000 dolarów;
dom II-piętrowy narożni­
kowy, czynsz miesięczny
800 zł. Szarek, Dworco­
wa 90. (F-38s5

Kamienica
czynszow’a, III piętrowa,
z 11 mieszkaniami jest
zaraz na sprzedaż. Dach-
terń, Lubelska 9. (8016

Kamienica
2-piętrowa, 2 składy, o-

gród za 25 tys. zi sprze­
da biuro centralne Dwor­
cowa 69, Nowakow’ski.

F-3936

Dem
2 morgi dobrej ziemi i
sadem owocowym na

sprzedaż. Ul. Halicka 2,
przy ul. Leszczyńskiego.

8234

Dom
narożny, dochodowy, cen­
trum, gotówka wymagana
najmniej 40.000 zł. Wia­
domość : Bydgoszcz, uk
Chodkiewicza 38, Wojna­
rowski. (8223

Fabryka cukierków
dobrze prosperująca, w

Bydgoszczy, korzystnie
na sprzedaż. Oferty pod
,K. L.’ do Dzień. Bydg.

(8218
””Interes rzelnlcki
dobrze zaprowadzony w

większem mieście w ryn­
ku, z mieszkaniem, z po­
wodu stosunków familij­
nych na sprzedaż. Zgł.:
agentura Dz. Bydg., Gnie­
zno, ul. Chrobrego. (8285

Pierwszorzędny
skład czekolady poleca
na Wielkanoc dobrej ja­
kości czekoladowe baran­
ki zajączki i jaja marcy-
panowe. Specjalność: cze­
koladowe i porcelanowe
bombonierki jajkowe mo­
żna nabyć ty!ko w firmie
J.Matuszakowa,Gdańska20
właśe. Jadwiga Gołębiew­
ska. "

(8276

Hotel
do oddania. Potrzeba 20
tys. zł. Sokołowski, Plac
Wolności 2. (F-3944

Jedną
dobrą klacz źrebną za­
mienię na wałacha. Pocz-
tarnia," Grodzka 4. (8117

Silnik
samochodowy, benzyno­
wy, 4 cylindrowy na sprze­
daż. Wiadomość w filji
Dz. Bydg. Dworcowa 2.

(F-3 90

Kilka
beczek tanio na sprzedaż
Długa 14.____ (7988

Rower
męski tanio na sprzedaż.
Łokietka 15. (8077

Prace
blacharskie i instalacyjne
wykonuje fachowo. W,
wt-- i__ : -t,:Nijakowski, Gdańska 36,
te!.. 639. - (F-3942

Dom
(śródmieście, II piętrowy
z interesem, cały wolny
bez długu, sprzedam
D!uga 62, (F-3943

Kompletne
urządzenie fabryczne dia

wyrobów bezkonkurencyj
nych, z obszernemi ubi­
kacjami,korzystnie na sprze­
daż. Zgłosz. do filji Dzień

Bydgosk, po t ,,Komptet".
;F387.7

Krzesło
d!a chorych, ruchome, na

sprzedaż. Ul . Wrocław’ska
nr. 5, I ptr. (8030

Suka.wilk
jednoroczna na sprzedaż.
Lubelska 26. (8281

Samochód
6-osobowy, po dobrym re­
moncie (nadaje się także
na pół-ciężarowy) na

sprzedaż za 13.000 zł. Of .

pod ,P. li’ do filji Dz.
Bydg., ul. Dworcowa 2.

F-3921

Bufet w
i kredens dębowy, fomie-
rowany korzystnie i na

dogodnych warunkach na

sprzedaż. Stolarnia, Po­
morska 22-28. (F-E918

Pianino
krzyżowe, w bardzo do­
brym stanie sprzedam ta­
nio byle zaraz. Karan,
Świętojańska 4, I piętro.

F-3937

Jadaika
dębowa okazyjnie na

sprzedaż. Podwale 14.
(8219

Bryczką
sprzedam. Ujejskiego 88.

(8232

Wyprzedat meb!li
Kanapa pluszowa jak no­
wa, stół rozciągany, szafy,
krzesła i inne rzeczy.
Bydgoszcz, uł. Wołyńska
nr. 2, u gospodarza. (8228

Cykloneta
w bardzo dobrym stanie
4 cylindrowa, gotowa do
; azdy, natychmiast na

sprzedaż. Elektrotechni­
ka, Toruńska 181, tel. 1450.

(F-3934

Sypialka
dębowa, fornierowana ta­
nio na sprzedaż. Stolar­
nia, Kroi. Jadwigi 10.

8238

Rower
męski na sprzedaż. Ul .

Gdańska 145, od 4-6 g,
(F-3932

’

Na sprzedak
rower męski. Kujawska 11,
I ptr. (8224

Pianino
używane korzystnie sprze­
daje Majewski, nl. Po­
morska 65. (F-3960

Rower
damski nowy tanio na

sprzedaż. Nakiełska 119.
(8248

Jadalnia dębowa
kompi. tanio na sprzedaż.
Jezuicka 18. II . p.lewo.

Wózek
dziecięcy, duży, tanio na

sprzedaż. Ciesiński, Lu­
belska 7. (8242

Okazyjnie
na sprzedaż futerka dam­
skie sylowe, dywan fran­
cuski, tarcze afryk. różne
antyki. Dom Komisowy
Pomorska 6. (8230

Rower
(półwyścigowiec)na sprze­
daż. 20 stycznia 4, P. Roli.

2383

Sprzedam
psa ostrego. Wileńska 12
w podwórzu. (F-3920

Rower
(Brennabor) za 60 zł,

szrubsztok 8 zł i bor-
maszynka 20 zł sprzedam
Pomorska 60, w "podwó­
rzu. (8249

Czysto-rasowy
niemiecki dogg suczka,
maści tygrysa okazyjnie
na sprzedaż. Gdzie wska­
że Dzień. Bydg. (8259

Motocykl
angielski ,Triurapb" 550
cm na sprzedaż. Jeska,
Kiosk, Dworcowa 18 d.

(F. 3946)

Różnego
rodzaju kieliszki do wina,
sprzęty kuchenne, ma­
szynka do mięsa (nowa),
piękny serwis do kawy etc.

sprzeda tanio, Pohl, ul.
Lipowa 5 a parter. 8260

Elegancki
powóz myśliwski (Jagd-
wagen) na sprzedaż. UL
Dworcowa 90, podwórze
prawo, F3964

Kupuję
stale używane męskie
obuwie nawet takie, które
wymagają większej repa­
racji. W. Grabowski, lo-
ruń, Różanna 5. (7482

Kupię ,

dom w dobrym stanie,
średniej wielkości, przy
Gdańskiej lub lepszych
ulicach, w okolicy ulicy
Gdańskiej z uregulowaną
hipoteką. P!acę gotówką.
Oferty składać do fijji Dz.
Bydg’ Dworcow’a 2, pod
,Doktor’. (F-3701

Pieniądze
zaraz uzyskasz za towa­
ry: meble, dywany, obra­
zy, pianina ect. — zwra­
cając się do licytatora —

taksatora Wojnarowskie­
go, Bydgoszcz, Chodkie­
wicza 38. (8226

Kup!ę dom
w centrum, z interesami,
ogrodem lub dużem pod­
w’órzem, przy większej
wpłacie. Zgłoszenia pod
,F. L. 100” do filji Dż.
Bydg., ul. Dw’orcowa 2.

F-3929

Kupie
używany samochód w do­
brym stanie. Oferty pod
,Samochód’ do Dz. Bydg.

(F-3914

P!ac fabryczny
w centrum miasta poszu­
kiw’any celem kupna. Of,
szczegółow’e składać do
filji Dzień. Bydg., Dwor­
cowa 2, pod ,Plac fabry­
czny’. (F-3917

Alccfe

Banku Polskiego kupię
po 120 zt. za szthkę. Ła­
skawe of. do Dz. Bydg,
pod ,Bank 120”. (8240

Kupie
interes handlowy warto­
ści do 10 000 zł. Zapłata
w kiłku rafach. Wojna­
rowski, Bydgoszcz, Chod­
kiewicza 38. (8222

P!an!no
do ćwiczenia jest wolne.
Piotra Skargi 8, ptr. le­
wo. (F-3927

KZisa
Otrzymasz

posadę, ukończ księgo­
wość roln. handl. Przyj­
muję względnie 12. 4 . br.
Grunwaldzka 8, III ptr.

(8269

Ajentów
poszukujemy na Pomorze.
Piśmienne zgł. do Tow.
Ubezpieczeń ,Orzeł’, Byd­
goszcz. (8287

Sprzedawców
ulicznych z kaucją 50 zł.
poszuku.e Fabryka War­
szawska lodów, ul. Par­
kowa 3. (F-3894

Poszukuje
dzielnego technika ma­
szyn, dobrego ślusarza
tokarza i konstruktora.
Of. pod ,Technik’ do
Dzień. Bydg. (F-3915

Pomocnik
fryzjerski potrzebny za­
raz. Dworcowa 31. (8254

T
Potrzebni

agenci, fotografowie i
chłopcy; także inne po­
sady są do objęcia. ,,Wiol’
Sienkiewicza 44. (F-3949

Dziewczę
młodsze do posług po
trzebne. 3 Maja (Grodz­
two) 26, II p. pr. (F-3945

Potrzebna
służąca do
cy domowej. Hotel
szawski, Bydgoszcz.

(F-3963

Kucharka
hotelow’a i restauracyjna,
samodzielna, potrzebna
do hotelu. Oferty do filji
Dzień. Bydg., Dworcowa
nr. 2, pod ,,K. H.’ F-8962

UczeA
piekarski może się
sić. Kujawska 120,

zgło-
(8146

Pomocnika
ogrodniczego, młodszego,
dzielnego w swym zawo­
dzie, poszukuję zaraz do
kwiatów’ i warzyw’. R.
Treichel, Wągrowiec.

(8060

Mieszkanie
4-pokojowe umebl, z wy-

odami w centrum sprze-
am za3000zł.Zgł.do

Dzień. Bydg. pod ,,Kom­
fort’. (8239

Pomocnik
fryzjerski potrzebny na­
tychmiast na stałe. Kmi-
nikowski, fryzjer, Gdynia.

(8187

Gospodyni - kucharka
samodzielna, potrzebna na

probostwo wiejskie. Zgł.
z podaniem kwalifikacji
i warunków’, skierować do
adm. Dzień. Bydg. pod
,St. P’. (8286

Letnisko
Szwajcarji Polskiej,

świetne warunki klimaty­
czne blisko morza. Po- .

koję z pierwszorzędnem L

utrzymaniem od 1 maja
do 1 października. Ceny
przystępne, Adres : Dwór
-- maj." - Golcewo, poczta
Parchow’o. (8258

KPOSADY
W

poszukujaJ^H
Urzędnik

gospodarczy kawaler lat
24, syn roinika, z ukoń

czoną szkołą rolniczą, do­
bremi referencjami, pilny,
sumienny, po odbytej
służbie wojsko-wej poszu­
kuje posady, okolica obo­
jętna. Mieczysław Topo-
lewski, Szwarcynowopow.
Lubawa, Pomorze. F-3928

Poszukuje
5-6 pokojowego słone­
cznego mieszkania z wszel­
kiemi wygodami, dzielni­
ca Aleje Mickiewicza, plac
Kochanowskiego. Najchę­
tniej w wili Oferty pod
,,E. C ." proszę składać do
filji Dzień, Bydg., ulica
Dworcowa 2. (S-3950

Pokój
z kuc,hnią wydzierżawię
bezpłatnie" za wypożycze­
nie 1.500 zł. Oferty pod
,,J. 1500” do Dżien. Bydg.

(8220

Do dzieci
przyjmie posadę młodsza
panienka w Bydgoszczy.
Of. pod ,Inteligentna Z.’
do Dzień. Bydg. (8216

Poszukuje
1—2 pokoi z kuchnią.
Płacę czynsz roczny ż

góry." Of. pod ,,312’ do

fiiji Dzień. Bydg., Dw’or­
cowa 2. (F-3953

Czeladnik
rzeżnicki poszukuje posa­
dy. Zna dobrze wyrób
W’ędlin. Miejscowość obo­
jętna. Of. do filji Dzień.
Bydg. Dworcowa 2, pod

R POKO!S A

,C. Z”. (F-3930

Pokój
do wynajęcia dla pana,
nl. Szczecińska 3, parter
lewo. (F-3933

Mamka
poszukuje posady w lep.
szym domu. Oferty do fi-
lji Dz. Bydg. pod ,Zdro­
wa’. (F-3926

Pokój
umebl. z używaniem ku­
chni dla małżeństwa do
wynajęcia. Błonia 19, Ka­
łowa. ’

(8262

Ogrodnik - szofer;
kawaler, poszukuje posa­
dy jako żonaty zaraz lub
później. Łask. zgł. upra­
sza sie do Dz. Bydg. pod
,N. 80’’. (8265

Pokój
umebl. zaraz do wynaję­
cia. Plac Wolności nr. 2,
III ptr. prawo. (8278

DZBERtAWf
s

Gościniec
w pełnym biegu, do tego
6 mórg ziemi, 4 morgi par
ku, za 4.000 zł do wy.
dzierżawienia. Zgł. ,Re­
kord’, Frankego 3. F-3941

Młyn
wodny zaraz do w’ydzier­
żawienia; cena 6.000 zł.
Zgł. ,Rekord’, Frankego
nr. 3. , (E-3940

Poszukuje
składu z mieszkaniem w

dużej wsi kościelnej, w

dobrem położeniu i ru­
chliwej okolicy, d!a bła­
watów, wprost od w’ła­
ściciela. Zgł. pod ,W.
N. 4.” do Dz. Bydg. (8279

Dzierżawa
pod Toruniem tylko dla
bezdzietnej inteligentnej
rodziny, 3 pokojow’ego
mieszkania, ogrodu, 5
mórg ro!i, żyw’ego inwen­
tarza. Warunki bardzo
korzystne. Dokładne ofer­
ty do Filji Dzienika Byd­
goskiego, Toruń, Mostowa
17 pod ,25-. (8256

Dzierżawy
300 mórg, 6 mk. bonizacja,
inwentarze kompletne z

dzierżawą do objęcia za

26.000 zł. 550 mórg pszeń-
no-buraczanej ziemi, in­
wentarze, kompletne obję­
cie 35—40.HM) zł. poleca
,,Wywiad", Bydgoszez, ul.
Sienkiewicza 9 I. ptr.

(8241

R MIESZKANIAMI
Poszukuje

mieszkania 1-pokojowego
z kuchnią lub próżnego
pokoju. Płacę za rok z

góry. Zgłosz. pod ,Dwo­
je osób’ do filji Dzień.
Bydg., ul. Dworcowa 2.

F-3931

Pokój
z kuchnią poszukuję choć
na ustroniu, zapłacę do­
brze. Dąbek, Hetmańska
nr. 27. (F-3925

Mieszkania
od 1-9 wskaże ,Renoma’
Pomorska l, (F-3924

Pokój
dla inteligentnej osoby
do wynajęcia. Warszaw­
ska nr. 21, I ptr. prawojj"

(8270

3 pokoje
umebl. poszukuje1 - się od
15. 4. !ub 1. 5. z e!ekir.
światłem, w centrum mia­
sta. Łask, zgł. ,TI" dó fil­
ji Dz. Bydg. Dworcowa 2.

F-3665,

2 pokoje
dobrze uinebł. mozL z for­
tepianem, poszukuję od
15. 4 . 2 solidnych panów
Oferty składać do filji
Dz. Bydg: pod ,L. D,

F-3951

b "”"M" ’ą
Biuro kojarzenia

małżeństw Józefa K!opo-
cka, Bydgoszcz, Gdańska
nr. 41, filja Katowice, po­
leca rodzicom i paniom,
ziemiankom z gospodar­
stw lub gotówką - pa­
nów ziemian, rolników,
urzędników, kupców i
innych fachowców. (8217

Chcesz
dobrze wyjść zamąż lub
się ożenić, udaj się z za­
ufaniem do rajka Niemie-
rzy, Toruń, ulica Panny
Marji 3. Na odpowiedź
znaczek. (8257

Obiady
prywatne smaczne, obfite
3 dania zloty, kuchnia
warszawska u młodej
sympatycznej gosposi, ul.
Niedźwiedzia 7, II ptr.

(8215

KSo
posiada kilka — naście
— dzieśiąt tysięcy zło­
tych, najkorzystniej ulo­
kuje, zgłaszając się po
bezpłatne informacje do
Wojnarowskiego, Byd­
goszcz, Chodkiewicza’38.

(8225

3000 zł.
poszukuję natychmiast.

Gwarancja pewna, procent
według umowy. Of. pod

S’ K" rlr. f!ili H, Ri-rln,,,F. K." do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. (F-3958

Ostrzeżenie I
Za wszelkie długi, roz­

wiedzionej Stanisławy
Knorr nie odpowiadam.
Władysław Knorr. (F-3922
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załatwia wszelkie, choćby
najtrudniejsze sprawy są­
dowe, karne, procesowe,

spadkowe, hipoteczne,
waloryzacyjne, kontrakto­
we, epółkowe, najmu, ad­
ministracyjne, podatkowe,
ściąganie należności it,d.

St. Banaszak,
sl, C?aszRows!tiega Z. Tel. 1304

Długoletnia praktyka.
27310

Lecze
chorych skutecznie, wy
łącznie ziołami kraiowemi
i zagranicznemu ę oroby
)ołądkowe. weneryczne, za­
starzałe rany piersiowe,
suchoty i t p Jak również
kobiece i dziecięce. Antoni
Bogacki. Św. Tró cy nr. 80,
przyjmuje od 10-12. po
południu 3-5. Bydgoszcz

8123

a
Obuwie

wła-nego wyrobu, wyko­
nane jak na miarę, klinu­
je się najkorzystniej u

Gabrielewicza przy Placu
Piastowskim nr. 3. (8165

Fortepiany
i pianina stroi, naprawia
i odnawia po niskich ce­
nach — Paweł Wicherek,
stroiciel fortepianów, ul.
Grodzka 16. Tel. 2-73.

(7831

W całej Sydscsscsy
i nawet okolicy mówią,
że obuwie u Smolarka
najtaniej kupują. Smo­
larek, Sw. Trójcy nr. 33 .

(8019

Spodnie
do pracy, ubranka do Ko-
ftninji św. sprzedaje tanio
Jani1 Wilczewski, Byd­
goszcz, ul, Sw. Trójcy 22 a

(1493

Plany
nieprzemakalne w każdej
wielkości na składzie,
Hurtownia Tow. Włókni­
stych R. Stobiecki, Stary
Rynek 29, tel. 49. (3397

WherS Oeaaztfw

Stary Rynek 14, obok ap­
teki poleca swój skład pa
nieru, w’ielki wybór ksią­
żek do nabożeństwa, ksią­
żek do pierwszej Kómunji
Świętej, duży w’ybór pa­
m_iątek, krzyży, medali­
ków’, różańców, łańcusz­
ków, obrazków itd. (7998

Sprzedam
dom parterowy z ogrodem
2 mieszkania zaraz wolne.
Adres -wskaże Dz. Bvdg.

(8150

Sprzedam
interes kolor’ liny, połą­
czony z wyrobami tyto­
niowemi, 3 pokoje i ku­
chnia z meblami. Of. pod
,A. B. C.’ do filji Dzień.
Bydg. Dworcowa nr. 2.

(F-3881

Dem
Il-piętrowy, narożny, w

rynku, z dwoma składa­
mi wraz z pomieszkania-
mi, zaraz do objęcia, w

Witkowie. Sprzedam lub
wydzierżawię ewtl. zamie­
nię na gospodarstwo (bu­
dynki i ziemia I k!.). Ce­
na 40 tys. zł,, wpłaty 30
tys. zł. Łaskawe zgł. pod
,Dom narożny” do Dzień.
Bydg.

’

(7989

Mo,li%ki

nessesery, teki, portfele,
torebki damskie, łaski, pa­
rasole zawsze w wielkim
wyborze po niskich ce­
nach poleca (dla odsprze­
dających wysoki rabat)
Jedyny specjalny maga­
zyn wyrobów skórzano-
galanteryjnych (5831
Zygmunt Musiaf

Bydgoszcz,
Długa 52. Tel. 1133.

(?oni jOoasor
Stary Rynek 14, obok ap­
teki poleca duży wybór
galanterji skórzanej to­
rebki, teki, walizki, od­
dział perfumerji, mydła

toaletowe, grzebienie
szczotei(?-Jifsterka, biżu-

;terja"’sżtUfezną Kp, "(7999

Pracownia poócżoch
i swętiów przyjmuje ob-
stalunki i Przeróbki. Szwe­
derowo Stroma 55. (F-3904

RteSale?

Przy dogodnych
warunkach polecam:

kompl. ladalńie. sypialnie,
kuchnie jako też pojedyn­
cze meble, szafy, stoły
łóżka, krzesła, kanapy,
fotele, biurka, lustra, salon

mahoń, i inne przedmioty
Piechowiak, Długa nr. 8,
tei. 1651. (18573

Józef Metelski
Długa nr. 50 poleca: poń­
czochy, skarpetki, ręka­
wiczki, krawaty oraz ga-
lanterję po cenach niskich.

(7997

Okazja
Dom piętrowy z restaura­
cją w śródmieściu Byd­
goszczy restauracja zmiesz-
k;in:em zaraz do objęcia za

11 000 zł Dom piętrowy
z piekprnią w ruchliwym
m asteczku 15.000 zł. Wiel­
ki wybór rozmaitych ka­
mienic, intereaów. miesz­
kań poleca i przyjmuje
świeże zgtoszenia Biuro
,Pogoń8 Dworcowa 80, tel.
"r. 1815.

Młyn wodny tartak
bardzo tanio natychmiast

’"śa;-spra’edttż(;TpbKa"Wal^
2 pary "kamieni, i ar(ak
,W; mJ?gFizifimtedobi ę}(- z?
inw-entarzem żywym i
martwym 82 tys. zł, Wpła­
ta wedle umowy. I wiele
innych poleca biuro Po­
goń Dworcowa 80, tele­
fon 18-15.

Budynek
piętrowy z interesem i
wolnem mieszkaniem,
przy tramw-aju, z powodu
wyjazdu_ tanio na sprze­
daż. Wiadomość Kuiaw-
ska 89. (8185

Ma raty
obuwie poleca pracownia
obuwia, Okolę, Chełmiń­
ska l, (6053

Dom
mieszkalny w Gnieźnie
korzystnie na sprzedaż.
Cena według ug dy. Zgło­
szenia Gniezno, Chrobre­
go SI, (Kiosk). Także do
nabycia motor elektrycz­
ny o sile 220 volt. (i 158

Rowery
lepszych fabrykatów! —

,,Wanderer”, ,Brennabor’
i innych niark poleca po
niskich cenach Ernst Jahr,
Dworcowa 18b. (6873

_

WEBIE

Najtańsze źródło zakupu
w wielkim wyborze kom­
pletnych pod gwarancją
dęb,: jadalni, sypialni^
pokoi męskich, kuchni
oraz mebli pojedyńezych,
szały, łóżka, stoły, lustra,
także wyściełane klubowe
leżanki, kanapy, krzesła:
solidnego wykonania na

dogodnych warunkach po­
leca (4404

Ignacy Orajnert,
Bydgoszcz.

Dworcowa 8. Tel. 1921

Duły
dom 2 piętrowy, 3 składy,
10 lokatorów, zupełnie no­
wy, w rynku, w średnim
mi’eście, za 28 000 zł. na­
tychmiast na sprzedaż.
Wpłata wedle ugody.

Zgłoszenia przyjmuje,
Scnneider Kiszkowo. Na
odpowiedź znaczek pocz­
towy. (8160

Meble

najtańsze źródło w wielkim
wyoorze pod gwarancją,
jadalnie, sypialnie, szafy,
krzesła, stoły, materace

z in ;łyskiej
trawy, kanapy, sprzedaje
na dogodnych warunkach
Zieliński Śniadeckich 43.

(F-3896

Wóz
rzeźnicki na resorach,
półszorek, d!uga piła do
drzewa na sprzedaż. Ku­
jawska 103. (8145

LokemsblSa
Marshall 8 HP, w do­
brym stanie, tanio na

sprzedaż. Of. nod ,Loko-
mobila” do filji Dzień
Bydg., Dworcowa nr. 2 .

(3868

Na sprzedał
używane wiertarki, ima­
dła, dymak, kowadła, że­
lazny płot i balkon. J .

Myk, Bydgoszcz, Pomor­
ska 49 50. (8203

Wir ?rak
na rozbiórkę, blizko ko­
lei, jest zaraz na sprze­
daż. Zgłosz. pod -Wia­
trak 25’ do Dzień. Bvdg.

(8197
;—- -—

,------------ ,/,j

k,.-, -.. V.;. Rower "k -

ż wolnym biegiem jak no­
wy na Sprzedaż. Bociano­
wo 8a, Nowak. (8179

Miłośnikom
kwiatów sprzedam ogrom­
ny ,fikus’ i krzaczastą
,uracenę’. Lenartowicza 18^

(8148

B.ardzo tanio
na sprzedaż: kompl. mo­
torowy garnitur do młó­
cenia, dobrze utrzymany,
fabrykat Deutza, 8 P. S .

młóekarua z podwójnem
czyszczeniem, także śró-
townik z kamieniami o

średnicy 80-85 fein. - Me­
ble: urządzenie do sypial­
ni (dębowe) z płytami
marmurowemi oraz lepszy
pokój (orzech), dobrze u-

trzymany wózek dziecię­
cy jak nowy, 2 rowery
męski i damski. Zgłosz.
w niemieck. języku, Lutz,
Ustaszewo, stacja kolejo­
wa Podobowice, powiat
Żnin. (F-3907

fC=Dl

Dom
kupię w cenie do 7O.PfO
zł. Spieszne of. do filji
Dzień. Bydg., Dworcowa
nr. 2, pod .70.000”. (F-8867

Kuple (4792
akcye Banku Polskiego.
Oferty z podaniem ceny
uprasza: Sonet, Byd­
goszcz, ul. Wesoła nr." 13

Kuple
mały dom z ogrodem w

Bydgoszczy, w dobrym
stanie, za cenę 7.000 zł.

Oferty pod .Gotówka’ do
Dzień. Bydg. (8106

Poscukuie
dla płacących kupców i
dzierżawców majątków,
gospodarstwa, młyny oraz

posiadłości miejskie ka­
żdego rodzaju. K Wetz
ker, Bydgoszcz, D!uga 41.
Tel. 1013. (8(78

Szukam
dobrze utrzymanego for-
tepjanu do kupienia za

gotówkę Of. z podaniem
ceny pod ,B. Z. HO’ do
Dz. Bydg. (8181

Samochód
nieduży używany kupię.
Of. pod .Samochód” do
filji Dz. Bydg. Dworco­
wa 2. (F-3805

Kuplę
dobry młyn wodny z rola
i masy wnerai budynkami.
Warunek duża wóda, do­
bra komunikacja i piękna
okolica. Płacę gotówka w

dolarach. Adres Fr.Matyl-
kiewicz, Solec Kujawski.

(F-3911 1

Rower
damski używany kunie,
place gotówką. Of. do filj-:
Dz. Bydg. Dworcowa 2
pod ,Stenia’. (F-390

Złoto
i srebro kupuje Br. Ko­
chańscy i Kunzl, Gdań­
ska 139. (1982

pdTTd"y"’W!!i

-- Bezpłatne....
prospekty listownych kur­
sów sten ?grafji, kaligrafji
wysyła R;edakcja Steno­
grafa, Warszawa,Szczypią
nr. 12. (7642

Fabryka wątli
i keksów poszukuje za­
raz sub-zastępcy na Po­
morze z siedzibą Toruń,
Bydgoszcz lub Gruczfcdz.
Panowie dobrze zaprowa­
,dzeni i regularnie odwie­
dzający sklepy cukierków
zechcą się piśmiennie
zgłosić pod nr. ,,58,186"
do Par, Poznań Aleje Mar­
cinkowskiego 11. (8171

_ Zastępcy
branży wydawniczej na

wszystkie miasta poszu­
kiwani. Dobry zarobek.
Zgłoszenia ,Rewja’, Po­
znań, Św. Marcina nr. 22
Znaczek na odpowiedź.

(8195

Stót krewie tl(i
tanio zaraz na sprzedaż
z powo(ju przeprowadzki.
Hetmańska 22. podwórze
prawo. (F-3908

Orkiestry
damskiej trio lub duet od
18. 4. b. r . poszukuje
- Grand Hotel” Tczew
Pocztow’a 14. Of. nadsy-
łać z podaniem warun­
ków i fotografją. (8174

Dom
parterowy, przy głównej
ulicy, z dużem podwó­
rzem, ogrodem, Spichle­
rzami, garażem, i stajnia­
mi, z powodu innego
przedsiębiorstwa zaraz na

sprzedaż. Of. pod ,A.B 16”
do Dzień. Bydg. (8188

Sieczkarnia I f rulownla
tanio na sprzedaż. Gdap
ska nr. 131. Gałężewski.

(F-3909

Na raty
zęby sztuczne, leczenie i
p;omt)owanie. Niezamożn.
znaczne ustępstwo. Duszyń
ska. dentysta. Śniadeckich
nr. 20. (22565

Fabryka wózków
dziecięcych ,Sport’, Byd­
goszcz, 3 Maja 28, poleca
dla odsj rzedawców wózki
d-ziecię :e, lalkowe, rower­
ki, drczynki, okucia bu­
dowlane. Przyjmujemy
do gaiw anizacji, ezwejso

Sprzedam
bardzo korzystnie z po­
wodu objęcia innego
przedsiębiorstwa dom
piętrowy z restauracją
i cukiernią w większem
mieście powiatowem w

Pozn. w centrum miasta,
i olożenie bardzo dobre.
Do objęcia potrzeba

5 000 zł. ’Wiadomość do
Dz. Bydg. (8159

Motocykl F-3844
-A. J. S,”, angielski, 8 P.
S., gotów do jazdy, za

1500 na sprzedaż. Fr. Syl-
westrowicz, Nowe, Pom.

Siewnlk
Sasonia” 3 metry szero

ki, używany i dobrze zre-

parowany bardzo korzy­
stnie na sprzedaż. Fr.
Kłos i Syn Bydgoszcz
Gdańska 97, tel. 1683.

8040

Kamienica
pierwszorzędna, z 4, 5 i 6-
pokojowemi mieszkania­
mi, jedno mieszkanie wol­
ne, przy wp!icie 65-10

— F,........... _,
- .j,, ,,-. ,j^ tys. zł korzystnie smsprze-

wania i wszelkie repcra- i daż. Of. pod ,,E, G. 4”
(75401 do Dzień. Bydg.sje.

Altanko
ogrodową w dobrym sta­
nie sprzeda korzystnie
właściciel domu, Dworco­
wa 80. (F-3E95

Okazja
bufet i kredens nowy, dą,b
fornierowany tanio sprze-

... . dam. Chołoniewskiego 3,
(8177dJ.ivniej Podgórze, (8140

Poszukuje
się stołowego z kaucja
1,500 zł. od 15. 4. b. r.

przy objęciu bufetu na

rachunek. Oferty nadsy­
łać do ,Grand Hotelu”
Tczew, Pocztowa nr. 14

(8173

Domokrąinl
do rozsprzedaży dużej
partji domowych pantofl
zakopiańskich potrzebni
Duży zarobek ponad 30
zł dziennie. Kaucja lub

poręczenie 50 do 100 zl
pożądane. Zgł. Lucius,
Mostowa 9, w podwórzu,
II piątro. (8190

! PpSZUkUjQ
i od zaraz lub później dziel-
| nego żelaźniska. Reflektuje

się li tylko na obrotnego
i solidnego kupca w wie­

.’ ku od 25—35 lat. Wyma-
- gana jest kaucja. Przy
; owocnej pracy rokir’e się

udział w- zyskach. Oferty
pod ,,B. 1000" do Dz. Bydg.

(7884

Stenotypistki
z długoletnią prakty’ką,
obeznanej z książkowością
poszukuję za dobrem wy-
nagrodzeniem. Franciszek.

, Kosznik, Fabryka Mydeł(
Bydgoszcz, Bacianowo 4.

F-3893

Szofera
żonatpgo poszukujemy za-

raz do prowadzenia sa­
mochodu osobowego; mie-

, szkanie wolne. Zgłosze­
nia z podaniem życiory­
su, wymaganej pensji oraz

dołączeniem fotografji
. skierować do firmy: Prze­

mysł Drzewny, Hermann
Schfitt, Czersk. (8170

Ponsocnśka
malarskiego, kawalera, na

stalą posadę poszukuję.
, Musi umieć samodzielnie

wykonać wszelkie prace
w zakres malarstwa wcho-
dzące. Zgłoszenia z do­
łączeniem krótkiego ży­
ciorysu należy składać

pod ,J. W.’ do Dzień.
Bydg. (8162

Dsee!nego
pomocnika krawieckiego
na pierwszorzędną i stałą
t racę poszu uje zaraz Fr.
Rosenkiewicz, Osie (Po­
morze). (81E6

POSZMkuje
biednej, inteligentnej, mło­
dej, przystoinej gospody’-
ni do samodzielnego pro­
wadzenia domu. Oferty
do Dziemiany pow. Ko­
ścierzyna (Pomorze). J.
Wolny. (8164

?Szlffitne eksped;entkl
,!o składu rzeźniekiego
potrzebne zaraz lub pó­
źniej. Uprasza się o nad-
destanie życiorysu oraz

kopji świadectw do 15. 4.
Fr. Benedykciński, Ino­
wrocła,w, Król. Jadwigi, 9,

- (8156 ;-;i;’re,i;"j?/

?feltsp9cljentkav r Y;,
do interesu rzeźniekiego
potrzebna zaraz. Zgłosz.
Gdańska 38. (8015

Potrzebna
marszantka zdolna rów­
nież do sprzedaży kape­
luszy. Gdańska 141, Ma­
gazyn kapeluszy. (F-389C

Agsnt
na stałą pensję i książko­
wa mogą sie zgłosić. Ul .

Dworcowa 68, II p. (8184

PcłSrączrsa
i uczennice do szy’cia po-
trzebne. Adres wskaże
filja Dzień. Bydg, Dwor­
cowa 2, (F-3806

BgL% POSZUKUJĄ OK

Szofer - mechanik
z dobremi świadectwami 1
i ukończoną szkołą gzo-
ferską poszukuje stałej |

posady. Początkowe ob­
jęcie posady za wyna­
grodzeniem. Zgłosz. pod i
- Pracowity 6” do Dzień.
Bydg. (8161

Szukam
posady od 15. IV. do ku- i
chnt i pracy domowej,
okaże się pierwszorzędna
świadectwo. Łask, zgłosz -

upr. do Dz. Bydg. pod
nW. Z. (82C4 i

Aptekarska t?
siła pomocnicza dobrze o

wpracowana z dłuższą
praktyka szuka posady w -

aptece. Of. pod ,Apteka”
do filji Dz. Bydg. Dwór- ł
cowa 2. (F-8901 d

b

ffin otey prywatDal
Karola SchrSda!a,

Córka
urzędnika z lepszem wy­
kształceniem, Szuka przej­
ściowego przyjęcia. ha K R. ..

majątku bez wzajemnego R0W’ eK °’ "

wynagrodzenia jako cór­
ka domow’a. Zgłosz. pod
,W. J. 12” do

(8163
)z. Bydg.

Mistrz młynarski
lat 35, żonaty, dzielny w

swym zaw’odzie, obezna­
ny z wszelkiemi pracami
i maszynerją młyńską,
poszukuje od 15. IV . !ub
później stałej posady ja­
ko kierownik lub samo­
dzielny młynarz. Zgłosz.
pod -B. M. 3” do Dzień.
Bydg.

’

(8157

załatwia wszelkie sprawy
sądowe. Irpoteczne, karne,
kontrakty spółkówe, admi-

n;stracyjne, regulu.je hipo­
teki, załatwia wszelką ko­
respondencję i przeprowa­
dza ciche akordy. (60119

Pokój
frontowy umebl., światło
elektryczne dla inteligen­
tnej osoby od 15. 4. do
wynajęcia. Dworcowa 10,
I ptr. ’prawo. (F-3912

Kowala
dosk. starszego do zesta­
w’ienia powozów, poszu­
kuje M. Latoś, Koronowo
fabryka powozów’. (7782

E! spedjenł
branży kolonjalnej - deli­
katesów,- z kaucją, dobie-
mi poleceniami poszukuje
ms:idy. Zgł. do filji Dz.
Sydg. Dworcowa 2 pod
,E. B.’ (F-3906

Szklarzy
)oszukuje Fabryka Płyt
fotograficznych ,Alfa’,

Garbary nr. 2/3. (7909

Inwalida
wojenny, samotny poszu­
kuje posady jako portjer
wjakimkolwiekbądź przed
siębiorstwie za małem
wynagrodzeniem. Oferty
dó Dziennika Bydg., pod
,Inwalida”. (8152

Poszukuję
posady podróżującego.
Mam ukoń zona szkołę
handlową oraz 2 lata prak­
tyki handlowej. Na ży­
czenie złożę, kaucji 400 do
560 zł. Łaskawe zgłoszenia
do Dz, Byd". ńod ,N. L. 4”.

(8104

Pokój
umeblowani’ dia 1 Inb 2
pamenek lub uczni, forte­
pian do dyspozycji z utrzy­
maniem iub bez, zaraz do
wynajęcia Wilczak, Nakiel­
ska 19, II ptr. (7018

Krawcowa
starsza, pierwszorzędna,
która w ostatnim czasie
przybyła do Bydgoszczy
poszukuje zajęcia w do­
mach, także na wyjazd
po niskich cenach. Adr.
u p. Nowak, ul. Chodkie­
wicza 4. (F-3870

KEZEED8

Poszukuję
na prowincji dzierżawy
interesu wprost od wła­
ściciela, branża obojętna,
lub specjalny handel naj­
chętniej, kolonjalny z wy­
szynkiem. Warunek: do-

: Orze prosperujący i ob­
szerne mieszkanie ca. 4 po­
kojowe. Dokładne opisy
proszę składać pod ,E. K .

117’ do Dz. Bydg. (8 i 53

Lokal
nadający się na skład lub
fabr.yczkę z prądem elek-
trycziiem do wynajęcia.
Wiadomość a właściciela
domu, Śniadeckich 40.

(8149

Młyn wodny
lub. pąi;pwy ppsłiikuję do
:,dzie?jżawyk. Alf, ,ad T)zien.
,Bydg; pod -R,- ,-M..,N.” :V-
7"- . b, (8208 ;F A

Skład
z pomieszkał Jem zaraz do
wynajęcia. Tuchola (Po­
morze), Rynek 24. (F-3;55

IjFMIESZKOSaTI§l

Mieszkania

jednopokojowego, dobrze
umeblowanego, z osobnem
wejściem (ewtl. z fortepja-
nem) poszu’-uję, Of. pod
,M. J. A.” do "Dz. Bydg.

(3866

Mieszkania
jednopokojowego z kuch­
nią poszukuje się zaraz

lub później. Remont, pła­
cę z góry. Zgłosz. pod
,R, 334’ do Dzień. Bydg.

(8189

KPOKOJE)I
Notę! K:os

Bydgoszcz, Długą 53, po­
koje czysto utrzymane od
3 zł. za dobę. (8180

Pokój
umebl. do wynajęcia, ul.
Wileńska J, I ptr. prawo.

(8200

POkój
umebl. z łazienką i elektr.
światłem do wynajęcia,
ul. 20 Stycznia 10, parter, j
od 15. 4. ewent. 1. 5. i

(8151

Pokój
ładny, 2 okna, najchętniej
!la pań do wynajęcia.
Nowy Rynek 2, II ptr. ,’
ewo. (8147 1

1

Pokój (
tmeblow-any, frontowy, z 1
)sobnem wejściem do wy- 1
lajęcia. Toruńska 18, I p. E

)rawo. (8182 j
2 pokoi

próżnych lub umeblowa­
nych, z usługa,, możliwie
z osobnem wejściem po­
szukuję zaraz. Zgłosze­
nia pod r.r. ,7575” do fr!ji
Dzień, Bydg., Dworcowa
nr. 2, (F-3910

Restauracja
Resursa Kupiecka, Jagiel­
lońska 25 wydaje smaczne

i tanie obiady i kolacje.
Codziennie koncert dam­
skiej orkiestry. (5970

KatslDrnła R091I
codziennie od 7—9 wy
py, arje i pieśni. Kon­
cert artystyczny nowej

(3009orkiestry.

Obiady
smaczne i tanie po 80 gr.
i 1,60 zł. wydaje ,Ogni­
sko”, Jagiellońska 71.

(6139

Piekarze wiejscy I
Poszukuję dostawy chle­
ba wiejskiego po cenach

konkurencyjnych, ewen­
tualnie zakładam filję.
Kochański, Gdańska 117.

(8176

W Sarze Angielskim
obok kina Kristal. smaczne,
świeże obiadv z 3 dań 1 zŁ

5971

Chcesz
szybko i dobrze wyjść
ząmaż lub się ożenić"( —

Jfjfaj., ,;się ,j?. całem zaufa-
ufeih,,do, :Międzynarodo-
\yego Biura Póśfedńict-wa
Małżeństw ,Matrymonjund
w Warszawie, ul. Nowo­
grodzka 36. - Na każde
listowne zgłoszenie na­
tychmiast wysyła się kil­
kadziesiąt stosown. ofert,

5 szczegółowe informacje
i fotografie osób, pragną­

,cych wyjść zamąż łub się
ożenić. Warunki" przystę­
pne. Wybór olbrzymi!"

(7660

S,amotny
młody mężczyzna pragnie
poznać młodą, elegancką,
przystojną i inteligentną
panienkę w eelu towa­
rzyskim. Of. pod ,A. A. 2”

do filji Dż. Bydg., Dwor­
cowa 2. ’

(8201

Poznam pana
wysokiego od lat 30 w ce­
lu towarzyskim. Zgł. do
Dzień. Bydg. pod ,Sza­
tynka”. (8094

Przystojna
inteligentna parnia pra­
gnie zapoznać pana do
lat 45 w celu towarzyskim.
Of. pod ,Samodzielna 8199-
do Dzień. Bydg. (8199

500 zł
poszukuję za Wysokiem
procentem i dobrą gwa­
rancją. Oferty do Dzień.
Bydg. pod ,414”. (8107

5090 złofych
na hipoteczna gwarancje
poszukuję. Of pod ,Hi­

poteka” do filji Dz. Bydg.,
worcowa 2. (3887

s

10-15 tys. zł
włożę do pewnego i do­
bry zysk przynoszącego
przedsiębiorstwa, wstąpię
ewtl. jako wspólnik. Wa­
runek: dobre zapewnie-
nienie i pewny zysk mie­
sięczny. Zgł i’sz. upr. pod
,Uczciwy 16” do Dzień.
Bydg. (8074

Rozstałem
sic dnia dzisiejszego z żo­
ną moją Kazimierą z Le­
sików;- i:!i Jeżową, Za jej
dalsze postępowanie lub
d!ugi nie odpowiadam.
Bronisław Jeż (8186
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Dnia 8. bm. o godz. 4.30
8183nasz jedynak śp.

WŁADYSŁAW CHOJECKI
szeregowiec 8 dyonu samochodów; absolwent szkoły leśnej w Margoninie

przeżywszy lat 21, o czem donoszą w głębokim smutku pogrążeni
Ojciec, matKa i siostra.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 10-go bm. o godzinie 15-tej z szpitala
wojskowego. .

Szkolą Gospodarstwa Domowego — Śniadeckich 30

otwiera krótkotrwałe

WIECZORNE KU RSY GOTOWANIA
prowadzone przez pierwszorzędnego (6981

Kncliflirzra warsa:aiwslileśo ł nauczycielkę zawód
Kuchnia polsko-francuska. Wypiek ciast, tortów i t. d .

- Patrz kronikę.

Wiosna 1927 r.
imnninninimnminiinininininnniłimnnminni"in

Na wdelostroune życzenia naszej
Szan. Klijenteli otworzyliśmy

pod tą samą firmą

Dzisiaj, dnia 8. IV . w Szpitalu Wojskowym w Bydgoszczy
zmarł ś. p.

!R?
El

Dr I Król
lekarz specjalista w

chorobach wewn. i ner­
wów. Klinika. Zakład

Roentgena.
Plac Wolności 5.

10-12 i 4-5.
"SI

S}sial Sfonfetoji S}amsbie}

były uczeń leśny i wychowanek Państwowego Nadleśnictwa
Bydgoszcz, absolwent szkoły leśnej w Margoninie, a ostatnio
szeregowiec Kolumny Samochodowej.

Śmierć zabrała w zaraniu życia jednego z najdzielniejszych
i najsumienniejszych pracowników na niwie leśnictwa.

Serdeczna pamięć kolegów i żal z utraty młodego życia
pozostanie o Nim na’ długie lata.

8193

Urzę^nicj? Państwowego
Bydgoszcz

j \t

Dn:a 8 kwietn:a 1927 r. zmarł ś. p .

Władysław Cho]eck!
szeregowiec KolEinay Szkoinei 8 Dyssu Samochodów

w Bydgoszczy.
Wyprowadzenie zwłok na Nowy Cmen­

tarz odbędzie się w niedzielę, dn. 10 4. 1927 r.

o godz 3 po poł. ze szpitala wojskowego,
przy ulicy Jagiellońskiej.

Pozostali w nieutulonym żalu

ŻoJnierze fisiimy Szkolnej 3 Dyam Samochodów.

fart!? (8Mti
Polecam w wszelkich od­
cieniach, trwałość na świa­
tło i cement gwaranto­
wana. (8267

Witold Wyszyński,
Pierwsza Poznańska Fa­

bryka Farb,
Posnań-SSarołgfea,
tal. 5575 I 28S8.
Rok założenia 1913.

Ogłaszajcie !H
ilrifltó!WwttL

Ciy!ajtie Dtiemiil lit

gdzie prowadzimy
p!aszcze-kostiumy-sutoie i wyroby dziane

z najlepszych materjałów w pierwsze rzędnym wykonaniu.
W w)łasnych pracowniach w/konuje-ry zamówienia na m!?rą.

Prosząc o łaskawe dalszo popieranie naszej firmy pozostajemy
z, poważaniem

,,if-sesoofW4
7381) tOąjcIśwsasess. SeSeaósftfa 159.

NA ŚWIĘTA WIELKANOCNE
polecamy w znanym wielkim wyborze

OBRUSY
nakrycia obiadowe i do

kawy w wszystkich
gatunkach i wielkość.

KOŁDRY
watoowane

na wełnie
i na puchu

BIELIZNĘ
pościelowy

i damską,

PIERWSZY SPECJALNY MAGAZYN WYPRAW

J. PILACZYiW! i SKA
FABRYKA KOŁOSS FURTKA BIELIZNY

BYDGOSKĄ GDAŃSKA 163
Te efon 8-14 - 10-82.

Dnia 8 4 1927 r o godzinie 6,30 rano

zmaiła po ciężkich i długich cierp emach,
opatrzona Sakramentami św mo,ja najuko
chańsza żona, nasza matka i s ostra

Ś. !J.

z SMmkich

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek,
dnia 11 4. o godzinie 4-tej po południu
z kaplicy nowego cmentarza. Msza św. za

duszę ś. p Franeis/ki odbędzie się we wtoiek
o godzinie 7.45 w kościele Św. Trójcy.

W ciężkim smutku pogrążona
8280)

”

Ste §BSEIBBO.

Wszystkim, którzy zmarłemu, uko­
chanemu naszemu synowi i bratu sp.

Stanisławowi Jankowiakowi
towarzyszyli na ostatniej drodze i wy­
razili swoje współczucie jak i Bractwu
Strzeleckiemu, To’w. Restauratorów,
Kołu Śpiewu ,,Halka11 i Tow. Gimn.
. ,Sokół \ składamy na tej drodze ser­
deczne (8281

Bóg zapłać!
Rodzina laithowiahdw.

Bydgoszcz, dn’a 8. kwietnia 1927 r.

Nagrobki
l!lillill!ill!lill!illlllH!illlill!lllllll!IIUU!ll!iHlllll!H!

MAi-H

Baraniy to iBiywalel
Elfe? itd. wszelkiego rodzaju.

. 49.4

JL JoB, Bgdtfoszcz
Tel. 476. Bworeowa 48. Zal. 1905.

?5ajwieksze przedsiĘbiorsiwa aa niaisca i zapgdein elektrycznym.

Specjalność:

,,Terrazzo" marmur i mozaik.

Bon!i S,Hidowif Sp. z . h- Of!p.
-w MHasfedSiu, m. Wofecl,, (S 92

Przyjmtif’ depozyta na terminy dowolne,
oprocentowując takowe według umowy.

Załatwia inkaso weksli i dokumentów.

Przyjmuje zapisy ua członków i udziela tymże kredytu.

z odpowicdniem wykształceniem
Do wniosku na!s

___________

może się zgłosić
leży dołączyć odpisy świadectw.

Hotel ,,EUROPA" Toruń
Restauracja i Kawiarnia
od dworca miejskiego 5 minut drogi.

Po gruntownem odnowieniu i przerobieniu
OŚWOiraąileiSJ pod własnym zarządem

specjalna kuchnie warszawska.
Obiady z 3 dań BJSO zl. Bufet bogato zaopatrzony.

Codziennie koncert.
8154) Gosp. Stanisław Dalaasyńskl.

Zamówienia ^wiąjezne

oraz

o wielki z a pas,
pojemności

od d° 1 ikra

poleca
ST. Jjfresfói

j§i isoś’sSSśB 9.

na: torty, haftki, placki, mazurki, strucia

makowe, stracie migdałowe i wszelkie

dobre pieczywo po niskich cenach poleca

Jan KulpifisRi
Piekarnia-Cukiernia

Śniadeckich 5, róg Pomorskiej.
F-39H2)

Baczność rzainicyS
Prima jelita (Saitlinge)
nadeszły. Wąrmbier, Ja­
giellońska 86a. 6471

mód pszczelny deserowy!
prawdziwy gwarantowany w b!:iszankacb 5 kg. 15 zł,
id kg 28 zł, 20 kg. 53.50 zł. Ii gat. równ eż czysto
pszczelny5kg 12zł 10kg.23zł,20kg.44zł wraz

z blaszanką i opłatą pocztową wysyła za pobraniem
poczt katolicka firma

,,Patoka" KBpczyńce psuta Sen?sów Ma Tarap?IsSdej
Jedyna polska firma na Podolu. (8283

WIELKANOCNE KULANIE W KRĘGLE
I!B dni’8078

W środę, dnia 13-go Kwietnia br. rozpoczyna sie

Batreflis:niłiwbuchwalilllasf.wgjlia’Hił,Bl.Jaii!e,ltfrta!)
wielkie hulanie w hrggle
Pierwszorzędne nagrody wystawione s% w firmie Chudziński
i Maciejewski przy ulicy Gdańskiej. — Nagroda pierwsza
nadejdzie w następnych dniach i wystawioną zostanie dodatkowo.

1. nagroda, kompletna radjostatia z instalacją; 2. nagroda, skórzany fotel klabowy; 3. nagroda,
aparat ,,Elgfotrolus"; I. nagreda, kuri!(a skórzana; 5. nagroda, elektryczna maszynka do kawy itd.

(tu ogiffiszefi: 20 groszy za wiersz szer. 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 50 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 90 gr., na dalszych stronach 75.gr. za wiersz
szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia, słowo tytułowe 20 gr., każde dalsze 10 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20 % zniżki. Przy powtórzeniu ogłoszeń udziela się rabatu.
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie zniżki upadają. - _Ogłoszenia zagraniczne 25°/0 dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20 °/ó. drożej.
Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpow’iada. -. Miejsce płatności: Bydgoszcz. — Konta bankowe: Bank Gospodarstwa Krajowego, Poznański Bank

dla Handlu i Przemysłu, Bank M. Stadthagen, Bank Ludowy. — Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań.

Drukiem i nakładem Brukami Bydgoskiej Spółki Akc, Bydgoszcz. - Redaktor odpowiedzialny; Henryk Ryszewski.
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